
Wychodzi, codziennie o godzinie 4 po południu 
® wJJ<itkiem świąt i niedziel.

Numer pojedynczy kosztuje w miejscu 5 centów, 
pocztą 7 centów. — Biuro Redakcyi i Administracyi 
ulica Wałowa nr. 29. — Listy należy frankować. — 
Heklamacye otwarte wolne od opłaty.

Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 16 z ł., półrocznie 8 zł., kwartalnie 4 z ł., mie­
sięcznie 1 zł. 35 ct. W  miejscu rocznie 12 zł., półrocznie 6 zł., kwartalnie 3 zł., miesięcznie 1 zł.

P r z e w o d n i k  n a u k o w y  i l i t e r a c k i ,  dodatek miesięczny do „G a z e t y L w o w s k i e j "  
otrzymują cało- i półroczni abonenci bezpłatnie, jeduakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do 
końca czerwca lub od 1 lipca do końca grudnia, ówieróroezni zaś i miesięczni za dopłatą, pierwsi 75 et., 
drudzy 30 ct. — Przewodnik prenumerowany osobno kosztuje 4 zł.

Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 centów 
kilkurazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza.

Inseraty przyjmują w Austryi i Niemczech 
wszystkie ageneye anonsów ; we Francyi w Paryżu 
wyłącznie agencya p. A d a m a ,  Hue Clement 4.

Zaproszenie do przedpłaty.

Przedpłata na „Gazetę Lwowską11 
wynosi za drugie ćwierćrocze w m iej- 

3 zł., pocztą 4 zł.; za miesiąc 
kwiecień w m i e j s c u  1 zł., pocztą  
r zł. 35 ct, — Z „ Przewodnikiem “ za 
^ng ie  ćwierćrocze w m i e j s c u  3 zł. 
. e >̂ pocztą 4 zł. 75 ct.; na mie­

siąc kwiecień w m i e j s c u  i zł. 30 ct. 
Pocztą 1 zł. 65 ct. — Prenumeratę 
przyjmuje się tylko od 1 lub 16 kaź- 
(>figo miesiaca.

CZĘŚĆ UB,ZĘBOWA
0. k. rada szkolna krajowa zamiano- 

waja nauczyciela tymczasowego szkoły e ta­
towej w Olejowej Korolówce, Wincentego

n e w s k i e g o ,  rzeczywistym nauczy­
cielem tejże szk o ły .

W edług zawiadomienia o. k. starostwa 
Grodzkiego z dnia 27 marca b.r. 1.5189 wy­
gasł księgosusz w rossyjskich miejscowo­
ściach Kruki i Wytyki ad Podzamcze, na- 
l(>miast panuje, jeszcze na pograniczu tego
Pow atu w rossyjskich miejscowościach Ko­
panie, Losiatyn i Skityki.

'A skutek tego zmieniony został okręg 
pomorowy, ustanowiony tu t.’ okólnikiem z 

la U lutego b. r., 1.' 9409 w ten sposób, 
r.uiaot.teg°* wciągi>iętc zostały tylko nastę- 
Untirz ny ejscowości powiatu brodzkiego: 
wa Hn’-1 c'b Ozystopady, Dudyń, Gonto- 
niskn Jaśniszcze, Kutyszcze,5 Male-
Orz Pol> Milno, Nakwasza, Niemacz,
kowce P°Zh  ^alikrowy, Pauasówka, Pan-

Wertełkn \\r- r iJ JK()vvce, rrosciamec wieuu, 
Broczyn" ’r, rzGowezyk, Zagórze, Za.łoźce, 
kie, Qajp 5 ^ 'c a ,  Ditkowco, Folwarki wiel- 

tkowieckie, Gaje starobrodzkie i

Suchowola, wraz z przysiółkami, jakie do 
tych miejscowości należą.

W powyżej wymienionych miejscowo­
ściach obowiązują postanowienia 12, 13 i 27 
ustawy z dnia 29 lutego 1880 r. i rozpo­
rządzenia ministeryalnego z dnia 12 kwietnia 
1880 r. Dz. p. p. Nr. 37 i 38.

Co się niniejszem podaje do publicz­
nej wiadomości.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 1 kwietnia 1884.

Dnia 22 marca 1884 roku wydana i roze­
słana została z ekonomatu c. k. Namiestnictwa 
we Lwowie część IX dziennika nstaw i roz­
porządzeń krajowych.

Ozęśó ta zawiera:
Nr. 32. Obwieszczenie c. k. Namiestnictwa z dnia 

2 marca 1884 r., 1. 13.386, o pokryciu 
niedoboru funduszu krajowego w r. 1884 
przez pobór dodatku krajowego.

Nr. 33. Ustawę z dnia 22 lutego 1884 roku 
zezwalającą Reprezeutacyi powiatowej w 
Wieliczce na zaciągnięcie pożyczki w kwo­
cie 35.000 zł.

CZĘŚĆ IIEUB.ZĘDOWA
Lwów, 9 kwietnia.

Prasa francuska, czyniąc przed 
feryami parlamentarnomi generalny 
obrachunek dotychczasowych owoców 
pracy parlamentarnej, nie ukrywa by­
najmniej swego niezadowolenia, zwra­
cając przedewszystkiem uwagę na 
lekkomyślność stronnictw w Izbic po­
selskiej. Konstatuje zarówno w świę­
cie linansowym, jak politycznym, ob­
jawy pewnego nieukontentowania i 
szuka ich przyczyn. Mówimy tu oczy­
wiście tylko o prasie umiarkowanej 
i stronnictwach, w których przeważa 
dojrzałość polityczna, wzgląd na przy- 

i szły rozwój państwu i istotne poczu­
c ie  potrzeb całego społeczeństwa.

Wystawa oiirazói M i i .
, Wystawa obrazów Matejki składa się

krwi i !nuie'.L'zYch i dwóch wielkich dzieł
bukowskiego mistrza.
M ^  mu*rjsze maja być portretami dzieci
z ie lJ  * ,9rw<Ltu\Yiaja dwie dziewice na tle 
ró /nit' 1 . °Paka na koniu Dziewice nietyle 
i akeesnrt od siebilb ile barwą stroju
w dłoni J,edua z nieb trzyma kanarka
szczególna i roSnlea na palcu, ale rzeez 
dla skrzvdDtv i'e - ta^ mado okazują zajęcia 
cc że wrolad-G1 1Stl)t P°ruczonych ich opie- 
która im \ f i 7e U  ^ trochę ziftdzone rolą,
czei rT a -  t  ó °dg!’ywaó artysta, albo ra­
zie C  w ‘ \m , ka'ze przybierać w obra­
żeń I  t6m duzo . natura lności, albo je-
wdziekn ACe,’ 1!a ur, !Zllm niepozbawionego
ideole/n * . ys,̂ a zdaje się unikać wszelkiej 
tu ra liiA ^1 1ysow 1 wyrazu twarzy i ta na- 
nortret P°wszedniość psychicznej strony
stroii, i W zestaw|oniu z niepowszedniością
kontrastkcesoryów i pozy, tworzy oryginalny

eto ^  trzecim obrazku, przedstawiającym 
cutopaka na koniu , togo kontrastu nie'' ma, 
‘ 1 świetne zalety pendzla M atejki, tak sil­
nie zwykle uwydatniające się w portretach, a 
c a f  ra*y ,czczone i wielbione, tu mniej zwra- 
fi'n.v.Ua siebie uwagę, niż w dwóch poprze- 

, c Portretach. W ogóle trzeci ten obra­
ca zdaje się mieć przedewszystkiem znacze­

nie pamiątki rodzinnej.
Ale trzy te portrety nikną wobec dwóch 

"lelkich płócien , które naprzeciwko siebie 
się rozpostarły. Jedno z nich to Skarga, 
przed dwudziestu jeszcze laty malowany, a 
dziś w odświeżonych barwach występujący;

drugie — to najświeższy utwór M atejki, 
Wernyhora.

Nie wiem , czy artysta umyślnie dał 
Werny horze Skargę za towarzysza, czy też 
jest to tylko przypadkowe zestawienie dwóch 
tych obrazów, to pewna jednak, że bardzo 
szczęśliwe, a dla wielu bardzo ciekawe i po­
uczające. A naprzód widz może się naocznie 
przekonać o różnicy, jaka zaszła w technice 
malarskiej Matejki od czasów, kiedy ten 
zaczął dorabiać się sławy.

S k arg a , jeśli mnie pamięć nie myli, 
jest pierwszym wielkim obrazem krakowskie- 
ho mistrza, pierwszym obrazem, który zwró­
cił na niego powszechną uwagę i szeroko 
rozgłosił jego imię. W istocie jaśnieje on 
wielkiemi zaletami kompozycyi: takiej pro­
stoty i jedności w układzie, tak czystej hi- 
storyczności , nieobarczonej allegoryą, jak 
w tym obrazie, trudno znaleźć w później­
szych wielkich płótnach Matejki Ale tej zu­
chwałej p las ty k i, z jaką dziś tworzone po­
stacie Matejki wydobywają się z płótna , i 
tej potęgi indywidualnego życia, jaka tej pla­
styce towarzyszy i ożywia te postacie, tego 
w Skardze znaleźć jeszcze nie można.

To jedno porównanie nader zajmujące dla 
widza. Drugie, o wiele ważniejsze, dotyczy 
samej treści. Wszak tu naprzeciw jednego 
proroka, Polaka i jezuity, występuje drugi pro­
rok , Rusin i kozak-lirnik. Ileż mają oni do 
powiedzenia nietylko nam, ale i sobie wzajem ! 
Jakże dyainetralnie przeciwne sobie są ich 
proroctwa, jak dyametralnie przeciwne chwile 
dziejowe, wśród których się rozlegają. Skar­
ga wśród najświetniejszych zwycięztw oręża 
polskiego przepowiada Rzeczypospolitej upa 
dek, niewolę i hańbę. Za czasów Wernyho- 
ry już proroctwo Skargi spełniać się zaczę­
ło w całej swej sile, a jednak wróżbita ru­
ski, choć w oczach jego cały gmach Rzeczy­
pospolitej pęka , burzy się i w ali, choć sto­
py jego broczą we krwi bratobójczo wy-

Opinii bowiem prasy radykalnej a 
nawet części jej umiarkowańszej , re­
publikańskiej, niepodobna uwzględniać, 
gdy idzie o przedstawienie rzeczy 
w świetle prawdziwem. Radykaliści 
bardziej, niż kiedykolwiek, skłonni są 
dziś we Francyi do przesady, a tak 
zwana prasa liberalna, jeżeli nie po­
piera otwarcie mrzonek radykalnych, 
to okazuje niezmierną względem nich 
tolerancyę.

Krytyka poważnych umysłów 
zwraca się przedewszystkiem do opła­
kanych skutków administracyi we­
wnętrznej. Opinia publiczna uderza 
nie "tyle na rząd, ile raczej na obóz, 
z którego wyszedł gabinet dzisiejszy. 
Podawaliśmy już niejednokrotnie fak- 
ta świadczące, że obóz ten zniewala 
gabinet do kompromisów bardzo nie­
bezpiecznych z żywiołami skrajnemi, 
które tłómacząc sobie fałszywie ustęp­
stwa, nabierają przesadnego pojęcia o 
swojej potędze. Urojenie to n ie ‘było­
by może tak szkodliwe, gdyby nie 
krzyki prasy radykalnej, która, ilekroć 
rząd złoży dowód, że posiada dość 
siły by zapobiedz nadużyciom, rozpo­
czyna coraz żarliwszą agitacyę. Bar­
dzo wymownym dowodem, jak pojmują 
sfery ' inteligentno we Francyi brak 
stanowczości gabinetu przeciw rady­
kałom, są głosy poważnych pism fran- 
ouskicli zawierające bezwzględną 
ale pewnie na znajomości stosun­
ków opartą krytykę. W jednem I 
i  pism takich, zaliczanych do rzędu 
najpoważniejszych, znajdujemy arty­
kuł, w którym autor przytacza sło­
wa jednego z deputowanych, że pod 
rządami obeznej republiki trudno co 
dobrego zdziałać, w skutek braku 
wszelkiego systemu. Autor artykułu 
idzie jednak jeszcze dalej i dowodzi, 
że nietylko systemu, ale brak oraz

zdrowego rozsądku, przezorności, ro­
zumu politycznego, słowem wszyst­
kiego, cokolwiekby mogło obudzić za­
ufanie w kraju. Czegokolwiek się do­
tkną dzisiejsze sfery wpływowe, bu­
rzą i wstrząsają, zamiast budować. 
Francya zaczyna popadać w scepty­
cyzm ; nie kryją się z nim koła śre­
dnio zamożne, które z taką radością 
witały każdy program umiarkowany. 
Widzimy przeobrażenie stosunków, ale 
bardzo smutne, wbrew woli rządu, 
albo raczej pomimo jego woli. Zorga­
nizowane klasy robotników wypowia­
dają wojnę swoim pracodawcom. Bu­
dżet państwowy przeciążony zarówno 
pożytecznemi jak bezpotrzebnemi wy­
datkami. Pensyj, dotacyj i podwyż­
szeń płacy dla celów frakcyjnych nie­
przeliczone mnóstwo, trzeba zatem o- 
szczedzać na rzeczach, które są w

c tistocie żywotne, trzeba zagrażać na- 
koniec właścicielom renty i uciśnio­
nemu i bez tego rolnictwu. Obrońcy 
gabinetu twierdzą, że winny temu głó­
wnie stronnictwa radykalne, którym 
rząd opiera się jak może, ale nie zaw­
sze może. Otóż właśnie ten system 
kolejnego odpierania zachcianek i zno­
wu ustępstw, sprowadził ten niejasny 
stan rzeczy, w którym nie ma ani 
metody, ani politycznej przezorności, 
ani umiarkowania, ani nawet rozumnej 
racyi i słuszności. Tak jest w ogól­
nym zarysie, a co do szczegółów, to 
obecnie najsurowszej krytyce ulega u- 
cliwała Izby, wprowadzająca zbiorowe 
wybory i projekt komisyi wojskowej. 
Wybory zbiorowe poczytują we Fran­
cyi za wydanie całego społeczeństwa 
w ręce radykałów, a projekt wojsko­
wy za schlebianie równie żywiołom 
skrajnym. Przez czas feryj świątecz­
nych będą mieli deputowani znaczny 
materyał krytyczny do przejrzenia i

la n e j, a najlepsze siły narodu marnie gina 
w niesprzężonyeh wysiłkach, wróżbita ruski 
wieszczy o zwycięztwie.

Jakże to objaśnić? Oto Skarga patrzał 
w serca tych , co byli filarami Rzeczypospo­
litej i widział w nich prywatę, sainolubstwo 
i pychę. W sercach maluczkich dostrzegał i 
on zapewne prostotę i miłość ojczyzny, ale 
na maluczkich nie spoczywało sklepienie Rze­
czypospolitej. Więc widział Skarga, że gdy 
robactwo strawi filary, sklepienie runąć musi 
nieodzownie i wszystkich przywali. Werny­
hora nie miał do czynienia z wielkimi tego 
świata, znał tylko ty ch , którzy gotowi byli 
do poświęceń i wierzył w siłę tego poświę­
cenia....

W obrazie Matejki, Wernyhora jest 
wspaniałą postacią. Ma on w sobie coś z po­
tęgi hebrajskich proroków, atletyczne kształ­
ty a nawet kontury twarzy przypominają tro­
chę Mojżesza, Michała Anioła, a przecież czu­
jemy, że to postać rodzima. Zda się , że to 
ziemia ruska, tak bogata, choć tak nieszczę­
śliwa, wulkanicznie wydała z siebie tego ol­
brzyma, aby pokazać, jakie skarby drzemią 
w jej łonie. Jak sam on jest wulkaniczną 
postacią, tak i proroctwo dobywa się z nie­
go wulkanicznie, oczy mu żarem świecą, wy­
ciągnięta ręka zdaje się drgać, a wewnętrzny 
prąd uczucia zda się porywać atletyczną bu­
dowę. Tylko tak zresztą możemy zrozumieć, 
po co ten kozak obok stojący trzyma w pół 
olbrzymiego znachora; artysta zapewne chciał 
przez to jeszcze bardziej uwydatnić siłę wie­
szczego natchnienia, z jaką się dobywa pro­
roctwo z piersi Wernyhory, s i łę , która mo­
głaby obalić wieszczbiarza, gdyby, go ów 
kozak nie przytrzymywał. Szczegół to może 
zbyteczny — bo potęga natchnienia i bez 
tego podtrzymywania tryskałaby z całej po­
staci Wernyhory — ale z legendowością te ­
matu dość dobrze się godzący.

W ernyhora siedzi na mogile, tak się

domyślamy. Za mogiłą po obu jej stronach 
step zapewne się rozciąga, ale go także nie 
widzimy, bo go nam zasłoniły rozmaite po­
stacie, kupiące się około znachora. W jednem 
tylko miejscu przegląda horyzont stepowy, 
ale tak maleńką szparką, że nic prawie przez 
nią zobaczyć nie można. Niebo wieczorne, 
pokryte szmatami chmur, posępnym kolory­
tem swoim dobrze dostrojone do tej epoki 
nieszczęść, na tle której rysuje się nam le­
gendowa postać Wernyhory, a i przelatujące 
nietoperze nastrajają nas na ten sam ton, 
co koloryt nieba. Omglony księżyc, śmiało 
rzucony na środek nieba i jak duch poezyi
i legendy unoszący się nad głową wróżbity, 
jakkolwiek pod względem perspektywy po­
wietrznej nie bez zarzu tu , bardzo szczęśli­
wie pomyślanym jest szczegółem.

A teraz spójrzmy na tych, co skupieni 
dokoła Wernyhory słuchają jego proroctwa. 
Wspominałem już o Kozaku, który podtrzy­
muje wieszczbiarza. Ze to Kozak, świadczy
0 tern ostrzyżona głowa i osełeclec, zwiesza­
jący się na niej. Nie wiem, za co nazwał go 
p. Gorzkowski, w swoich „Wskazówkach do 
obrazu", urodziwym. Jest, prawda, dużo do­
broci w wyrazie jego twarzy, ale urodziwo- 
ści trudno w niej dopatrzeć, a jeszcze tru­
dniej inteligencyi. Jak mało podobnym on 
je s t do tego dworskiego kozaka, którego obraz 
dał sam M alczewski:

Na ogorzałej twarzy ostrych chwil wspomnienie ; 
Prosty był jego ukłon,' krótkie pozdrowienie; 
Jednak różnym się zdaje od służalców grona, 
Poddany — lecz swobodę z ojca powziął łona.
1 gdy dumnie pojrzawszy do pana iść żąda, 
Śród wiodącej go zgrai jak władca wygląda.

Więcej kozackiego ducha, ale też i wię­
cej dzikości jest w drugim kozaku, który stoi 
po lewej stronie mogiły z flintą w ręku. Ży­
wot szlachecki reprezentowany tu jest przez



2
dośó czasu do zastanowienia sie nado
radami umiarkowanej i dojrzałej opi­
nii publicznej.

Sprawy krajowe.
{Przedwstępny projekt ustawy o udziela­
niu przez Bank krajoioy pozyczek na me- 

lioracye gruntóic.)
W skutek rezolucyi sejmowej z dnia 12 

października r. z. wezwał Wydział krajowy 
pod d. 15 lutego r. b. do 1. 5867 Dyrekcyę 
Banku krajowego, by zajęła siętóatychmiasto- 
wem ułożeniem projektu udzielania przez 
tenże Bank kredytu na melioracye gruntowe. 
Czyniąc zadość temu w ezw aniu, naczelny 
dyrektor Banku p. Antoni Wrotnowski wy­
pracował przedwstępny projekt ustawy, przed 
wyjednaniem której Bank krajowy nie m iał­
by ani prawa, ani środków do podjęcia po­
wyższego zadania W przekonaniu, że od spo­
sobu określenia i załatwienia tego zadania, 
zależnym będzie rozwój rolnictwa krajowego 
i jego przyszłe losy, że więc głos samychże 
rolników powinien być przedewszystkiem wy­
słuchanym , udzielił p. Wrotnowski projekt 
ten jako m ateryał do dyskusyi komitetowi 
galicyjskiego Towarzystwa gospodarczego z 
prośbą, aby komitet, jako uprawniony organ 
ogółu rolników, wziął przedmiot ten pod bliż­
szy rozbiór i wyraził opinię swoją w tym 
względzie, a w szczególności co do nastę­
pujących punktów :

1) Czy wstawiane w § 4 projektu dwa 
regulatory, wskazujące najwyższą cyfrę po­
życzki mają być utrzymane, lub czy należy 
oznaczyć normy wyższe i jakie mianowicie, 
przy zachowaniu wszakże względu na to, by 
podwyższenie norm nie pozbawiało odpowie­
dniego zabezpieczenia pożyczki przez Bank 
krajowy udzielonej.

2. Czy projektowane formalności przy 
zaciąganiu pożyczki i otrzymywaniu jej wa­
luty (§. 7—10) nie byłyby w praktyce zbyt 
uciążliwemi, a w takim razie jak należy for­
malności te określić.

3. W związku z poprzedniem pytaniem, 
czy byłby bądź wskazanym lub pożytecz­
nym udział władzy politycznej przy ocenia­
niu planu robót melioracyjnych lub ich ko­
sztorysu, jak niemniej przy poświadczeniu 
częściowego wykonania tychże robót. Czy 
więc i w jakim kierunku rzeczoną władzę 
do udziału powołać; wreszcie które z po­
między zastrzeżeń w ustawie wodnej z 
dnia 14 marca 1875 roku (nr. 38 dz. ust. 
i rozp. krajowych z roku 1875 rozdział III) 
zamieszczonych wypadałoby dla dobra rze­
czy do projektu wprowadzić.

4. Czy jest odpowiednie u m a rz a n iz a ­
ciągniętej pożyczki w ciągu lat 16 (ust d, e 
§. 12 projektu), z których przez pierwsze 
trzy lata dłużnik miałby uiszczać tylko pro­

szlachcica, który siedząc na ziemi po te sa­
mej stronie z wytężoną uwagą i ze spoko­
jem  historyka słucha i notuje proroctwa Ife r- 
nyhory. Postać to sympatyczna i pełna ży­
cia. ZywioJj czysto-ludowy umieścił arl./sta 
po prawej stronie mogiły i obrazu. Składają 
go dwie postacie kobiece i postać młodziana^ 
który, przyznać trzeba, podobniejszym jest 
do szlacheckiego syna, niż do ukraińskiego 
parobka. Prześliczną, świeżą jak woda źró­
dlana, choć także niezbyt typowo-ukraińską, 
jest postać dziewczyny, stojącej tuż przy sa­
mym W ernyhorze i z naiwną rozkoszą chwy­
tającej słowa szczęśliwej wróżby.

Ale najważniejszą po W ernyhorze po­
stacią w obrazie jest mnich prawosławny, 
siedzący także po prawej stronie pod mogiłą, 
z kołpakiem mniszym na głowie i z zało- 
żonemi na kolanach rękami. Przed nim le­
żące na ziemi noże symboliczną tu odgry­
wają rolę, przypominając owe święcenie no- 
żów, które poprzedziło rzezie hajdamackie. 
Po mistrzowsku wywiązał się tu Matejko 
z trudnego zadania, jakie miał przed sobą,
i tworząc postać przedstawiciela potwornej 
sprawy, nie przeszedł w potworność i choć 
wcielił w nią wszystkie niskie instynkta i 
całą lubieżność nienawiści, nie pozbawił je ­
dnak twarzy człowieczego wyrazu. Wszakże 
to nie demoniczna siła, nie, to także narzę­
dzie, tak samo ślepe, jak te noże, co leżą 
na z iem i.. Ostatnią wreszcie postacią, któ­
rej się należy wzmianka, je s t przepysznie 
malowana postać chłopaka, na wpół leżące­
go na ziemi i trzymającego w ręku napier­
śnik metalowy z wizerunkiem Matki Boskiej. 
Piękna to postać, pełna zdrowia i siły, ale 
zdaje się nie należeć do całości, zdaje się 
nie słuchać nawet wróżb Wernyhory.

Ogólne wrażenie, jakie całość wywiera, 
jest potężne, a W ernyhora należy bezwąt- 
pienia do najpiękniejszych kreacyj Matejki.

J . T.

centa, a rozpoczynać spłacanie kapitału do­
piero w 4 roku po zaciągnięciu pożyczki.

5. Czy dnie wymagalności półrocznych 
rat wskazane na 1 kwietnia i 1 październi­
ka będą dla rolników odpowiedniemu lub czy 
inne półroczne termina i jakie byłyby do­
godniejszemu

Przedwstępny ten p ro jek t— ewentual­
nie ze zmianami, jakim w skutek opinii ko­
mitetu Towarzystwa gospodarskiego uledz 
może — pójdzie następnie pod rozpoznanie 
całego składu dyrekcyi Banku krajowego i 
przez nią dopiero przedłożonym będzie Wy­
działowi krajowemu, któremu pozostawiony 
być musi czas dostateczny na rozbiór rze­
czonego projektu i także na przygotowa­
nie wniosku do Sejmu.

Ze względu na doniosłość sprawy me- 
lioraeyj gruntowych żywo cały nasz ogół 
obchodzącej, podajemy elaborat p. Wrotnow- 
skiego w całej osnow ie:

Rozdział I .
Z a s a d y  o g ó l n e .

§. 1) Bank krajowy zostaje upoważnio­
nym do udzielania pożyczek właścicielom 
gruntów, na dokonywanie melioracyi w tych­
że gruntach, a mianowicie: nawadniania i 
odwadniania, za pomocą zaprowadzania sztu­
cznych irrigacyj, drenowania i regulacyi wód 
strumieni i rzek, niebędących własnością 
publiczną.

Dla załatwiania czynności wynikających 
z udzielania rzeczonych pożyczek, jako dla 
działań odrębnych od wszystkich innych 
operacyj Banku krajowego, tenże Bank u- 
tworzyć winien osobny oddział.

§. 2) Udzielanie przez Bank krajowy 
pożyczek na mocy niniejszej ustawy rozpo- 
czętem być ma po jej zatwierdzeniu w dro­
dze prawodawczej, ustanie zaś z dniem 1 
stycznia 1895 r. Ogólna suma tych pożyczek 
nie może przewyższać 10 milionów gulde­
nów w. a.

§. 3) Pożyczki te będą przez Bank 
krajowy udzielane w obligacyaeh melioracyj­
nych, mających nosić nazwę: „Obligucye 
melioracyjne Banku krajowego Królestwa 
Galicy i i Lodomeryi z Wielkiem Księstwem 
Krakowskiemu.

§. 4) Pożyczka udzieloną będzie przez 
Bank krajowy właścicielowi majątku lub re­
alności ziemskiej, zamierzającemu wykonać 
którąbądź z pomiędzy melioracyj gruntowych 
w §. 1. wymienionych, i wyłącznie na po­
krycie kosztów' wykonania tejże melioracyi. 
Żadna wszakże pożyczka nie powinna prze­
wyższać ani .sześciokrotnego podatku grunto­
wego, opłaconego z całości majątku, do któ­
rego składu należy obszar poddany zmelio­
rowaniu, — ani sumy, wynikającej z po­
mnożenia przez 50 guldenów tej liczby mor­
gów, jaką tenże obszar obejmuje.

§. 5) Za podstawę do obliczania poda­
tku gruntowego, braną być ma ta jego cy­
fra, jaka przez najświeższy kataster została 
ustaloną, bez możności uwzględnienia doda­
tków skarbowych, krajowych, powiatowych 
i gminnych.

§. 6) Kraj gwarantuje posiadaczom o- 
bligacyj melioracyjnych Banku krajowego i 
posiadaczom, kuponów od tychże obligacyj, 
ścisłe dopełnienie zobowiązań, wypływają 
eych z emisyi tychże obligacyj i tychże ku­
ponów.

Rozdział I I .
U d z i e l a n i e  p o ż y c z e k .

§. 7. Zadający od Banku krajowego u- 
dzielenia pożyczki na mocy niniejszej usta­
wy, winien przedstaw ić:

a) dovtód, iż jest właścicielem majątku, 
do którego składu należy obszar, który zme­
liorowanym być m a ;

b) projekt technicznych robót, jakie w 
tymże celu wykonać zamierza, wraz ze szcze­
gółowym ich kosztorysem ;

Ilekroć projekt ten nie będzie dziełem 
biura melioracyjnego, istniejącego przy Wy­
dziale krajowym, żądający pożyczki winien 
dołączyć opinię tegoż biura poświadczającą, 
że projekt pod względem technicznym zasłu­
guje na przyjęcie, lub zaprowadzającą w nim 
odpowiednie zmiany i że kosztorys daje wy­
niki cyfrowe odpowiednie kosztom na wy­
konanie zaprojektowanych robót rzeczywi­
ście potrzebnym.

c) opinię Zarządu właściwego towa­
rzystwa rolniczego, wydaną po obejrzeniu 
obszaru, który zmeliorowanym być ma, a 
wskazującą w jakiej cyfrzy może być ocze- 
kiwanem powiększenie rentowości gruntu, 
po uskutecznieniu zamierzonej jego melio­
racyi.

§. 8. Po ocenieniu dowodów wymienio­
nych w §. poprzedzającym, Bank krajowy 
oznaczy wysokość udzielić się mającej po­
życzki i wyda na nią promesę, w której 
wskaże zarazem szczegółowe warunki, od 
których spełnienia wypłatę tejże pożyczki 
czyni zawisłą.

Bank będzie wszakże władnym odmó­
wić pożyczki, bez potrzeby wskazywania po­
wodów odmówienia. (C. d. n.)

{Licytacye gruntów włościańskich i ma­
łomiejskich w Oalicyi od roku 1880 do 
końca 1883 r. e poglądem na lata da­

wniejsze).
(Ciąg dalszy).

U g r u p o w a n i e  g e o g r a f i c z n e  po­
wiatów sądowych według stosunku ilości li- 
cytacyj do ilości gmin jest następujące:

Znaczniejszą grupę powiatów z stosun­
kowo większą cyfrą licytacyj spotykamy n a j-  
p i e r w  n a  z a c h o d n i m  k r a ń c u  Galicyi. 
Należą tu : B i a ł a  i M i l ó w k a  wykazujące 
w przecięciu wyżej 14, K e n t y  wyżej 12, 
O ś w i ę c i m  wyżej 6, A n d r y c h ó w  i S ie ­
m i e ń  wyżej 5 licytacyj na jedną gminę w 
ciągu lat jedenastu. Dalej na wschód od tej 
grupy leżą jeszcze powiaty sądowe N i e p o ­
ł o m i c e  i B r z e s k o  wykazują wyżej 6, 
P o d g ó r z e  i R a d o m y ś l  wykazują wyżej 
5 licytacyj na jedną gminę. Jeszcze dalej 
ku wschodowi wykazuje R z e s z ó w  wyżej 
7 licytacyj na jedną gminę. Drugą znacz­
niejszą grupę powiatów z wyższemi stosun- 
kowemi cyframi licytacyj stanowią powiaty 
środkowe, głównie na południowy zachód od 
Lwowa położone. Grupa ta, złożona z 21 
powiatów sądowych, ciągnie się od S o k o ­
ł o w a  w Rzeszowskiem (wyżej 6 licytacyj), 
L e ż a j s k a  (wyżej 7 licytacyj), L i m a n o -  
w y (wyżej 8) i L u b a c z o w a  (wyżej 6) i 
obejmuje dalej ku południowi powiaty: R a ­
d y m n o  (wyżej 9), J  a w o r  ó w, L w ó w ,  
B ó b r k ę ,  G r ó d e k ,  K o m a r n o ,  Ł ą k ę ,  
D o b r o  mi l ,  wszystkie wykazujące wyżej 5 
licytacyj na jedną gminę, R u d k i ,  BI e d e ­
n i e  e, D r o h o b y c z ,  P o d b u ż  i S t a r e -  
m i a s  to , wykazujące wyżej 6 licytacyj na 
jedną gminę, S a m b o r  i T u r k ę  wykazu­
jące wyżej 7 licytacyj na jedną gminę, w 
końcu powiaty wykazujące najwyższe sto­
sunkowo w tej grupie, S z c z e r z e c  z 9, 
S t a r ą s ó l  z 11 licytacyami w przecięciu 
na jedną gminę. W północno-wschodnim 
krańcu spotykamy wyżej 6 licytacyj wmiej sco- 
wościach: R a w a ,  B u s k  i B r o d y ,  wyżej 5 
licytacyj na jedną gminę w U h n o w i e .  
Trzecią znaczniejszą grupę powiatów z wyż- 
szemi stosunkowo cyframi licytacyj stano­
wią powiaty południowo-wschodnie, przewa­
żnie górskie. Należą tu :  T y ś  m i e n  c a  i 
K o ł o m y j a ,  które mają wyżej 6, o I e- 
c h ó w  i D o l i n a  wyżej 7, N a d w ó r n a  i 
K u t y  wyżej 9, K o s  só w  wyżej 10 licyta­
cyj . Najwyższe w tej grupie cyfry przypa­
dają na B o h o r o d c z a n y  wyżej 11, Ii o 
ż n i a t ó w  wyżej 12, P e c z e n i ź y n  i Za-  
b ł o t ó w  wyżej 15 licytacyj. Z miejscowości 
podolskich wykazują znaczniejsze stosunko­
wo cyfry tylko następujące trz y : Budzanów 
wyżej 7, Wiśniowczyki i Mikulińce wyżej
0 licytacyj na jedną gminę.

Małe stosunkowo cyfry licytacyj przy­
padają na wschodnią część obwodu Wadowi­
ckiego, na Sandecki, Jasielski i Sanocki, 
tudzież na całe prawie Tarnowskie i na kąt 
między Wisłą a Sanem. Następnie przypa­
dają mniejsze cyfry stosunkowe na grupę 
powiatów na północ od Lwowa aż do g ra­
nicy kraju, w końcu na Podole całe z wy­
jątkiem  trzech powiatów środkowych, wymie­
nionych poprzednio i na Brzeżańskie.

Miejscowości, w których wypadła w prze­
cięciu na każdą gminę mniej niż jedna li- 
cytacya przez cały okres lat jedenastu są: 
L i s z k i ,  K a i  w a r y  a, L i m a n o w a ,  G r y ­
bów,  N o w y  S ą c z ,  S t a r y  S ą c z ,  C i ę ż ­
k o w i c e ,  J a s ł o ,  B a l i g r ó d ,  Ź y d a c z ó w
1 Ł o p a t y n .

O w a r t o ś c i  r e a l n o ś c i  wystawio­
nych na licytacyę, możemy wnosić z cen 
wywołania, które jednak powszechnie są 
minimalne. Pominąwszy pewną ilość edy- 
któw licytacyjnych, w których wbrew prze­
pisom cena wywołania nie została podaną, 
przedstawiają się sumy ceny wywołania i 
ich przeciętne w ciągu lat 1873—1883 na­
stępnie :

Ceny wywołania wynosiły

w roku
w wpad­ przeciętna

kach sumę cena wywoł.
1873 507 621.535 1225
1874 905 1,109.931 1226
1875 1233 1,297.419 1052
1876 1332 1,463.708 1099
1877 ' 2060 1,800.760 874
1878 2352 2,732.325 1162
1879 3055 3,212.723 1052
1880 2923 3,019.743 1033
1881 2871 2,898.029 1009 *
1882 2409 2,343.767 973
1883 2242 2,297.493 1685

W c i ą g u  os t a t n i c h j e d e n a s t u
l a t  w y s t a w i o n o  t e d y  w G a l i c y i n a  
s p r z e d a ż  w d r o d z e  p r z y m u s o w e j  
l i c y t a c y i  r e a l n o ś c i  w ł o ś c i a ń s k i e  
i m a ł o m i e j s k i e  w w a r t o ś c i  co n a j ­
m n i e j  b l i s k o  d w u d z i e s t u  t r z e c h  
m i l i o n ó w  złr... ! Wprawdzie cyfry te od­
noszą się do licytacyj dopiero zarządzonych 
a nie już przeprowadzonych, lecz przy real- 
nościach włościańskich licytacye zarządzone 
daleko rzadziej pozostają nieprzeprowadzone 
niż przy innych kategoryach posiadłości 
a następnie uwzględnić należy że znaczna 
bardzo część wywłaszczeń odbywa się bez

pomocy sądowej w drodze sprzedaży z wol­
nej ręki, która zwykle wyższą cenę pozwala 
osiągnąć i jest przeto korzystniejszą dla 
dłużnika, niż sprzeaaż w  drodze licytacyi.

(C iąg dalszy n a s tąp i.)
T a d e u s z  P i ł a t .

SPRAWY ZAGRANICZNE
(Zrzeczenie się tronu.)

Kilkakrotnie już notowaliśmyj pogłosk' , 
o przejściu na katolicyzm księcia Pawł'1 
Meklenburskiego. Nordd. Allg. Ztg. donoszą1) 
iż książę, przeszedłszy na łono katolickiego 
Kościoła, zrzekł się zarazem swoich praw do , 
tronu, przytacza artykuł francuskiego o rg a ł  
klerykalnego Univers , a czyni to w foriuń 
następującej:

„Książę Paweł meklenburski, b rat pa­
nującego wielkiego księcia i ewentualny jego, 
następca, zrzekł się wszystkich swoich praW 
do tronu meklenburgskiego na rzecz liuiL 
młodszej. Według familijnego układu, który 
przy tej sposobności spisanym został, przy­
sługiwałoby księciu Pawłowi' prawo ubiega­
nia się o tron dla siebie i następców swoich 
tylko w tym raz ie , gdyby wszystkie inn'1 
linie wielkoksiążęcego domu wygasły. Osób" , 
ny artykuł tego układu postanaw ia, że w; 
tym wypadku musiałby następca tronu przejś 
na wiarę luterską.

Książę P a w e ł, urodzony w r. 185- 
zaślubił w r. 1881 kuzynkę swoją, księ-'- I 
niczkę Maryę Gabryelę Windischgratz. Przy-, 
tej sposobności zawarto pisemną ugodę, 
dzieci z tego małżeństwa pochodzące, mają 
być wychowywane w religii katolickiej. M*' 
mo to jednak syn pierworodny został n) 
rozkaz wielkiego księcia, wbrew wyraźn®* , 
woli księcia Pawła i jego małżonki, ochrzczo­
ny przez luterskiego pastora. To spowodo- , 
wało młodą księżnę, gdy po raz drugi mialh 
zostać matką, do podróży do Algieru, gdzi< 
też przyszło na świat drug e dziecko i f 
chrzczone przez księdza katolickiego wycho­
wuje się w wierze katolickiej obojga rodfljj 
ców swoich, gdyż tymczasem i książę Pa 
weł przeszedł na łouo rzymskiego bo- , 
ściołi. , I

Panujący wielki książę , brat księcia 
Pawia, ma lat 31; słabość piersiowa zmu­
sza go do pobytu w' klimacie południowy)'1’ 
a syn jego, który się urodził zeszłego rok" 
w Palermo, odziedziczył słabą konstyuSj ; 
po ojcu swoim. Książe Paweł stoi prze!" 
bardzo blisko tronu, ale ponieważ on i jeg° , 
dzieci są katolikami, użyto więc wszystkich-, 
wpływów, aby go zmusić do zrzeczenia si? 
praw do następstwa".

. W dalszym ciągu podnosi dziennik 
francuski fakta historyczne, na udowodnie­
nie, że katolicyzm w M eklenburgu używi . 
winien swobody i równouprawnienia, oj"1' | 
wiada historyę książąt niemieckich, któr*1’ 
przeszedł-izy na wiarę katolicką, doznawf1' 
prześladowania, ! tak w końcu mówi:

„Książę Paweł, przechodząc na kato­
licyzm, poszedł tylko z.i przykładem wiej11 
najbliższych krewnych swoich , a wreszc'0 
swej ciotki i teściowej, księżnej Maryi Gfl' 
bryeli Meklenburg, zamężnej Winciischgnit*- 
a presya, jaką wywarto na niego dla zin"' 
szenia go do zrzeczenia się praw do md" 
lenburgskiego tronu, jest w sprzeczności/' 
pretensynmi takich książąt katolickich, kl°' 
rzy przeiizli na luteramzm, a przecie pra" 
swych nie odstąpili. Dla czego księztwo md" 
lenburskie nie mogłoby Dyć rządzone pr/G 
katolickiego monarchę, skoro w innych kPv ] 
jach katolickich panujący może być prote­
stantem ? Cztery piąte np. ludności badefl' 
skiej są katolickie, a przecież książę jey , 
protestantem, a Prusy, czyliż nie posiadaj' -| 
prowincyj i biskupstw katolickich, j&k uli , 
biskupstw-o kolońskie, lub czyż nie lic*) 
protestancki król prusk. licznych poddanyc'1 _ 
katolickich ?

Jakież więc tajemne wpływy skłon1)' i 
mogły młodego księcia do zrzeczenia 
praw swoich, skoro łatwo mógł udowodni*’" , 
że inni prawa te w tych samych warunkach , 
bezspornie zatrzymali ? Czyliż może nie gtói 
ła tu roii obawa, że dwór meklenburgsk1 , 
zostawszy katolickim, mniej będzie niż d*A| 
tąd przystępnym dla wpływów berlińskich'' .

Pytanie to jest nader delikatnej natuO , 
tu bowiem mogłyby wchodzić wysoko P0’ j  
stawione osobistości; dla tego też nie bs.' | 
dziemy się kusili o zbadanie tej kwesty1 . 
Jako katolicy możemy tylko powinszoW1' 1 
księciu Pawłowi i jego małżonce że nie 'v;lŁ  
bali się z wyborem, między b ło g o s ła w il i  
stwem wiary katolickiej a prawami do pr°t I 
testanckiej korony. Ze stanowiska jedn*' i 
prawa i polityki nie możemy się wstrzymaj 1 
by nie wyrazić ubolewania, że książę Pa# _. i 
z większą energią nie obstawał przy nie*11 _ 
przeczonem swem prawie".
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(Z  Petersburga ).

Do Pol Corr. piszą pod d. 3 b. m .; 
Car podpisał właśnie ukaz, którego tekst 
dopiero za dni kilka zostanie urzędownio o- 
głoszonym i wywoła niezawodnie silne wra­
żenie w rossyjskich sferach kolejowych. U- 
kaz nadaje ministerstwu wojny wyłączny 
przywilej na budowę strategicznych kolej i 
żelaznych i to nietylko tych koleji, które 
mają w przyszłości dopiero powstać, lecz i 
tych,.których budowa już się rozpoczęła, jak 
n. p. linii Wilno-Równo. Ważną tę decyzyę 
Wywołała przedewszystkiem ta okoliczność, 
iż ministerstwo komunikacyi, które posiadało 
dotychczas przywilej na budowle kolejowe, 
przekraczało zazwyczaj ustanowioną przez za­
rząd wojskowy cyfrę maksymalną i doma­
gało się następnie kredytów dodatkowych. 
Budowę linii Wilno-Równo poruezono gene­
rałowi Annenkowowi, który kierował nie­
dawno budową zakaspijskiej kolei. Należy 
przytem podnieść, iż generał ten co do te­
go przedsiębiorstwa został zwolniony od o- 
bowiązku przedłożenia tymczasowego p re li­
minarza kosztów, jak to się dzieje zazwy­
czaj. Trudno zamilczeć, iż takie nieograni­
czone zaufanie do generała Annenkowa za­
krawa na przesadę. W kołach wtajemniczo­
nych w arkana spraw kolejowych uważają 
zupełnie słusznie za rzecz pożądaną, aby 
rz?d, jeśli pragnie rzeczywiście zainauguro­
wać na polu budowy koleji żelaznych sy­
stem oszczędności, postępował z nieco wię­
kszą ostrożnością.

Jak donosi N. Wremia, kwest} a połą­
czenia budującej się w Królestwie. Polskiein 
drogi żelaznej iwangorodzko - dąbrowskiej 
z koleją austryacką Północną cesarza F er­
dynanda i pruską górno-szląską, powierzoną 
zostanie obradom ad hoc ustanowionej mię­
dzynarodowej komisyi

Ił. Imcalid drukuje rozkaz generała 
Ilurki, wystosowany do wojsk warszawskie­
go okręgu wojskowego i tyczący się hono­
rowego postąpienia doktora wojskowego Moj- 
s ie jew a, dzięki któremu wykryto znaczne 
nadużycia w jednej z komisyj pob orowych, 
mające na celu uwalnianie żydów Wykryto 
całą organizację, istniejącą w7 tym celu, 
w której brał udział między innymi jeden 
z członków komisyi.

Telegram urzędowy /, Ty flisu donosi: 
Kolumna generała Komarowa napadniętą 
została dnia lo  marca w drodzo do Merwu 
przez gromadę rozbójników, odparła jednak 
napaść, przyczem rozbójnicy znaczne ponie­
śli straty. Następnego dnia obsaczyła ko­
lumna Koszut-Khaukali, równocześnie przy­
stąpiono do budowania fortu, w czom poma­
gają mieszkańcy Merwu.

(Przym ierze uarodAw rom ańskich.)
Artykuł Liberie, streszczony przed kil­

ku dniami w depeszach, a mówiący o pro­
jekcie sojuszu narodów romańskich, znalazł 

Francyi odgłos i jest przedmiotem li­
pnych  komentarzy. Przedstawiając korzyści 
Podobnego przymierza, odzywa się prasa 
francuska z żądaniem, aby rząd naprawdę 
pomyślał o rozpoczęciu rokowań w kierunku 
Naznaczonym w projekcie. Prasa półurzędo- 
Wa milczy, a tymczasem zkądinąd donoszą, 
Ze artykuł Liberie nie był jedynie głosem 
dziennikarskim bez konsekwencyj. W donie­
sieniu owem, niby ze sfer urzędowych, znaj­
dujemy następujące uw agi:

„Artykuł Libcrtd stanowi półurzędowy 
ballon ifcssai, zapowiadający ważny zwrot w 
polityce francuskiej. Wszyscy ambasadorowie 
frńejsi przesłali niezwłocznie treść jego w 
drodze telegraficznej swoim rządom, a am- 
basadarowie Francyi przy dworach otrzyma­
li odpowiednie instrukeye. Zaniosło się na 
Ważną akcyę polityczną, która sprowadzić 
Nroże nowe ugrupowanie się państw i zasza­
chować przewagę Niemiec w Europie. Wy- 
razem tej akeyi, którą Forry podjął już na 
seryo, był rzeczony artykuł w Liberłe przed­
stawiający potrzebę solidarnej polityki kolo­
nialnej "państw łacińskich Włochy umieści­
wszy się w Tripolidzie, Hiszpania w Maroku 
a Portugalia i Belgia nad Kongiem, mogą 
oddać ważne usługi polityce kolonialuej F ran ­
cyi. Ta ostatnia niema dość żywotnego in­
teresu, aby stawać w drodze postępom An­
glii w Egipcie, byle Anglia nie przeszkadza­
ła Francyi do zagarnięcia Madagaskaru. Do­
dać do tego należy wielkie nabytki francu­
z i e  w Azyi. Na tych kompromisach gotową 
jest Franeya oprzeć swą dalszą politykę, któ­
ra doprowadzić może do gorąco przez na- 
ród francuski upragnionej unii narodów ro 
Nrańskich. Rzecz ta jest obecnie w toku“.

O ile prawdopodobną jest ta wiadomość 
k w arta  nie w korespondencji, ale w depe- 
SzY prywatnej z Paryża do niektórych dzien­
ników zagranicznych, to czas dopiero okaże, 
fak tem  jest jednak zwrot prasy włoskiej, o- 
hecnie, o wiele przyjaźniejszej Francyi, niż 
t° było przed kilku miesiącami. _ Na uwagę 
Z a g a j e  równie, że prasa hiszpańska podno- 
81 także prawie równocześnie nader pożąda­
ne serdeczne stosunki z republiką francuską. 
" Szystko to jednak są dopiero głosy prasy

„Gazeta Lwowska" z dnia i

niezależnej, inspirowana i półurzędowa za­
chowują dotychczas milczenie.

(Po łożen ie  Gordona)
Dzienniki angielskie zajmują się gorli­

wie losem pełnomocnika angielskiego w Char­
tumie, i pomimo zapewnień urzędowych, że 
dotychczas nie grozi mu żadne niebezpie­
czeństwo, notują skwapliwie każdą wieść 
z Kairu. Ze stolicy Egiptu podaje B. News 
następującą depeszę. Otrzymany w Kairze 
pod dniem 3 kwietnia telegram donosi, że 
generał Gordon za obrębem Chartumu do­
znał ponownej klęski, ale ponieważ sir Ewe­
lin Baring nie otrzymał podobnego donie­
sienia, należy więc pogłoskę tę przjęjmować na­
der ostrożnie. Z Massoua donoszą, że Kas- 
sala została oblężoną przez powstańców, od­
ciętą od wszelkiej komunikacyi , i że przer­
wano drut telegraficzny pomiędzy Kassalą a 
Massoua W delcie nilowej wzmaga się ban­
dytyzm. Dr. Schweinfurth otrzymał od Gor­
dona list, w którym generał donosi, że do­
znał wielkiego zawodu co do zachowania 
się i postawy mieszkańców Sudanu , którzy 
od czasu ostatniego pobytu Gordona między 
nim i, zmienili się niezmiernie. Inna depe­
sza z Kairu', do Standardu donosi: Niepo­
rządki w prowincyaeh wzmagają się i jest 
mowa o tem , że w dolnym Egipcie trzeba 
będzie ogłosić stan oblężenia. Coraz tru ­
dniej znaleść augielskich oficerów, którzyby 
chcieli podejmować się obowiązku przywró­
cenia i utrzymania porządku siłami niepe- 
wnemi i niedostatecznemi, które rząd odda­
je im do rozporządzenia. Pułkownik Walsh 
złożył swoją godność inspektora policyi, a 
za jego przykładem toż samo zrobił miano­
wany przed kilku dniami inspektorem okrę­
gu aleksandryjskiego major Giles.

O zupełnej dezorganizaeyi władz egip­
skich donoszą także z innych stron, co wiel­
ce utrudnia utrzymanie komunikacyi pomię­
dzy Kairem i miejscowościami Sudanu, znaj- 
dującemi się jeszcze w ręku Egipcyan. Oko­
liczność ta ogranicza Anglików nad Nilem 
a tem samem i Gordona, na własne siły, 
lub na wyczekiwanie jej od rządu angiel­
skiego, gdyż rząd kedywa okazuje we wszy­
stkich kierunkach bezwarunkową bezsilność.

KRONIKA
=  Na.j.j. P a n  pozwolił przyjąć i nosić: 

majorowi lir. Henrykowi Wolkenstcin-Trostburg, 
nadliczbowemu w pułku ułanów nr. 1, krzyż 
komandorski z gwiazdą król. portugalskirgo or­
deru Chrystusa; oraz nadliczbowemu w tymże 
pułku rotmistrzowi, Edwardowi lir. Chołoniew­
skiemu, przydzielonemu do świty JCW. Arcy- 
księcia Ludwika Wiktora, krzyż kawalerski I 
klasy król. saskiego orderu Albrechta.

— JE. Pan Nam iestnik, Filip Zaleski, 
nadał stypendyum z fundacyi im. Jego Ces. 
Wysokości Arcyksięcia Karola Ludwika o ro­
cznych 180 zł. panu Janowi Kazimierzowi dw. 
imion Zacharyasiewieżowi, uczniowi II roku wy­
działu prawa i administracyi w uniwersytecie 
lwowskim.

t  Feliks Księżnrski c. k. radca bu­
downictwa przy Namiestnictwie galicyjskiem, 
znakomity architekt i twórca szeregu gmachów 
monumentalnych, a między niemi nowego gma­
chu c. k. Namiestnictwa w mieście naszem, 
którego budowa w roku bieżącym będzie ukoń­
czona. oraz budowanego właśnie w Krakowie 
nowego gmachu uniwersyteckiego, jak donosi 
Czas, umarł po długiej chorobie wczoraj, o go­
dzinie 1 po południu w Krakowie.

=  U lotnił się ze Lwowa, tutejszy 
zegarmistrz, Chaim Ladenmiiller, mający swoją 
pracownię przy ulicy Krakowskiej; prawdopo­
dobnie w porozumieniu z poszukiwanym sądownie 
zegarmistrzem Dawidem Goldsclimidtem.

=  Oszustwo. Dawid Gfoldschmidt, także 
„Trojak11 zwany, tutejszy zegarmistrz, którego 
firma istnieje dotąd pod 1. 25 przy ulicy Karola 
Ludwika, uzyskawszy zaufanie tutejszego kupca 
zegarków, p. Hermana Cliigera, pod 1. 1 ulica 
Trybunalska, był przez tegoż od kilku miesięcy 
używany za agenta w sprzedawaniu zegarków 
na prowincji. Dnia 23 marca otrzymał Gold- 
schmidt od p. Cliigera za 4.142 zł. 6 ct to­
waru, z którym się ulotnił, a gdy poszkodo­
wany dnia 2 b. m. dowiedział się, iż część 
tego towaru została w Wiedniu dnia 31 z. m. 
za bezcen sprzedaną, udał się o pomoc do po­
licyi, która zarządziła poszukiwania za zbiegłym. 
Groldsehniidt ma lat 28, jest wzrostu średniego, 
twarz ma hudą, ściągi ą, rudawoblond włosy i 
takąż brodę.

Z b ro n ią  p a ln ą  obchodził się 10-letni 
syn gospodarza Piotra Sznicara w Rzeczyczanach, 
w powiecie gródeckim, tak nieostrożnie, że 
strzelba, która była nabita, wypaliła, a nabój 
położył trupem 4-letniego Grzegorza Sznicara. 
Winnych pociągnięto sądownie do odpowiedzial­
ności.

* Młodzi rabusie. Dnia 16 marca wie­
czorem, izraelita Jankel Mecr, syn Chaima
kwietnia 1884.

Meera z Osieka, w powiecie jasielskim, pozosta­
jący u swojego krewnego w Żmigrodzie starym 
został na drodze wiodącej do Żmigrodu nowego 
zamordowany i obrabowauy przez dwóch wy­
rostków 16-letniego Jana i 1 4 -letniego Jakóba 
Broźynę. Młodzi rabusie przywłaszczyli sobie 
artykuły żywności, które Jankel Meer niósł 
z Żmigrodu - nowego do domu, jak funt fasoli, 
funt mąki, tyleż ryżu i kaszy jęczmiennej, oraz 
za 2 centy herbaty, wreszcie ołówek i rączkę, 
a dla zatarcia śladów morderstwa strącili trupa 
do strumyka, zaraz następnego dnia jednak zo­
stali wyśledzeni i uwięzieni.

* Przy tartaku parowym  w  Pniow ie, 
w  powiecie nadw órn iańsk im , za trudn iony  Iw an 
P ołatajko  z N adw orny, w  sk u tek  w łasnej n ie ­
ostrożności pochwycony zosta ł przez tran sm isyę  
i uszkodzony tak  silnie, że na  trzeci dzień ży­
cie zakończył. W drożono śledztw o sąd o w o -k arn i 
z powodu tego w ypadku.

* Pod kołam i lokom otyw y. Dnia 3 
b. m. rano znaleziono na torze kolejowjun koło 
dworca drogi żelaznej Arcyks. Albrechta w Do­
linie zwłoki mężczyzny. Z dochodzenia okazało 
się, że zmarłym był Ignacy Barnuś, nauczyciel 
ludowy z Nowoszyna, który w zamiarze samo­
bójczym położył się w nocy na 3 b. m. na to­
rze kolejowym tuż przed nadejściem pociągu i 
zginął w ten sposób, że koła przecięły mu stos 
pacierzowy i miękkie części szyi. Powodem sa­
mobójstwa był niedostatek. Zmarły pozostawił 
wdowę.

* Statystyka policyjna. W miesiącu 
marcu 1884 r. organa krakowskiej c. k. dy- 
rekcyi policyi aresztowały 829 osób. Z tycli 
oddano c. k. sądom karnym 413, a mianowicie : 
za dzieciobójstwo 1, za pobicie, skaleczenie i 
inne uszkodzenie ciała 3, za kradzież 111, za 
sprzeniewierzenie 10, za oszustwo 11, za obrazę 
straży 4, za przybranie fałszywego nazwiska 3, 
za używanie cudzej legitymacji 1, za powrót 
z wydalenia 1, za spieszną i nieostrożną jazdę 
2, za złośliwe uszkodzenie cudzej własności 2, 
za stręczenie do nierządu 2, za włóczęgostwo 
i żebranie nałogowe 142, za żebranie z uda­
waniem kalectwa 1, za pijaństwo 119. Od kra­
kowskich c. k. sądów karnych odebrano 236 osób, 
po odbyciu kary. Oddano magistratowi miasta 
Krakowa za zebranie, brak zatrudnienia i miejsca 
przytułku, oraz za niemoralne śycie, zbiegnię­
cie z terminu i t. d., tudzież celem wyszu- 
pasowania z Krakowa i zbadania przynależności 
gminnej 217. W szpitalu umieszczono osób 
14. Ukarano zaś policyjnie za włóczęgostwo, 
awantury i t. d. 1S5. Nadto pociągnięto do od­
powiedzialności 168 osób, a mianowicie: za 
przewinienia w służbie 127, za przekroczenie 
przepisów dorożkarskich 34, za otwarcie szyn­
ków w godzinach niedozwolonych 3, za utrzy­
mywanie muzyki bez pozwolenia 1, za dręcze­
nie zwierząt 1, za tamowauie przejścia na cho­
dnikach 3.

— Zapiski policyjne. Skradziono panu 
Janowi A., 13 (łaszek czerwonego wina z zam­
kniętej piwnicy pod 1. 23 ulica Gródecka; p. 
Henochowi K., 1. 18 ulica Krasickich, poduszkę 
w czerwonej poszewce, wartości 8 zł., z ganku, 
a drugą wartości 5 zł., pani L. L. z otwar­
tego pokoju pod 1. 25 ulica Akademicka, dwie 
pary damskich bucików i buciki z cholewkami 
lakierowanemi, wartości 16 zł,, z otwartej ku­
chni p. R ., pod 1 2 plac Strzelecki. — Are­
sztowano Kaspra Dziubezyńskiego z poduszką 
z żółtą nasypką i poszewką w białe i niebie­
skie paski, prawdopodobnie gdzieś skradzioną. — 
Zgubiono: pugilares z żółtawego pliszn z klu­
czykiem i kwotą nad 1 z ł.; p. Antoni L., czarny 
skórkowy pulares z notą na 5 zł. i 15 ct., 
z kluczykiem do zegarka i z notatkami; sługa 
Tauba, srebrną podstawkę do koszyka na owoce, 
wartości 5 z ł.; pan P., portmonetkę z kwotą 
50 mark, kilku rublami i recepisem na pakunek 
kolejowy, dnia 2 b. m. w sali restauracyi II 
klasy na tut. dworcu kolei Karola Ludwika; 
P. Adolf Goidberg zgubił srebrny łańcuszek z dłu­
gich ogniwek, wartości 4 zł. — Znaleziono: 
książeczkę do nabożeństwa pod tytułem „Bóg nad 
wszystko11, a drugą, pod tytułem „Westchnienie 
do Boga11; cztery kury, żywe, w worku zawią­
zane, na polu obok ulicy Świętokrzyskiej.

t  Zmarli w osta tn ich  d n ia c h : w Ostro­
wie, w  Poznańskiem , znany  pisarz i znakomity 
znaw ca starogreckiego języka, A ntoni Bronikow ­
ski, p ierw szy w yższy nauczyciel gim nazyalny 
w owem m ieście, tłóm acz dzieł Homera, Hero- 
dota, P la to n a , T ucydidesa, Ksenofonta i w ielu 
innych , przeżyw szy la t 67.

—  Przym rozki w  ostatnich dniach 
zrządziły  dotk liw ą szkodę w zasiew ach, w w ielu 
okolicach Węgier, szczególnie zaś Aradu.

— Straty, jak ie  poniosło wiele osób 
skutk iem  oszustw  uw ięzionego bankiera  w iedeń­
skiego R edlicha, w ynoszą około 100.000 zł. 
R edlicli wobec sędziego śledczego przjrznał się 
do w iny.

—  Znana z procesu Hugona Schenka, 
E m ilia  H ochsm ann, baw iąca w Ołomuńcu przy 
krew nych , w ed ług  dzienników  tam tejszych w tych  
dniach pow iła  syna.

— N ieszczęśliwy wypadek zdarzył 
się wczoraj rano w Wiedniu. Przy budowie no­
wego domu w głównej ulicy na Hernals, w sku­
tek zawalenia się starego murn, zasypanych 
zostało sześciu robotników, z których jeden po- 
uiósł śmierć na miejscu.

— W pożarze gmachu akademii w Bu­
kareszcie dnia 5 b, m., trzy osoby utraciły ży­
cie. Większą część zbiorów i dokumentów oca­
lono. — Pożar powstał skutkiem zapalenia się 
sadzy w kominie. Straż pożarna pracowała 
z wielkiem wytężeniem sił, również wojsko. 
Wielu odniosło uszkodzenia na ciele. Król i 
ministrowie byli obecni na miejscu pożaru, a 
minister Sturdza i poseł Jan Ghika odznaczyli 
się gorliwością w ratowaniu dokumentów. Wielki 
był brak wody i dlatego też pożar przybrał 
tak wielkie rozmiary. Gmach sam był zabezpie­
czony.

— N ieszczęśliw y wypadek. Profesor 
nauk przyrodniczych na wszechnicy w Bemie 
szwajcarskim, dr. Izydor Bachman, podczas wy­
cieczki naukowej wpadł do rzeki Aar i utonął.

— Katastrofa na morzu. O prze­
biegu katastrofy donosi depesza z Nowego Jor­
ku : Dnia 3 b. i .  o godzinie 10 wieczór pa­
rowiec Steinman podczas gwałtownej burzy i 
gęstej mgły wpadł na skały w odległości około 
300 metrów od latarni morskiej w Sambro. 
Powiodło mu się wprawdzie chwilowo wydobyć 
z uwięzi, lecz wnet znów utknął na skałach, 
przyczem doznał tak silnego uszkodzenia dna, 
że zatonął. Około północy jedna z łodzi jego 
z pięciu ludźmi załogi i dwoma pasażerami 
przybyła do Sambro. Z nastaniem dnia wyrato­
wano jeszcze kapitana i jednego z podróżnych, 
którzy schronili się byli na sterczące z wody 
maszty, gdzie całą noc pozostawali między ży­
ciem a śmiercią.

— Fotografie dla przysięgłych.
W Paryżu odbywać się ma wkrótce proces 
przeciw aktorce Eugenii Delbar, która we wrze­
śniu roku zeszłego jeanej ze swoich koleżanek 
w szale zazdrości oblała twarz kwasem siar- 
czanym. Ofiara tego zamachu, 20-letnia ładna 
panienka, od tego czasu pozostaje w szpitalu, 
znosząc okropne cierpienia. Twarz jej jest jedną 
raną, prawe oko wjrciekło całkiem, a z uszu 
pozostały tylko szczątki. Nieszczęśliwa nie może 
osobiście stanąć do rozprawy, lecz z porady 
swojego zastępcy prawnego dała się fotografo­
wać, a fotografie jej rozdane będą sędziom przy­
sięgłym. Dzienniki paryskie dodają, że fotograf 
zemdlał, nie mogąc znieść widoku biednej 
dziewczyny, tak okropnie zeszpeconej na całe 
życie.

Prim a Aprilis. Jakiś dowcipniś 
przesłał do jednej z gazet wrocławskich na 
prima Aprilis wiadomość, że okrętem szcze­
cińskim, który do Wrocławia przywiózł zna­
czną ilość lodu norweskiego, przybył żywy wie­
loryb, mająey przeszło 10 metrów długości, i 
że będzie nazajutrz pokazywany na Rybakach 
wrocławskich. Gazeta zamieściła ową wiadomość 
która znalazła wiarę, ho nazajutrz ogromne ma­
sy ludności spieszyły pieszo, tramwajami, do­
rożkami i powozami, aby ujrzeć owego wielo­
ryba. co przybył z norweskim lodem Odrą do 
Wrocławia.

— Wykopane m iasto. Korespondent 
petersburskiego Herolda z Namanganu donosi 
o odkopaniu starożytnego miasta w następują­
cych słowach: „Naczelnik czuskiego okręgu już 
dawniej pozwolił był Sartom szuwać za- 
bytka starożytnych w okolicy wsi Achssi, gdzie 
według podań miejscowej ludności przed dwo­
ma tysiącami lat przeszło znajdować się miało 
ludne i potężne miasto. W rzeczy samej spot­
kać można dziś jeszcze liczne ruiny w tej oko­
licy, a to przy najlżejszem nieraz poruszeniu 
górnej warstwy ziemi. Sartowie, licząc na to, 
że odkopią wielkie skarby, raźnie wzięli się do 
rzeczy, na nieszczęście jednak, nie znając war­
tości archeologicznej zabytków, przetapiali wszy­
stek wrydobyty z ziemi kruszec, jak monety, 
pierścienie, łańcuchy itd. Poniszczyli też wyko­
pane zabytki ceramiczne, jak urny, rozmaite na­
czynia, oraz mozajki — słowem wszystko, co 
mogło rzucić jakieś światło na życie i obyczaje 
owego przedwiekowego ludu. Największą wsze­
lako stratą dla umiejętności jest ukrycie przez 
nich dwóch odkopanych szkieletów ludzkich. Na­
daremnie ofiarowywano im znaczną kwotę za 
wyjawienie, gdzie je ukryli; fanatyzm ich prze­
mógł wszelkie pokusy. Co do miejscowości sa­
mej nadmienić muszę, że w tej mniej więcej 
okolicy położone było niegdyś założone przez 
Cyrusa na kresach państwa perskiego miasto 
Cyropolis11.

Z teki podróżnej.
(Toledo. — Yilla Nazionale).

(Ciąg dalszy.}

Lecz jeśli zawsze tak pełne i gwarne 
jes t Toledo, to cóż dopiero mówić o pe­
wnych epokach wyjątkowych i uroczystych 
roku. Naprzód w niedziele i święta, zwycza- 
czajem jest, należącym do tutejszego chic'u, 
czy pschutCu, po wyjściu z kościołów, kędy 
msze obowiązkowe przeciągają się do nie­
słychanie późnej godziny — do 2giej i pół 
do Sciej po południu tak, że chyba zgo­
ła już nie chcący — a takich mało w Nea­
polu — rozmija się z przykazaniem Puń­
skiem — zwyczajem jest, mówię, i szykiem 
przejść się po Toledo i Chiai w stroju od­
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świętnym, u mężczyzn zwykle ściśle mo­
dnym, tylko zbyt niekiedy opiętym i krót­
kim, u kobiet bogatym a różnobarwnym i 
jaskrawym bardzo Wtedy to, zwłaszcza 
am atorowie, odbywać mogą dokładny prze­
gląd nietylko tualety, lecz i piękności wszy­
stkich, w istocie i mnogich liczbą i zdumie­
wających krasą, a to bądź arystokratycznych 
w powozach , zw olna, krok za krokiem , 
postępujących, bądź ze sfer innych, niższych, 
a zdążających pieszo, śród gwarnej, salono­
wej niemal rozmowy.

Następnie, jakby mało tu jeszcze było 
wrzawy i ruchu, a miejsca za dużo, parę 
razy do roku, nagle, jakby za ruchem cza­
rodziejskiej rószczki, powstają na Toledo ca­
łe nieprzerwane szeregi budek, straganów 
handlarskich, rusztowań i przenośnych skle­
pików najrozmaitszego rodzaju, i to z obu 
stron ulicy, od Królewskiego placu aż do 
Muzeum. Natenczas chodniki w połowie za­
budowane temi b a r a k a m i ,  zwanemi tu 
bancherelle, ludne zawsze i tłumne, stają się 
literalnie niemożebnemi do przejścia, a krok 
każdy naprzód, szturmem i to raźnym zdo­
bywać potrzeba. Lecz za to czegóż tu nie 
m a? Cały kupiecki i przemysłowy Neapol z 
przedmieść, uliczek ciemnych, ważkich, cia­
snych, przenosi się na Toledo z dobytkiem 
swoim, i wszystko znaleźć tu i nabyć mo­
żna, począwszy od sprzętów, cacek, mebli, 
domowych i kuchennych potrzeb, drobnych 
galanteryjnych i koniecznego użytku przed­
miotów, do nót muzycznych, papieru, ksią­
żek. Owszem książki to przeważnie zajmują 
te nieprzejrzane szeregi ław i stołów ulicz­
nych, a książki po większej części nie byle 
jakie, jak n. p. u bukinistów Paryża wzdłuż 
Sekwany, kędy wśród tysięcy dzieł bez war­
tości i znaczenia, wśród literackiego śmie­
cia czasem przypadkiem chyba na jaką per­
łę istotną natrafisz, lecz skarby prawdziwe, 
rzadkie nieraz a z rozlicznej dziedziny, ca­
łe biblioteki prawnicze, matematyczne, me­
dyczne, teologiczne, filozoficzne, rzeczy no­
we i stare, i to, rzeczywiście za bezcen.... 
Zdumiony byłem zrazu tą nieprzebraną mno­
gością książek starych sprzedawanych zwy­
kle na ulicach w Neapolu, a w dwóch tych 
epokach, przed Bożem Narodzeniem i Wiel­
kanocą, na T o l e d o  i niektórych miejsco­
wościach poblizkich. Dowiedziałem się ry­
chło od ludzi fachowych, od bibliografów 
cudzoziemskich nawet, iż Neapol, który da­
wniej, za Burbonów, był jednym z przednich 
ognisk piśmiennictwa i publicystyki w Euro­
pie, który, posiadając dużo drukarń i wy­
dawców, głosił wciąż i przedrukowywał rzeczy 
własne i obce, który dziś jeszcze, mniej już 
płodny w edycye, mieści w sobie ogromną 
ilość naukowych zakładów i kształcącej się 
młodzieży (na samej wszechnicy liczą od 3 
do 4 tysięcy uczniów, oprócz politechniki, 
szkoły wojskowej, marynarki, liceów i szkół 
niższych) — dowiedziałem się, mówię, iż 
Neapol, w skutek jeszcze upadku mnóstwa 
bogatych rodzin, bibliotek, klasztorów, jest 
powszechnem dla antykwarzy całego świata 
źródłem i skarbnicą. Ztąd całemi stosami, 
pakami olbrzymich rozmiarów i wagi, roz­
chodzą się stare księgi, cenne i rzadkie vo- 
lumina po rozlicznych krańcach Europy, do 
Paryża, Londynu, Lipska, Gdańska, Stok- 
ho lm u ... I jeśli tam jeszcze, z drugiej i 
trzeciej ręki, łatwo je  i tanio nabywać mo­
żna, to cóż dopiero na miejscu, umiejąc 
zwłaszcza po włosku i nieco po Neapolitań- 
sku. Dla przjkładu powiem tylko, że poszu­
kiwane od dawna i bez skutku, w Paryżu 
nawet, dzieła naszego H o z y u s z a ,  znala­
złem tu, na ulicy, w doskonałem, oprawnem 
in  folio, edycyi przedniej, weneckiej, i na­
byłem za mniej niż 2 franki. Traktat Sta- 
rowolskiego de arie belli za 50 centimów, 
S t r a s z e w i c z a  o Polakach z 1830 r. w 
przekładzie włoskim, z rycinami w 2 tomach 
za 1 franka i t. p.

Słowem nigdy i nigdzie tak tanio , za 
bezcen niemal, do najpoważniejszego księgo­
zbioru przyjść nie można, jak w Neapolu, a 
to i w ciągu roku, na rogach ulic lub u 
licznych antykwarzy, i szczególniej w dwóch 
owych pomienionych epokach, na baneherel- 
lach. Toż samo i o innych przedmiotach po­
wtórzyć można. W ogóle, we Włoszech, 
krom chyba Medyolanu, słynnego z porząd­
ku i rzetelności, a zwłaszcza w Neapolu 
ugoda i stosunek z kupcami przypomina 
targi z naszymi braćmi mojżeszowego wy­
znania... I  jeśli w najprzedniejszych m aga­
zynach , kędy dużemi złocistemi literami 
świeci godło : prix fixe —  prezsi fissi, można 
śmiało i trzeba w interesie kieszeni, propo­
nować kupcowi połową lub trzecią część żą­
danej za towar ceny, to cóż dopiero mówić 
o handlarzach wędrownych lub o bancherel- 
lach... Pewnego wieczora, strudzony nieco, 
usiadłem w jednej z kawiarni na Toledo, a 
dla pozbycia się natrętnego kupczyka, wciąż 
mi podającego jakieś cacka i ozdoby z ko­
rali , ofiarowałem franka za rzecz, za którą 
30 frank:, zacenił. Neapolitańczyk nie obraża 
się łatw o; sądziłem, że się przynajmniej 
zrazi i odstręczy — gdzie tam, po kilku se­
kundach wrócił, oddając mi towar ów za 
tak niską cenę... Ztąd, w miarę cierpliwości

i doświadczenia, nabywają się tu rzeczy al­
bo zbyt drogo, albo za bezcen.

Bancherelle, jak szybko powstały, tak 
też znikają nagle, w czasie, przez m agistrat 
i zwyczaj oznaczonym. Przed Bożem Naro­
dzeniem trwają one tydzień, aż do dnia W i­
gilii, w którym wszystkie dotychczas wysta­
wione przedmioty zmieniają się, z zadziwia­
jącą szybkością w jeden tylko — w ryby 
rozlicznego gatunku i rodzaju, w ogóle 
wszakże, dnia tego niezwykle drogie. Nea- 
politańezycy przestrzegają z nadzwyczajną 
ścisłością, bardziej jeszcze niż u nas, reli­
gijnych i rodzinnych p rak ty k : suta tedy
wieczerza na W igilię tę, w której figurować 
muszą pewne tradycyjne potrawy, jest ko­
niecznością taką, iż najuboższy nawet zdo­
bywa się na nią, choćby kosztem całości 
nielicznych swych sprzętów domowych lub 
odzieży... Węgorz morski — U capitone — 
zjawiający się wtenczas na targach w nie­
słychanej ilości, należy do takich właśnie 
niezbędnych dnia wymagań. O obchodzie 
świąt samych powiem gdzieindziej; tymcza­
sem, wracając do haneht.rellów dodam je ­
szcze, iż przed Wielkanocą zmuszone są o- 
ne wcześniej ustąpić. Od W. Czwartku z ra ­
na, od chwili zwłaszcza, gdy po kościołach 
milkną dzwony, aż do nabożeństwa w W. 
Sobotę, kiedy znowu na Gloria odezwą się 
uroczyście, na znak Resurrekcyi — usta­
je też na Toledo wszelki ruch handlarski 
i powozowy i wolno tylko pieszo prze­
bywać całą tę ulicą, natenczas pełną już 
nietylko na chodnikach, lecz wszędzie, 
literalnie płynącą falami ludu, który spieszy 
ku odwiedzaniu grobów Pańskich. Nic cie­
kawszego, lecz też i nieznośniejszego wtedy 
nad spacer po Toledo ; tout Naples, mówiąc 
językiem reporterów, j est tam obficie repre­
zentowany, i to w stroju odświętnym, w u- 
sposobieniu najbardziej towarzyskiem. Ko­
ścioły, do których docisnąć się niepodobna, 
rychło się zamykają, ulica rzęsisto oświetla, 
a tłumy do późnej godziny, zająwszy całą 
przestrzeń drogi, wolną od pojazdów i czwo­
ronogów, krążą tam nieustannie, w gwarnej 
rozmowie; jeneralny to popis nowej wio­
sennej toalety i m ody! Jednocześnie przy­
gotowują się po handlach i magazynach, 
w7ystawy W ielkanocne: ciast, cukrów, mię­
siwa i szczególnie baranków — żywych nb., 
które, zanim spożyte zostaną lub wypuszczo­
ne na wolność, długo, w epoce Wielkanoc­
nej, służą za przedmiot rozrywki dla dzia­
tek. Począwszy od W. Soboty, w ciągu ca­
łych tygodni następnych, nie ma rodziny ni 
domu, któryby nie posiadał takiego baranka, 
starannie umytego, uczesanego, oznaczonego 
zwykle czerwonym krzyżem; wozi on w nie­
wielkich wózeczkach drobną dziatwę , ze. 
starszą swobodnie przechadza się po ulicach 
i ogrodach Neapolu. (C. d. n.)

GOSPODARSTWO I HANDEL
Galicyjski Bank hipoteczny.

(m) Pod przewodnictwem Włodzimierza 
hr. B o r k o w s k i e g o  odbyło się dzisiaj XVI 
zwyczajne walne zgromadzenie akeyonaryu- 
szów gal. Banku hipotecznego. Było obecnych 
28 akcyonaryuszów, reprezentujących 573 
głosów. Jako komisarz rządowy był obecny 
radca dworu p. H e i l i g .

Odczytane przez dyrektora dr. Ko l i -  
s c h e r a  zamknięcie rachunków, tudzież po­
gląd na stan finansowy w r. z. przyjęło zgro­
madzenie do zatwierdzającej wiadomości, po- 
czem dr. Marceli M a d e j s k i  odczytał spra­
wozdanie Rady nadzorczej, które w obszer- 
niejszem streszczeniu podamy jutro.

Co do podziału czystego zysku, wyno­
szącego 393.527 złr. 57 centów, uchwaliło 
zgromadzenie na wniosek Rady nadzorczej :

Tytułem tantyemy wyznaczyć: dla Ra­
dy nadzorczej 8 prc., czyli 18.971 złr. (cen­
ty opuszczamy); dla Dyrekcyi i urzędników 
po 4 prc., czyli 18.971 złr., razem na tan­
tiemy 37.942 złr Po strąceniu tej kwoty 
'ącznie z kwotą 150.000 złr., która w dniu 

stycznia r. b. wypłaconą została pp. akcyo- 
naryuszom tytułem 5 prc. dywidendy, tu­
dzież po odtrąceniu kwoty 6.389 złr., prze­
niesionej jako zysk z r. 1882, od powyższej 
iwoty czystego zysku za r. 1883, pozostaje 
do dalszego podziału kwota 199.196 złr.

Z tej kwoty uchw alono: do funduszu 
rezerwowego wnieść 10 prc. od czystego 
zysku z r. 1883, pozostałego po opłaceniu 
akcyonaryuszom 5 prc. odsetek od kapita­
łu akcyjnego, to jest od kwoty 237.138 złr., 
co czyni 23.713 złr. Zostaje tedy kwota 
175.482 złr. a doliczywszy do niej przenie­
siony zysk z r. 1882, w kwocie 6.389 złr. 
otrzymamy sumę 181.871 złr. do rozdziału 
między akcyonaryuszów.

Zgodnie z wnioskiem Rady nadzorczej 
uchwaliło zgromadzenie z tej ostatniej sumy 
wypłacić pp. akcyonaryuszom dnia 1 lipca 
r. b tytułem superdywidendy po 12 zł. od

akcyi, czyli na 15.000 sztuk akcyj, kwotę 
180.000 zł., pozostałą zaś resztę w kwocie 
1871 zł. przenieść na rachunek zysku z ro­
ku 1884.

Zarządowi Banku udzielono absolulo- 
ryum a do Rady nadzorczej wybrano pono­
wnie pp. Kazimierza hr. Dzieduszyckiego i 
Kazimierza Tchórznickiego. W końcu przy­
jęto do wiadomości sprawozdanie o stanie 
funduszu emerytalnego.

* Zarząd Towarzystwa ogrodni­
czego rozsyła równocześnie pod adresem nie­
których Wydziałów powiatowych i Rad szkol­
nych, nasiona ogrodowe najcelniejszych gatun­
ków, z prośbą o bezpłatne rozdanie szkołom 
ludowym i zobowiązanie onych, doniesienia w 
swoim czasie o plonie. Zarazem przesyła Zarzą­
dowi kółek włościańskich i członkom swoim 
podobne nasiona. Szczepy, przeznaczone dla kó­
łek włościańskich i dla szkół ludowych, bez­
płatnie rozesłane będą w pierwszej połowie te­
go miesiąca. Na liczne zgłoszenia odpowiadamy, 
iż tylko członkom naszym udzielać możemy boz- 
płatnie szczepów i nasion. Korespondencye a- 
dresowaó należy do Zarządu Towarzystwa ogrod­
niczego w Wydziale krajowym.

Lwów, dnia 3 kwietnia 1884.
W. Podlewski, w. r., prezes. Ant. Nie­

dzielski, w. r., członek zarządu.

* Wystawa w Jarosławiu. Oddział 
Łańcucko-Jarosławski c. k. galic. Towarzystwa 
gospodarskiego urządza wystawę przeglądową 
bydła i koni właścicieli mniejszych posiadłości 
z powiatów łańcuckiego i jarosławskiego. Wy­
stawa odbędzie się w Jarosławiu dnia 28 maja 
b. r. w ogrodzie restauracyi dworca kolejowego 
i trwać będzie dzień jeden od 10 z rana do 6 
wieczór. Na wystawę przyjmowane będą bydło 
i konie do właścicieli mniejszych posiadłości 
należące, zamieszkałych w powiatach łańcuckim 
i jarosławskim. Premiowane będą: a) buhaje
zdolne do rozpłodu od roku 1 do 2 lat skoń­
czonych ; b) krowy z cielętami, lub cielne do 
9 lat — oraz jałówki cielne do 4 l a t ; c) cie­
lęta obsadzone od matki do pojawienia się czasu 
pierwszej zmiany zębów; di) woły robocze po­
cząwszy od 2 lat wieku. Wysokość premii wy­
nosi : a) za buhaja 15 z ł . ; b) za krowę lub 
jałówkę cielną 20 zł. ; e) za cielę 5 z ł.; d) za 
parę wołów 25 złr. Bydło z obór większych 
właścicieli będzie także na wystawę przyjmo­
wane — o premię jednak ubiegać się nie może. 
Właściciele bydła, mający zamiar obesłać wy­
stawę, winni uwiadomić o tern komisyę, wy­
mieniając dokładnie ilość i rodzaj sztuk i to 
najdalej do dnia 15 maja b. r., gdyż późniejsze 
zgłoszenia uwzględnione nie zostaną. Każdy wy­
stawca zaopatrzyć się powinien w paszport by­
dlęcy u właściwej władzy, gdyż bez takowego 
żadna sztuka na wystawę nie będzie przyjętą. 
Tylko do godziny 10 przed południem bydło 
na wystawę przyjmowanem będzie, gdyż po tej 
godzinie rozpocznie się czynność sędziów. Pod­
czas wystawy odbędzie się loterya fantowa, na 
której wygrane składać się będą z bydła i 
przedmiotów gospodarczych. Gena losu pojedyń- 
czego : 0 centów. Ktoby pragnął dokładniej­
szych szczegółów, tyczących się wystawy, ze­
chce się zgłosić do sekretarza tejże p. Romana Zu- 
kra w Roźwienicy p. Jarosław.

OSTATNIA POCZTA
Na j j .  P a n  udzielił przedwczoraj po­

słuchania ministrowi skarbu dr. D u n a ­
j e w s k i e m u .

Na j  j. P a n i  wyjechała d. 6 b. m. z 
Wiesbadenu do Heidelbergu, dokąd przybyła 
tego dnia o godzinie 4 popołudniu.

Mylną była wiadomość, iż N a j d .  C e ­
s a r z e  w i e ż o w a  w zastępstwie Najj. Pani 
dopełni w dniu jutrzejszym w kaplicy zam ­
kowej ceremonii umywania nóg dwunastu sę­
dziwym kobietom. Obecnie donoszą, że sam 
Najj. Pan dopełni obrzędu umywania nóg 
dwunastu starcom.

Znane z telegraficznego streszczenia 
p r z e m ó w i e n i e  N a j d .  C e s  a r  z e w  i- 
c z a  p r z y  o t w a r c i u  w d n i u  p r z e d ­
w c z o r a j s z y m  k o n g r e s u  o r n i t o l o ­
g i c z n e g o  brzmi dosłownie:

Z uczuciem dumy i radości widzę dzi­
siaj ten zastęp sławnych badaczów i mężów 
zawodowych, zgromadzonych w naszem mie­
ście rodzinnem Zapał dla nauki i pragnie­
nie wspólnej wymiany myśli połączyły tu, 
panowie, was wszystkich, a zdaleka i zbli- 
ska pospieszyli tutaj mężowie, będący spe- 
cyalistami na niejednym polu wiedzy ludzkiej.

Pomnąc na to, uważam sobie za za­
szczyt, jakkolwiek uczucia zakłopotania stłu ­
mić nie mogę , iż stoję na czele kongresu, 
obejmującego pole, na którem od młodości

pracowałem z szczególniejszem zamiłowa­
niem i tym zapałem dyletanta, który zbiera 
i bada, któremu jednak brak jeszcze, pe­
wnych wiadomości , aby mógł być przyjęty 
do waszego, panowie, grona.

Chciejmy o tem pamiętać, że ornitolo­
gia, która jest celem naszego zebrania, jest 
piękną i ważną częścią umiejętności przy­
rodniczych, a nauki te, ich jasne i realne 
tezy, badanie praw natury i zużytkowanie 
jej sił, wycisnęły swoje piętno na tem stu­
leciu, i pod hasłem wiedzy prawdziwej, bo 
opartej na podstawie naukow ej, kroczą ba­
dacze naprzód zwycięzko, bez względu na 
to, czy pracują w obserwatoryum astrono- 
m icznem , w laboratoryum chem icznem , 
w prosektoryum, w szkole lub tam w lesie, 
przy obserwowaniu życia, tworzenia i roz­
woju w naturze. (Żywe oklaski.)

Powodując się takiem uczuciem, wyra­
żam życzenie, aby kongres przyniósł korzy­
ści naszemu zawodowi, i dumny jestem , iż 
mogę niniejszem otwarcie tego kongresu 
ogłosić. (Huczne oklaski.)

Następnie przemawiał m argrabia Bel- 
legarde, a po nim prezydent kongresu dr. 
Gustaw Radde, wydając trzykrotny okrzyk 
na cześć Najd. Cesarzew icza, protektora 
kongresu ornitologicznego.

Fremdenblait p isze: Jak się dowiaduje­
my z najlepszego źród ła , w K o l e  p o l -  
s k i e m  Rady państwa nie zapadła jeszcze 
żadna uchwała w sprawie ugody rzą­
du z koleją Północną. Deputowani polscy 
tyle tylko uczynili dotychczas w tej kwestyi, 
iż rozjeżdżając się na ferye wielkanocne, 
uprosili czterech swoich kolegów, zamiesz­
kałych w W iedniu, aby połączyli się w ko­
mitet, przestudyow*a]i kwestyę, i po roz­
poczęciu sesyi poinformowali Koło ł o ca­
łej tej sprawie. Komitet informacyjny skła­
da się z posłów: ks. Jerzego Czartoryskie­
go, Cham ca, Kozłowskiego i dr. Klemensa 
Raczyńskiego. Dopiero po wysłuchaniu opi­
nii tego komitetu Koło poweźmie decyzyę, 
w jaki sposób ma rozpocząć narady nad 
tym przedmiotem. Wszystkie przeto pogło­
ski jakoby komitet ten , lub też Koło pol­
skie powzięło uchwałę odrzucenia ugody 
z koleją Północną, są zupełnie bezzasadne.

Wiener Correspondenz donosi, że pre­
zes Koła polskiego, dr. Grocholski, miał d.
7 b. m. z p. prezesem gabinetu hr. Taaffem, 
tudzież ministrami pp. Dunajewskim i Zie- 
miałkowskim kilkogodzinną konfęreńeyę w 
sprawie organizacyi kolei państwowych.

—  r
Do Presse p iszą: Już przed kilku mie­

siącami pewna liczba obywateli ziemskich z 
powiatu wielickiego i limanowskiego ' utwo­
rzyła konsorcjum, w celu w y b u d o w a n i a  
k o l e i  l o k a l n e j  z e  s t a c y i  D o b r a  ga- 
licyjskiej kolei transwersalnej do W i e l i c z ­
ki ,  ewentualnie S w o s z o w i c  pod Skawi­
ną. Obecnie sprawa ta weszła w sfadyum 
pomyślne dla urzeczywistnienia tego proje­
ktu, gdyż interesanci otrzymali ze strony 
decydującej zapewnienie, iż budowa proje­
ktowanej kolei lokalnej, która tw orzr krót­
szą i wygodniejszą komunikacyę wschodnich 
i środkowych linij kolei transwersalnej z 
Krakowem — zostanie poleconą kolei Pół­
nocnej, która prawdopodobnie weźmie pro­
jekt pod baczną rozwagę. Rozumie s i ' samo 
przez się, iż konsoreyum rzeczone musi się 
postarać o kapitały, gdyż kolej Północna 
będzie mogła w razie najlepszym Przyjąć 
na siebie tylko część kosztów budów ■.

Jak donieśliśmy w części wczorajsze­
go nakładu, urzędowy organ m inisterstwa 
handlu dla spraw kolejowych ogłasza udzie­
lenie koncesyi polsko-niemieckiemu konsor­
eyum z Karolem Bobrowskim na czele, na 
przedwstępne prace dla w y b u d o w a n i a  
k o l e i  l o k a l n e j  od stacyi kolei północnej 
Bielsk przez Kęty, Andrychów i Wadowice 
do Kalwaryi w połączeniu z lin ią ' Sucha- 
Skawina, stanowiącą odnogę kolei podkar­
packiej. __________

S e j m  w ę g i e r s k i  odroczył się do 
21 b. m.

W czasie feryj wielu deputowanych za­
mierza udać się do swoich okręgów wybor­
czych, dla składania s p r a w o z d a ń  z cz y n ­
n o ś c i  p a r l a m e n t a r n y c h .

Rusk. Kur. donosi, iż w n i o s k i  i p r o ­
j e k t  a generał - gubernatora warszawskiego 
H u r k i  zostały przyjęte i wkrótce wejdą w 
wykonanie. Mają one jakoby na celu podnie­
sienie dobrobytu włościan w Królestwie Pol- 
skiem. Dla dobra przemysłu miejscowego 
między innemi przeprowadzoną zostanie kolej 
z Kalisza do Łodzi, łącząea się z koleją wro­
cławską.



Wileński korespondent Kijeiclanina o- 
powiada, że nowy generał-gubernator wkrótce 
zamierza odbyć dłuższą podróż po guberniach 
zostających pod jego zarządem, aby osobiście 
sprawdzić istotne położenie kraju i przygo­
tować raport o potrzebach generał-guberna- 
torstwa. „Raport ten -  pisze Kijewlanin — 
spowoduje zapewne podróż generała do Pe­
tersburga. Wówczas to w taki lub inny 
sposób ziszczą się radosne dla nas, a dla 
Polaków niemiłe oczekiwania, związane z na­
zwiskiem i przeszłością generała Kocha­
no wa“. 0 &

Doniesienie o p o d r ó ż y  ks. A l e k s  a , n- 
d r a  b u ł g a r s k i e g o d o  R u s z e z u k u ,  któ­
ra  ma potrwać 10 dni, sprawiło — jak  do­
noszą z Wiednia do Czasu — w sferach po li­
tycznych pewne wrażenie. Cel tej podroży nie 
jest dotąd zupełnie jasny i nie wiadomo, czy 
jest ona w związku z wyborami do „sobra- 
n ia“, które niedługo odbyć się mają, czy tez 
z ruchem panbułgarskim. W każdym razie 
podróż ta ma charakter polityczny. Gko 1-
czność, że książę A l e k s a n d e r  spotkać się ma
w Ruszezuku z°Najd Arcyksięciem Rudoltem, 
nie tłómaczy jeszcze zupełnie dostatecznie 
celu tej podróży.

Wiener Allg. Złg. otrzymuje z P e te rs -  
b u r g a  następującą depeszę: Poruszonej
przez rząd turecki myśli zwołania ponownej 
k o n f e r e n c y i  dla k w e s t y i  e g i p s k i e j ,  
przeciwny jest stanowczo rząd petersburski. 
Przyznają tu wprawdzie, że w postępowaniu 
Anglii w Egipcie byłoby pożądane porozu­
mienie z mocarstwami, ale z drugiej strony 
wolą raczej, ażeby Anglia niedopuściła Por­
ty do wpływu na wypadki. Już dlatego sa­
mego panuje tu opozycya przeciw konferen­
cyi, żeby nie nastręczyć Turcyi sposobności 
do zabrania głosu.

Do dzienników warszawskich telegra­
fują z Petersburga: Gazeta Hateuga otrzy­
m ała pierwsze ostrzeżenie za stanowczo 
szkodliwy kierunek. Sprzedaż uliczna gazety 
bowremennyja Izwiestija na nowo dozwolona.

R z ą  d f r  a n c u  s k i  według najśwież­
szych doniesień wydał już rozporządzenie, 
by w z a t o c e  Ob o k ,  położom j w odnodze 
iadżura  u wybrzeży morza Czerwonego u- 
rządzic s t a c y ę  p r o w i a n t o w a  w ę g l i .  
Zatoka, o której mowa, nie leży bynajmniej 
tak blisko głównej drogi angielskiej Mandeb; 
znajduje się ona więcej ku południowi, pra­
wie za granicami wpływu angielskiego, Zaj­
dzie jedynie ta zmiana, że odtąd okręta fran­
cuskie nie będą się udawały do angielskiej 
stacyi Adenu, wysuniętej na wschód, ale 
wpływać będą do odnogi Tadżura i zatrzy­
mywać się w zatoce Obok, która nie odsła­
nia bynajmniej widoków opanowania lub 
wpływów na Abisynię.

W Berliner Polit. Nachrichten czytamy: 
rąncuskie frakeye przewrotu, straciwszy 

nadzieję obalenia gabinetu Ferryego w sto­
sunkach norm alnych, postanowiły dążyć 
wszelkiemi siłami do stworzenia stanu a- 
normalnego i poczytują do tego za środek 
odpowiedni zbliżający się peryod rewizyi 
konstytucyi. W tym celu żywioły anarchiczne 
pracują z wytrwałością, godną lepszej spra­
wy nad rozdmuchaniem najgorszych nam ięt­
ności w tłumach nieoświeconych i zdemo- 
raj kowanych. Na Korsyce nawet mają 
sw uch agentów, którzy zapewniają wybor­
ców, że radykałom tak samo jak  bonapar- 
ys om idzie o „odwołanie się do ludu“ i 
e Wszystko inne poezytuje demokracya za 

sprawy podrzędne. Jak tam, tak samo w ca- 
eJ brancyi nienawiść przeciw istniejącemu 
orządkowi, jest owa nicią, jednoczącą skraj­

ne i czerwone żywioły.
W jednej z depesz paryskich donoszą: 

nrTot- ejsz?ch dołach politycznych panuje 
w w & S  i* ra«d angielski, jakkolwiek 
n a d  Fo-iVi stanowczo zamiaru protektoratu 
do te™ l em’ i e(łnak być zniewolony
w ’ że najświeższe zajścia
nieład w !ra> Pozorne rozprzężenie i
mT „ . p e a n ie  umyślnie sa podtrzy­
mywane intrygami. “

z T e g i p s k i e ,  jak zapewniają
niki n n ^ 11 zbliża się do rozwiązania. Dzien-
musi że abJ  zapobiedz katastrofie
N ad m ien isfi^u ^^P * ®  z aliCyą energiczną.
nistrów e J m J b - k ’ ze wsPÓlne działanie mi-
skimi iest nad i Z p?ł nomocnikami a n g ie l­skimi jest nadal n iem ożliw e A ngielsk ie

stannwc7 p0nT e , z P°niedziałku twierdzą 
stanowczo, ze położenie Gordona jest rozpa­
czliwe, wątpią jednak, żeby rzad miał za­
miar poswięcic jednego z najzdolniejszych 
swoich generałów i najzacniejszego, jak do­
dają obywatela. Wszystkie plemiona dokoła

k o s u Um ma^  prZ8cŁodzić do j awneg° r0'
^  Suakimu Jdonoszą, że przybył tam 

Mohamed Said z kilku pełnomocnikami ple- 
T 10?  • nieprzyjaznych i ofiarował swoje po­
średnictwo. Osman Digma udać się m iał dó

Kordofanu, wskutek czego wiele plemion o- 
świadczyło gotowość złożenia broni w okoli­
cy Suakimu.

Wiedeń, 8 kwietnia. Naj j .  P a n  
z w i e d z i ł  o godzinie 2 popołudniu 
w y s t a w ę  o r n i t o l o g i c z n y .  Najd. 
Cesarzewicz i członkowie komitetu 
powitali Monarchę, który pod przewo­
dnictwem prezydenta honorowego mar­
grabiego Bellegarde przez godzinę 
przeszło zwiedzał wystawę i wyraził 
najwyższe zadowolenie.

Wiedeń, 8 kwietnia. W r a d z i e  
m i e j s k i e j  wice-burmistrz Pris re­
ferował o posłuchaniu u prezesa ga­
binetu, ministra rolnictwa i namiest­
nika w s p r a w i e  t a r g u  b y d l ę c e ­
go. P. minister rolnictwa oświadczył, 
iż pragnie utrzymać targ bydła rzeź­
nego w stanie niezmiennym i stara się 
o to, aby kwestya zaprowiantowania nie 
została zagrożona, przytem jednak jest 
zdania, iż targ preszburski nie zagraża 
w niczem Wiedniowi i co najwięcej 
mógłby spowodować chwilowa prze­
rwę w regularnej dostawie towaru. 
Nowo zaprowadzona ordynacya tar­
gowa musi być jednak bezwzględnie 
utrzymaną.

Berlin , 8 kwietnia. Pogłoski 
giełdowe o pogorszeniu się s t a n u  
z d r o w i a  c e s a r z a  są zupełnie nie­
uzasadnione.

Bukareszt, 8 kwietnia. Senat 
uchwalił jednogłośnie rezolucyę, wy­
rażającą prośbę, by prezes gabinetu 
Bratiano cofnął swoją dymisyę. Izba 
poselska równie uchwaliła wotum za­
ufania 98 głosami. 25 deputowanych 
uchyliło się od głosowania, Sądzą, że 
w skutek tych objawów zaufania Bra­
tiano pozostanie na stanowisku pre­
zesa gabinetu.

Paryż, 8 kwietnia. Posiedzenia 
w obu Izbach odroczone zostały do 
20 maja. Senat przyjął konwencyę fi­
nansową z Tunisem. Izba poselska 
postanowiła po feryach przystąpić do 
obrad szczegółowych nad projektem 
ustawy rekrutacyjnej. Minister spraw 
wewnętrznych Waldeck-Rousseau od­
powiadając na interpelacyę z powo­
du rozruchów w Anzin, usprawiedli­
wiał wysłanie tam sił zbrojnych agi- 
tacyami, które zdążały do tego, żeby 
zmowę robotników zmienić w rozru­
chy o charakterze politycznym. Izba 
przyjęła porządek dzienny, wyrażający 
zaufanie dla zamiarów rządu wzglę­
dem robotników.

Rzym, 8 kwietnia. Według wia­
rygodnych zapewnień bezpodstawnem 
jest doniesienie paryskiego korespon­
denta Timesa o oznakach bliskiego w y ­
j a z d u  P a p i e ż a  z R z y m u  i o ofia­
rowanych wrzekomo rządowi włoskie­
mu usługach ze strony państw zagra­
nicznych w sprawie Propagandy.

I z b a  przyjęła do wiadomości za­
pewnienie nowego prezydenta Bian- 
cheriego, iż będzie sprawiedliwie i bez­
stronnie kierował obradami.

Rzym , 8 kwietnia. Posiedzenia 
Izb parlamentarnych odroczone zosta­
ły do 21 kwietnia.

Peszt, 9 kwietnia. (Tel. pryw.) 
Bndap. Corr. donosi o k o n f e r e n c y i  
w i e d e ń s k i e j :  Po szczegółowem o- 
mówieniu kwestyi targu dla bydła, 
przyczem poruszono także nową or- 
dynacyę targową, rozeszła się konfe- 
reneya bez powzięcia stanowczej u- 
chwały, gdyż o żądaniu, aby znane 
rozporządzenie zostało cofnięte, muszą 
rozstrzygać ministrowie austryaccy. 
Dzisiaj oczekują ostatecznego orzecze­
nia ze strony rządu austryackiego. 
Potrzebną jest koniecznie obecność w 
Wiedniu węgierskiego ministra handlu. 
Przybędzie on też dzisiaj do Wiednia.

O odwołaniu targu zapowiedzianego 
na 15 b. m. w Preszburgu nie może 
być mowy; musiałyby być tylko aż 
do tego terminu uchylone niepożą­
dane dla Węgier zarządzenia wiedeń­
skiego regulaminu targowego.

B erlin , 9 kwietnia. {Tel. pryw.) 
Germania upiera się przy pierwotnem 
swojem doniesieniu, uważając jako 
rzecz bezwzględnie pew ną, iż Depre- 
tis konferował z ambasadorem nie­
mieckim Keudelem w sprawie Propa­
gandy. Germania konstatuje dalej zu­
pełny z a s t ó j  w k o ś c i e l n o - p o l i -  
t y c z n y c h  r o k o w a n i a c h  od cza­
su odpowiedzi, udzielonej przez mini­
stra wyznań Gosslera na interpelacyę 
dr. Jażdżewskiego. W Watykanie utra­
cono resztę nadziei w powodzenie 
tych rokowań.

Petersburg, 9 kwietnia. {Tel pr.) 
Obiegają znowu pogłoski o ustąpie­
niu ministra T o ł s t o j a  i ministra 
robót publicznych P o s s i e t a .  Na­
stępcą Tołstoja ma zostać Kochanow.

Zaprzeczają doniesieniom o za- 
mierzonem s p o t k a n i u  s i ę  c a r a  i 
c a r o w e j  z M o n a r c h ą  a u s t r y a c -  
kim.  Być może, iż c a r  z c a r o w ą  
u d a  się w maju do W a r s z a w y ,

Minister P o s s i e t  dlatego podać 
się miał do dymisyi, iż odebrano mu 
kierownictwo kolei strategicznej Wil- 
no-Równo, i poruczono je minister­
stwu wojny. Technicznym kierowni­
kiem budowli mianowano generała 
Annenkowa.

Telegrafowany kurs wiedeński
Wiedeń, dnia 8 kwietnia 1884, godz. 1. 

min. 45. Alp. Tow. górn. 6 6 —, Węg. akcye 
kredyt. 319-50 Akcye anglo-austr. 119-50, Akcye 
banku Union 109*50, Akcye kolei Karola Lu­
dwika 294’— , Akcye kolei północnej 259-50, 
Akcye kolei południowej 142-10. Akcye kolei 
Afóld 173-50, Akcye kolei Elżbiety 317-50, 
Akcye kolei Lwowsko - Czerniowieckiej 182"50, 
Akcye kolei węg. północno - wschodniej 158 75. 
Wiedeńskie losy 127'— . Akcye kolei Rudolfa 
—.— , Akcye kolei Albrechta — .— , Węgierskie 
obligacye państw, w złocie 100'—, Galicyjskie 
obligacye indemnizacyjne 100"— . Losy regulacyi 
Cisy 11510, Losy tureckie 22-70, Węgierska 
renta 91-80, Akcye banku związkowego 107"60 
Akcye banku obrotowego — -—. Akcye kolei 
węgiersko-galicyjskiej —. —, Akcye kolei pań­
stwowej —.— , Rubel papierowe 1 23s/4. Wę­
gierskie losy, 117 25, Marka niemiecka — .—, 
Usposobienie bez transakcyi.

W iedeń, 8 kwietnia 1884, godzina 5. 
min. 30. Akcye kredytowe 819 50, Anglo-Austr. 
225"(?), Akcye banku Union — -—,Kolej Karola 
Lud.294'75, Południowa— ■—, Renta papierowa 
79’80, Galicyjskie listy zastawne 101'70, Gali­
cyjskie obligacye indemnizacyjne —*—, Galicyj­
ski bank rustykalny — •—, Losy z roku 1860 
—-— , Napoleondor 9.60’A  Rubel pap. — •—  
Usposobienie — .

W iedeń, 9 kwietnia 1884 r., godzina 10. 
min. 38. Akcye kredytowe 3 10'20, Anglo- 
Austr. 119"— , Unionbank 110'—, Kolej Karola 
Ludwika 292-50, Południowa 142'30, Renta pa­
pierowa 142"30, Galie, listy zastawne — ■—. 
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne —’ , Ga­
licyjski bank rustykalny —-—, Losy z r. 1850

, Napoleondor 9 61—, Rubel papierowy 
l-23 74. Usposobienie silne.

Telegram y zbożowo z d. 8go kwietnia 
W i e d e ń :  Pszenica za 100 kilogram. 10. do 
10-25 zł., żyto — do — zł., jęczmień 
—•— do —•— zł., kukurudza —'— J° ' 
zł., owies — ’— do — •— zł., okowita per 
J 0.000 litr procent 30" -  do 20 25 zł. B u d  a- 
P e s z t :  Pszenica 100 kilogr. (na jesień) 9 36 
do 9*88 zł., rzepak (sierpień—wrzesień -— 
do 1350 zł. B e r l i n :  Pszenica żółta (na gru­
dzień) 164*50 m., żyto — ■— m., spiritus 45"90 
olej rzepakowy 54"80 m. Szczecin: Pszenica 
—•— , zepik •—•— . P a r y ż :  mąki 159 kilgr. 
45'50 fr., olej rzepakowy 68 75 fr., spiritus 

-■—, fr. W r o c ł a w :  Pszenica " , żyto
— .— , owies —"— , spiritus —'—, kukurudza 
—•—, K o l o n i a :  Pszenica —‘—•

O dpowiedzialny '•edaktor Adam Krecho wtftf.fr j

Do dzisiejszego numeru dołącza 
się „Przewodnik naukowo literacki8 
za miesiąc kwiecień dla prenumerato­
rów cało- i półrocznych.

Pociągi kolejowe.
Od 1 czerwea 1883 

podług zegara lwowskiego 
0<icliodxą ase Lwowa:

Krakowa: o godzin. 10 min. 50 wie- 
j orem pociąg pospieszny, o godz. 4

min. 5 rano pociąg osobowy, o godz.
5 min. 9 po południu pociąg mięszany
i o godz. 6 min 35 rano pociąg lokalny 

Do P od w ołoczysk , z dworca Pod­
zamcze: o godz. 6 min. 10 rano po­
ciąg pospieszny o godz. 1 min. 4 po 
południu i o godz. 11 wieczór, pociąg 
mięszany.

Do Stanisław ow a, na Stry: rano o godz 
7 min. 5 pociąg mięszany, wieezór o 
godz. 7 min. 10 pociąg omnibusowy 1 o 
godz. 11 min. 20 przed połudn. pociąg 
lokalny Lwów-Szczerzec.

Do Podwołoczysk : z głównego dworca,
o godz. 6 rano pociąg pospieszny, o godz. 
12 min. 38 po południu i o godz. 10 
min. 31 wieczór pociąg mięszany.

Do C zerniow iec : o godz. 6 min. 30 rano 
pociąg pospieszny, o godz. 12 min. 15 
po południu i o godzinie 11 min. 10 w 
nocy pociąg mięszany.

Przychodzą do Lwowa:
Z Podw ołoczysk: na dworzee Podzamcze o 

godz. .0 min. 17 wieczór pociąg po­
spieszny , o godz. 2 min. 31 rano i o 
godz. 3 min. 48 po południu pociąg
mięszany.

Z Podwołoczysk: na dworzec główny lwo- 
ski, o godz. 10 min 30 wieczór pociąg 
pospieszny, o godz 3 min. 5 rano i o 
godz. 4 min. 16 po południu pociąg mię­
szany.

Ze Stanisławowa: na Stryj: rano o godz. 8 
min. 20 pociąg omnibusowy, wieczorem 
o godz. 8 min. 32 pociąg mięszany i o 
godz. 1 min. 53 po poł. pociąg lokalny 
Szczerzec-Lwów.

Z Czerniowiec: o godz. 10 min. 0 wieczór 
pociąg pospieszny, o godz. 3 min. 35 
rano i o godz. 3 min. 52 po południu 
pociąg mięszany;

Teatr hr. Skarbka 
We śro d ę  d n ia  9  k w ie tn ia  1884

Ostatni wystąp baletu polskiego 
Z WARSZAWY

pod dyrekcyą A. Ł u k o w i e z a .

Katarzyna córka bandyty
balet iv 1 ak. przez Lenczewskiego, muzyka Pony’ego 

O S O B Y :
Katarzyna, przewodniczka ban­

dytów . . . .  Pani Dżarassy 
Diavolino, jej sekretarz . . P . Witkowski
Salwator Rosa, malarz . P. Lenczewski 
Książę Kolle-Albano . P. Liseeki 
Philipp P. Bonisławski
T o n i o ....................................P . Barbo
1. | • . . . . P. Popek
2. bandyta . . . . P. Buczyński
3. J P. Langowski

Tańce : Nr. 1 Pas-seul. — Nr. 2 Pas 
modele. — Nr 3 Manevre, wykona pani Dża- 
vassy. Nr. 4 Pas de Tambourige, wykonają: 
panie Leńezewska, Guzikiewicz, Lizińska, 
Bień, Langowska, Oholewicka, Danilewicz 
pp. Popek, Barbo, Buczyński, Bonisławski, 
Langowski, Liseeki. — Nr. 5 Pas de deux, 
wykonają, pani Guzikiewicz i pan Żabczyń­
ski. — Nr. 6 Pas de dem , F urlana , wyko­
nają: pani Dżavassy i pan Witek. — Nr. 7 
F ina le , — Nr. 8 Apoteoza.

D W IE BLIZIYTjT
Komedya w 1 akcie Al. hr. Fredry (ojca).

O S O B Y :
Kasztelanowa . . . Pni Aszpergerowa
Aniela, jej siostra . . . Pna Cichocka
W anda Malska, młoda wdowa, 

ich siostrzenica . . Pni Woleńska
Panna Figaezewska, na respekcie 

u pani Kasztelanowej . Pni German 
Alfred Tulski, sekr. ambasady P. Hierowski 
Barski, kapitan artyleryi . P. Woleński 
Stanisław, służący Kasztelanów. P. Mazowiecki 

Rzecz dzieje się na wsi.

GO KTO LUBI
układ baletmistrzaj p. Żabc zyńs k i ego .  
Tańee: Nr. 1 Ballabile (wale), wyko­

nają: parne Lenczewska, Żabczyńska, Guzi­
kiewicz, Bieńska, Lizińska, Oholewicka. —
— Nr. 2 liehru t francuski (polka komiczna) 
wykonają: panna Lizińska i pan Buczyński.
— Nr. 3 M atlot, odtańczy p. Witek. — Nr. 
4 Pas de d e m ,  wykonają: pani Dżavassy, 
i pan Lenczewski. — Pieroty, taniec komi- 
czno-charakterystyczny wykonają: pp. Boni­
sławski, Liseeki, Buczyński i Witkowski. — 
Nr. 6 Pas de d em  (mazurka), odtańczą pa­
nie: Żabczyńska i Lenczewska — Nr. 7 
Grand pas d e m ,  wykonają: pani Guzikie­
wicz i pan Żabczyński. — Nr. 8 Finale

AKROBATA
Komedya w 1 akcie Oktawiusza Feuilleta 

O S O B Y :
Pan de Solis P. Żelazowski.
J o a n n a ....................... Pni Żelazowska.
Gaston de Neville . . P. Kwieciński
S ł u ż ą c y .........................P. Mazowiecki.

Rzecz dzieje się u p. de Solis.
P o rz ą d e k  p rz e d s ta w ie n ia ; 1 Dwie b lizny . 

2 Katarzyna eórka bandyty. — 3 Akrobata. — 
4 Co kto lubi.

Początek o godzinie 7 wieczór-
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y A P E S Ł A X E ,
Nr. XI.

Nieufność chorych.
Wszystko, eo dotąd lekarze mogli zrobić prze­

ciwko katarowi — mówią szeptyey — jest to, że na­
zwali katar nieżytem (Corriza).

A więc niech spróbują pastylków smołowych 
GerandePa, a ci sami sceptycy przekonają się _ po 
zrobionem doświadczeniu, z jaką szyderczą litością 
spoglądać będą na kichanie tych, którzy uporezywsi 
od Śgo Tomasza nie chcą wydać nawet półtora franka 
na pudełko tych dobroczynnych pastjlków.

Łatwo wytłómaezyć sobie skutek dobroczynny 
tych pasty lków, działają one bowiem prze« pochłania­
nie wprost na dyehawki i kanały oddechowe.

Pastylki smołowe Gerandel’a są jedyne, jakie 
wynagrodzone zostały przez komitet Sędziów na wy­
stawie powszechnej w Paryżu w 1878 r. i wypróbo­
wane, w skutek orzeczenia komitetu zdrowia. Upoważ­
nione do wprowadzania do Rossyi przez ministeryum, 
na zasadzie orzeczenia i potwierdzania przez komitet 
lekarski w Petersburgu.

Pudełeczka zawierają 72 pastylek i znajdują 
się we wszystkich aptekach; sprzedaż hurtowna u 
wynalazcy p. Gerandel, aptekarza w Sainte-Menehould 
(Francy a).

W e L w o w ie : w aptekach pp.: Mikolaseha i 
i Krzyżanowskiego.

n(|H Relt|
alkaliczna woda mineralna

SZCZAWIOWA.
napój oszeźwiający stołowy,

skuteczny bardzo na kaszel w  ohorobaoh 
s z yi katarach żo łą d k a  i pęcherza.

Henryk Mattoni, Karlsbad i Wiedeń.

Cennik lw ow skiej Iz b y  handlowej i p rze m ysło w e j.
Lwów dnia 8 kwietnia 1884.

1. Akcye za sztukę.
Kol. g. Kar. L ud . po 200 zł. m. k. g 
Kol. lwow.-ezer.-jas. po 200 żł. wa. g 
Banku hip. galic. po 200 zł. w. a. 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. g

2. List. zast. za 10 zł.
Tow. kredyt, galie. 5 pr. w. a. 0 

„ „ „ 4 pr. w. a.
„ n » 5 pr. okresowe 

Tow. kred. gal. 4 pr. wa. los 41'/» 1. 
Banku hip. galic. 6 pr. w. a. 5

* 5 pr. w. a. g
„ 5 pr. w. a. wy- |  

losowane z 10 pr. premią . . g*
Listy dłużne g. Z. kr. wł. 6 pr. wa. ■*

„ » » b b pr. wa. g

Listy d łużne za 100 zł.
Ogóln. roln kred. Zakład dla Gal. 

i Buków. 6 pr. los. w 15 lat.
4. O blig i za 100 zł.

Indemniz. galie. 5 pre. m. k.
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred.

włościańskiego 6 pr. w. a.
Obligi komunalne Banku krajo­

wego 5 pr. w. a. I  emisyi . .
Pożyczki kr. z r. 1878 po 6 pr. wa. 
Pożyczki kr. z r. 1883 po i 1/̂ pr. wa.
5. Losy  miasta Krakowa . .

Stanisławowa .H O
6 Mouety.

Dukat holenderski . .
Dukat c e sa rsk i................................
N a p o le o n d o r ................................
P ó ł i m p e r y a ł ................................
Rubel rossyjski srebrny . . .

„ „ papierowy . .
100 marek niemieckich . . .
Srebro ...........................................
Kupony w srebrze._ ......................

płacą żądają
walutą au str.' 

złr. et. złr. et.

293 — 296 — 
180 50 184 -  
298 — 303 — 
250 — 255 —

99 60 100 60
"1 20 92 50
99 60 100 60
86 25 87 25

101 60 102 60
98 — 99 —

100 25 101 25

99 65 100 6:

96 75 97 75
L01 50 102 50
90 25 91 25
17 - 19 —
22 50 24 50

5 61 5 71
5 63 5 73
9 56 9 66
9 86 9 96
1 54 1 64

1 22*u 1 241/.
59 — 59 80

W ykaz ośdb zm arłych
o i l ig o  do 20go lutego 1884 roku.

Wollisch Debora, żona zarobu., 1. 56, na 
gruźl. płuc. — Scierańska Agnieszka, wdowa 
po pr. ollc., 1 66, na raka. — Osiadarski Ba­
zyli, murarz, 1. 60, na gruźl. płuc. — Serwa- 
czyńska Aniela, córka asystenta, 1. 60, na 
dur. brzusz. — Mroczkowska Leokadya, córka 
ogrod., 1. 4, na gruźl. mózgu. — Marczuk Mi. 
chał, czelad. kotlarski, 1. 33, na gruźl. płue- 
— Osadzinska Antonina, wdowa po pr. ofic., 
1. 48, na raka. — Kastory Bolesław, o. k. 
porucznik, 1. 24, na tyfus. — Bocheński Ja- 
kób, zegarmistrz, 1 50, na nowotwór mózg. — 
Gnapel Kazimierz, syn kucharki, 1. 2% , na 
dławiec. — Zukliński Kornel, suplent gimn., 
1. 27, Da gruźlicę. — Potocki Maciej, zarob- 
nik, 1. 50, na raka. — Menartowicz Włady­
sław, syn zarobnicy, 1. 9. na gruźlicę. — 
Paszkowicz .Zofia, córka zecera, 1. 8% , na za­
palenie mózgu. — Trecz Karolina, żona kon­
dukt tram., 1. 36, na ropnicę połog. — Fruch- 
ter Pinkas, syn szvnkarza, 1. 21 na zapalenie 
płuc. — Janowski Hipolit, urzędnik kolejowy, 
1. 46, na suchoty płuc. — Hiiss Izak Leib, 
wł. domu, 1. 52, na chorobę Brighta. — Klin- 
genfeld Jakób, zarobnik, 1 65, na gruźlicę. — 
Klabnik Józef, strażnik miejski, 1. 4 ', na dur. 
plamisty — Lubin Maehle, córka nauczycielki, 
1. 1, na dławiec — Schbfrig Ruchla, żona 
piekarza 1 40, na zapalenie płuc. — Ważny 
Władysław syn kupca, 1. 4, na zapalenie móz­
gu. — Landes Mojżesz, były naucz., 1. 73, ze 
starości. — Wojciechowski Paweł, muraż, 1. 72, 
na udar mózgu. — Skorobecka Antonina, cór­
ka właś. domu, 1. 2, na zapalenie płuo. — 
Gołąbek Jan, wł. domu, 1. 64, na rozedm, 
płuc. — Janikowski Hilary, oflcyał kolejowy, 
1. 34, na suchoty płuc. — Kratter Elżbieta, 
żona szewca, 1. 89, na niedokrewność. — Pra- 
ger Piotr, uczeń, 1. 20, na suchoty, — |Apfel- 
baum Ghaje, córka handlarza, 1. 8, na zapal.

KiszeK. — Drama JŁizoieta, wdowa po lekarzu, 
1. 60, na raka. — Urban Ludwik, syn urzęd. 
kol., i. 8, na błonicę — Bratro Teofila, córka 
szewca, 1. 2, na rozkład krwi. — Halpern 
Lea, żona szynk., 1. 62, na zap. płuc. — Wy- 
grzywalsku Krystyna, ż.na urzęd. asek., 1. 25, 
na gorącz. połog. — Angennan Wilhelmina cór­
ka buduw., 1. 4V2, na raka woda. — Nowa­
kowska Katarz., żona wł domu, 1. 56, na za­
palenie płno.

Lwów, dnia 22 lutego 1884.
Przy jech a li do Lwowa

dnia 9go kwietnia 1884.
H ote l G e*rge ’«

Pp. Ks. I. Swidrygełło-Swiderski z Bó- 
berki. W. Postruski z Wojniłowa. K. Grom­
nicki z Ukrainy.

Hotel E uropejsk i 
Pp. W. kr Łoś z Jarowa. A. Jaworski 

z Skwarzawy. B Orzechcwicz z Kalnikowa. 
W. Groh z Drezna. H. Hennel I Wiednia. M. 
Neufeld z Wiednia.

Hotel Angielsk i 
Pp. L. Buszyński z Nadwórny. A Ce­

gielski z Krasnego. I. Patry z Pereckińska. 
Z. Suszycki z Eopianki. I. Lewicki z Prze­
myśla. F. Zych z Przemyśla. E Michałowski 
z Tarnopola. Ks. G. Szuszkiewicz z Przemyśla.

Hotel K rak o w sk i  
Pp. A Czajkowski z Suczawy. I. Olszański 

z Turki. I. Piniewski z Wiktorowa.
Spostrzeżenia m eteorologiczne.

(Z obserwatoryum e. k. Uniwersytetu we Lwowie), 
z dnia 9 kwietnia 1884.

Barometr 734.41mm przy temp. 0° ’. Psychro­
metr suchy 2 .8 'O. Psychrometr wilgotny 2.0"C. 
Prężność pary 4.8mm. Wilgoć 86 /„. Zachmurzenie
10. Wiatr SK6. Ozon 8.

Temperatura powietrza 2 2 R.
Barometr idzie w górę.

Stan barometru nad poziom morza 760 31mm. 
Najwyższa temperatura dnia wezorajs. ego 4.3 G. 

Najniższa temperatura w nocy 2.8 C.
Ilość opadu mierzonego o 7 g. O.Omm______

Spostrzeżenia m eteorologiczne.
(Z obserwatoryum e. k. Szkoły politechnicznej we 

Lwowie).
9 =  49°50’’ >. =  4 1 °4 r w. =  340m ,5. 

Dla 10 kwietnia 1884 
E. =  lm U , \ 4. 0 °  =  D  20'“ 9,s69.

Zachód słońca 9go kwietnia 6h. 42m., 8; wschód 
17h. 18m., 4.

W  kwietniu nastąpi pierwsza kwadra księżyca 
-d lOh 53,m 1 ; pełnia 1 'd lh  20,m 2; ostatnia 
kwadra 18d 5h 30,m 8; nów 25d 4h 33,m 7.

Księżyc będzie w punkcie odziemnym (Apo­
geum) 13d 8h, 0. w punkcie przyziemnym (Perig- 
eum) 2 d 22h 0 ;

Równanie czasu będzie do 15 kwietnia do­
datnie, od 15 Kwietnia do ko końca miesiąca ujemne, 
wskutek czego zegary zwykłe do 15 kwietnia wy­
przedzać będą zegary słoneczne, zaś odgo 15 do 
końca miesiąca zegary słoneczne wyprzedzać będą 
zegary zwykłe o ilość E. w prawdziwe południe*.

8 kwietnia 1884. 2Ł 9^ 19>i
Stan barometru w milimetr. 729,27 729, ■29,88
Stan termometru suchego 

w st. Cels. 3,» 3)j 2>«
Stan termometru wilgotnego 

w st. Cels. 2jS 2,o l a
Prężność pary w powietrzu 

w milimetr. Ł* >̂6 4j*
W ilgotność powietrza wzglę­

dna w "Zo- 73 80 91
Stan nieba. 10 10 10
Kierunek wiatru. se. se. ese.
Moc wiatru. 7 6 5
Ilość opada mierzona o 21* 4,“ “ o. deszcz i śnieg.
Najwyższa tem peratura w ciągu dnia, odozytana 

o 9>*- 4- 4 ,.
Najniższa temperatura w eiągu dnia, odczytana 

o 9h- — 0.8.
9/4 1884 od 12h w połud., do l2h 

w połud. 10/4).
Przy wietrze wsekodnio-południowym i tem­

peraturze niższej od średniej kwietnia, niebo zamglo­
ne, po-wietrze wilgotne, pogoda niepewna, jutro 
możliwa.

K u r s  g ie łd y  w ie d e ń s k ie j
z dnia 4 kwietnia 1884.

1. H łllg  państwa, płacą żądają

Jednolity dług państwa w banknot.
maj-listopad . . . .  . . 79.7 > 71.90
l u t y - s i e r p i e ń .......................... 79.70 79 85

Jednolity dług państwa w srebrze.
s ty c z e ń - l ip ie c .........................  80.85 81.—
kwiecień-październik .....................81.15 81.30

Losy z roku 1854 po 2-50 złr. m.k. 4pr 123 75 124.25
„ „ 1860 po 500 złr. w.a.ńpr. 136.95 137.50
_ „ 1860 po 100 złr 5 pr 144.— 145.—
.  „ 1864 po 100 złr. . . . 1 7 . 2 5 1 7 1 7 5
„ „ 1864 po 50 złr. . . .171 .25  17175

Renty Com. po 42 lir. austr. . . . 37.— 40.—
Listy zastaw domen, państw po 120

złr. 5 pre...................................... 149.— 149.50
Austr. Asyg. skarb, zwrotne 1882 5 pr —.— —.—
Renta papierowa 5pr. z r. 1881 . . 95 40 95.55
Austr. renta zł. wolna od podatk. 4pr. 101.35 101.50

3. O bligacyc imienin. -5 pr. (za 100 zł. m k.)

Czech . . .
Bukowiny . .
Galicyi . . •
Niższej Austryi 
Siedmiogrodu . 
W ęgier

106.50 — 
99.Z5 100,25 
99.75 100.25 

106—  107.— 
H .75 100 25 

101.25 101.75

3. A Jk <* y e.
Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 117.20 117 50
Inst. kred. dla handlu po 160 zł 316 75 317.—
Niższo-austr. tow. eskonit. po 500 zł. 807.— 812.—
Gal. banku hip. po 20o zł..................... —.— —.—
Gal. bank.d.han. i prz. a 200zł. wpł.40pr. — —.— 
Gal. zakł. kred. ziemsk. a 200 złr. . — .— ——  
Bank dla krajów korouuych a 300 zł.

wpł. 50 p r...................................... —
Banku austro-węgiersk. a 600 złr. . 8 4 6 .-  848.—
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . —.— —.—
Aust. Tow. żeglugi par. dun.po 500 zł.m. 561.— 563.-
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. m, 232 75 233.25
Kol. Preszow-Tarn. (w. e.) a 200 zł. — — .—

Północna kolei po 1000 zł. m *. 2563.— 2572 —

płacą żądają
Kol. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. . 292.75 293 25 
Lwow.-Czern. kolej po 200 zł. w. a. w sr. 181.25 181.75 
Tow kol. żel.-państw, po 200 zł. m. k. ; 17.70 318.— 
Połud. kol. państw, po 200 złr. w. a. 141.10 141.40 
I kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrz9 169.25 169.75

4. Listy zastawne losowane

Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla 
Galicyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. . —. — —.— 

Powsz. austr. zak. kr. ziem. 4’/s pr. w
złocie w 50 i ..........................................
„ „ „ „ premiowe po 3 pr.

Gal. zak. kr. ziem. Krak. los w 181. 6 pr.
„ „ „ „ w 20 I. 7pr.
r „ „ „ w 361. 5 '/j pr.

Gal. Tow. kred. w. a. po 4 pre. .
» » .. P» *  •

b  b  B B po o  pre- w  
37 latach zwrotne . . .  . .

Gal. banku bip .  po O proc. . .
Gal. Zakł. kred. włość, po 6 pre. . .
Banku austro-węgiersk. po 5 pr. . .
V\Tęg. Tow. ziem. akc. po 51/, pre.

„ Zakł. "kr. ziems. j>o 5'/s pre. .

96.30 
98.
98.75 — .— 

100.- 101. —

97. -  
98.50

90.60 91.10
99.60 100.—

99 60 100. -  
101.40 10!.90

102.90 103.10 

101.50 102.50 

5. Obligaeye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)

100 25Kol. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a. 100.
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ex.)

a 300 zł. 5 proc. w srebrze . . 98 .- 98.50
Kol. pół. po 100 zł. m. k. . . . io6.50 107.—

„ „ po 100 zł. w. a.......................101.50 .—
Kol. gal. Kar. Lud. emisya z r. 1881

po 4’/, p r................................................. 100.75 101. 5
dtto. dtto. (Jarosław - Sokal) . . 100.— 100.25 

Kol. Lwow.-Czer.-Jass. I i i .  emis. a 300 
złr. 5 pic. w srebrze z r. 1865 . . 98.50 99.

z r. 1867 . . 101.— 101.4"
z r. 1868 . . 100.50 100.S0
z r. 1872 . . 1 0 0 . -  100.50 

Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w. a. 98.50 99 —

« .  L o s  y.

Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. w. a. 174.25 174.75
, Clarego po 40 zł. m. k...........................  40.25 -
| Tow. żegi.par. na Dunaiu po lOnzł.m.k. 1 1 1 5 1 ------

płacą żądają
Keglevicha po 10 zł. m. k ............19.— —.—
Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a. 17.50 18 —
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. . 23.— 24.—
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a. 41.25 — . —
Paltiego po 40 zł. m. k .............. 37 50 38.—
Ozerwon. krzyża austr. Tow. po 10 zł. 12 65 12.90

„ „ wegiersk. „ po 5 zł. . 6.50 6 65
Fundacya szpitala Areyks. Rudolfa

po 10 zł. w. a...........................  19.50 20.50
S am a po 40 zł. m. k.  ...................... 52.75 53.50
St. Genois po 40 zł. m. k......... 47.25 48.—
Pożyez. m. Stanisławowa (po 20 zł. w.a.) 21.50 22,50
Poż. Tryestu po 100 zł. m. k. . . . 126.— 127.—
n „ po 50 zł. w. a. . . .  65.— 67.—

Waldsteiiia po 20 zł. m. k.......  28.50 29.50
W indisehgriitza po 20 zł. m. k. . . 37.75 38.25

7. W eksle  (ua 3 miesiące)
Augsburg ua 100 zł. w. p. n. . . —.— —.—
Berlin za 100 mark w. p. n. . . .  —.— -------
Frankfurt za 100 mark w. p. u . . —.— —. —
Hamburg za 100 mark w. p. u. . — .— ------
Londyn za 10 ft. szt......................121.35 121.50
Paryż za 100 fr. . . . . 48,10 — 48.15.—

K urs złota.
Dukat cesarski mon........................5.69.— 5.71.—

„ pełnej wagi . . .  , 5.67.— 5.69.—
Korona —.—.— ____ ,______
20 -fran k ó w k a ................................  9.60 50 9.61 50
Rossyjski imperyał . . . .  9.91.— 9.93. -
T alar zw iązkow y...........................—.—.— —.— ._

Z lw ow skiej Izb y  handlowej i przem ysło w e j.
Telegrafowany kurs wiedeński

dnia 8 kwietnia 1884. 

Jednolity dług państwa w banknotach
złr. ct.

79 75
„ „ „ w srebrze . . 80 90

Renta w z ł o c i e ...................................... 101 35
5 pre. austr. renta marcowa . . . 95 40
Akcye banku wiedeńskiego . . . . 846

„ „ kredytowego . . . . 319 80
Londyn .................................................  . 121 35
S r e b r o ..................................... • . . _ _
Napoleondor . . . . . 5 69
Dukat cesarski men. . . . 9 60*/.

! * r
100 marek niemieckich 59

Kuratele.
L. 1514. (2134 3— 3)

Michał Kobak z Prusinowa został u- 
chwała ck. sądu krajowego we Lwowie z dnia 
8 marca 1884 1. 9968 uznany marnotrawcą.

Kuratorem dlań ustanowiono Iwasia 
Kobaka z Prusinowa.

C. k. sąd powiatowy 
Bełz, dnia 18 marca 1884.

znany został za marnotrawcę. Kuratorem 
usUinowiono dla niego Józef-r Kloca z Trze­
bowniska. C. k. sąd powiatowy.

Głogów, 29 listopada 1883.

. 1456. (2133 3—3)
Józef Kosiak z Bełza został uchwałą 

:. sądu krajowego we Lwowie z dnia 8go 
arca 1884 1. 9966 uznany marnotrawcą.

Kuratorem dlań ustanowiono Pawła Li- 
iwieckiego z Bełza.

C. k. sąd powiatowy 
Bełz, dnia 16 marca 1884.

Licytacye.

2208. (2089 8 - 3 )
G. k. sąd powiatowy w Komarnie u- 

ije Stacha Warzoche, rolnika z Chłóp 
motrawcą. Kuratorem ustanowiony Woj- 
ch Gabryel w Chłopach zamieszkały.

Komarno, dnia 4 marca 1884.

4448. (1782 3—3)
Sebastyan Więcek z Trzebowniska u­

L. 9778. (2197 .3—3)
0. k. sąd powiatowy w Kutach ogłasza 

niniejszem, że w duiach , maja, 6 czerwca 
i 9 iipca 1884 każdym razem o godz. lOtej 
rano odbędzie się w sądzie egzekucyjna pu­
bliczna sprzedaż realności w Kutach pod 1. 
k. 459 położonej do Josla Tillingera należą­
cej. na zaspokojenie pretensyi e. k. uprzyw. 
galic. akcyjnego Banku hipotecznego w kwo­
cie 106 zł. 55 ct. wa. zpn a mianowicie re­
alność ta przy powyższych terminach tylko 
za cenę 2<>00 złr. przy udzieleniu pożyczki 
bankowej jako wartość szacunkową przyjętą 
lub wyżej tejże sprzedaną będzie.

Wadyum wynosi 200 zł. w. a. bądź w 
gotowiźnie bądź w książeczkach gal. kasy 
oszczędności, bądź w galic. obligacjach inde- 
mnizaeyjnych , lub też w obligacjach długu 
państwa, albo też w listach zastawnych gal. 
towarzystwa kredytowego ziemskiego, c. k. 
uprzyw. galic. Banku hipotecznego, lub c. k. 
uprzyw. austr. węgierskiego Banku.

Gdyby realność ta w powyższych te r­
minach za cenę wyż wymienioną lub wyżej 
tejże sprzedaną nie została na ten czas dla 
ułożenia ułatwiających warunków wyznacza 
się termin na dzień 9go lipca 1884 o godz. 
11 rano

Wyciąg tabularny i resztę warunków li­
cytacyjnych można przejrzećjśw tus. registra- 
turze. Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
mianowany tutejszy c. k. notaryusz Mieczy­
sław Zaremba.

Kuty, duia 28 grudnia 1883.

L. 3795. (2200 3— 3)
C. k. sąd powiatowy w Mikulińcach 

ogłasza, że celem zaspokojenia wierzytelno­
ści galic. Zakładu kredytowego włościań­
skiego w kwocie 183 zł 1 c t. odbędzie się 
w sądzie tutejszym w dniach 5 maja, 10 
czerwca i 14 lipca 1884, o godz. 9 z rana, 
przymusowa licytacya J/s części realności 
wykazem hipotecznym 1. 96 gminy Ładyczyn 
i realności wykazem hipotecznym 1. 97 tejże 
gminy objętej, Barbary i Makarego Czere- 
watych własnych, na pierwszych dwóch ter­
minach tylko za cenę wywołania lub wyż­
szą, na trzecim term inie za jakąkolwiek 
cenę.

Cenę wywołania wynosi tedy 350 zł., 
wadyum 35 zł.

Bliższe warunki licytacyi i wyciąg 
hipoteczny przejrzeć można w t s. registra- 
turze.

Dla wierzycieli niewiadomych, lub tych, 
któryinby uchwała licytacyjna dla jakiego- 
kolwiekbądź powodu doręczoną być nie mo­
gła, niemniej i tych, którymby po dniu 
wystawienia wyciągu hipotecznego rzeczowe 
prawa zastawu nabyli, ustanawia się kura­
torem Lucia Stecia z Ładyczyna.

C. k. sąd powiatowy 
. Mikulińce, dnia 30 grudnia 1883.

L. 10750. (2002 3— 3)
C. k. sąd powiatowy w Krośnie prze­

prowadzi na dniu JO czerwca 1884, o go­
dzinie 10 rano, przymusową sprzedaż real­
ności dłużnika Marcina Cabana pod lk. 17 
w Bajdach, ciała hipotecznego niestanowią- 
cej, na rzecz Tow-arzystwa Zaliczkowego w 
Krośnie pto 110 zł z pn. pod warunkami 
t. s. uchwałą z dnia 26 grudnia 1882 1.
7983 i z dnia 20 wrześn<a 1883 1. 6830 
przyjętemi.

Zakład wynosi 32 zł. 25 ct.
Kurator, niewiadomych wierzycieli c. k. 

notaryusz Jaciewicz z Krosna.
Z c. k. sądu powiatowego 

Krosno, dnia 10 stycznia 1884.



i

Licytacye. czyli Paje Deligtisch wedle Dom. 1 pag. 3 
n. 3 haer. własnej, wedle Dorn. 1 pag. 3 n. 
1 on. tej wierzytelności za hipotekę służącej 

L. 11376. (2341 2— 3) i w tym eelu wyznacza się trzy termina
C k. sąd powiatowy w Czortkowie przed- licytacyjne: 

sięweźmie w zabudowaniu sądowem pnsymu- ; L na 2 maja 1884,
sową publiczną sprzedaż realności pod 1. k. ] II. na 3 czerwca 1884,
38-44 w Szwajkowcach spadkobierców Anto- j III. na 3 lipca 1884,
niego Procków własnej, celem zaspoko.enia każdym razem o 10 godzinie przed połud-
preiensyi Zakłada kredytowego włościańskie- niem, w sądzie tutejszym, na których to
go we Lwowie a to 19 rat po 6 zł. zpn. w terminach realność powyższa pod następują-
terminacli 24 kwietnia, 20 maja i 19 czerw- cemi warunkami sprzedaną zostanie: 
ca 3 884 zawsze o 10 rano z tern, że przy , 1) Licytacya ta odbędzie się ryczałto-
pierwszyrh dwóch term inach realność tylko wo w wyżej oznaczonych trzech term inach 
za lub wyżej ceny wywołania, na trzecim ta- !z tern, że ta realność przy pierwszych dwóch 
kże poniżej takowej sprzedaną ZJstanie. ! terminach tylko za cenę wywołania lub wy- 

Cenę wywołania stanowi suma 250 żej takowej, przy trzecim zaś terminie nie 
złr. zadatek 25 złr. Resztę warunków li- 1 poniżej kwoty równającej się sumie wszyst-

kich wierzytelności hipotecznych sprzedaną 
będzie.

2) Cenę wywołania stanowi wartość 
tej realności przy udzieleniu pożyczki ban­
kowej przyjęta w sumie 4.530 zł. 33 ct.

3) Każdy z licytujących winien przed 
rozpoczęciem licytacyi złożyć do rąk komi- 
syi licytacyjnej jako zakład (wadyum) 10 pr. 
ceny wywołania 4.580 zł. 33 ct„ to jest su­
mę 454 zł. bądź w gotowiżnie, bądź w 
książeczkach galic. kasy oszczędności, bądź

1 w galic. obiigacyaeh indemnizacyjnych, lub
też w obiigacyaeh długu państwa, albo też 
w listach zastawnych gal. towarzystwa kre­
dytowego ziemskiego, c. k. uprz. galicyjskie­
go akcyjnego Banku hipotecznego, lub c. k. 
uprz. austro-węgierskiego Banku. Obligacye, 
listy zastawne i listy hipoteczne obliczone 
będą według kursu tychże ogłoszonego w 
ostatnim przed licytacyą numerze urzędowej 
„Gazety Lwowskiej." Wadyum nabywcy 
będzie zatrzymane i w depozycie sądowym

cytacyjuych i protokół zatsawnego opisania 
Iw tusądowej registraturze przejrzeć można 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanówiono adw. dr. Czaczkowskiego.

C. k. sąd powiatowy 
Czortków, 5 grudnia 1883.

L. 10600. (2342 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Czortkowie przed- 

sięweźmio w zabudowaniu sądowem publicz­
ną sprzedaż realności pod 1. k. 6 w Dolinie 
wedle wyk. hip. 46 Maksyma Dutki własnej ' 
celem zaspokojenia pretensyi zakładu kredy­
towego włościańskiego w kwocie 284 złr. 9 
et. w 3 terminach dnia 24 kwietnia, 20 ma­
ja i 19 czerwca 1884 zawsze o godz. 9 ra ­
no z tern, że przy pierwszych dwóch term i­
nach realność ta tylko za lub wyżej ceny 
szacunkowej na trzecim także poniżej tako­
wej sprzedaną będzie.

Cenę wywołania stanowi suma 300 zł.
zadatek 10 prc. tj. 30 złr. (

Resztę warunków licytacyjnych i eks- j złożone, a o ile w gotowiżnie było złożone 
trakt tabularny w tusądowej registraturze w cenę kupna wliczonem zostanie, zaśwadya
przejrzeć można.

C. k. sąd powiatowy 
Czortków, 4 grudnia 1883.

L. 11886. (2248 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Czortkowie przed- 

sięweźmie w zabudowaniu sądowem przymu­
sową publiczną sprzedaż realności wyk. hip. 
209 w Muchawce Hrynia Strocen własnej, 
celem zaspokojenia pretensyi Zakładu kre­
dytowego włościańskiego w kwocie 12 rat po 
12 zł. zpn. w terminach 24 kw ietn ia. 20go 
maja i 19 czerwca 1881, każdym razem o 
10 rano z tern, że przy pierwszych dwóch 
terminach realność t i  tylko za lub wyżej ce­
ny wywołania na trzecim także niżej takowej 
sprzedaną zostanie.

Cenę wywołania stanowi suma 400 zł. 
zadatek 40 złr. Ekstrakt tabularny i resztę 
Warunków licytacyjnych można w tusądowej 
registraturze przejrzeć.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
adw. dr. Czaczkowskiego ustanowiono.

C. k. sąd powiatowy 
Czortków, 7 grudnia 1883.

innych licytujących po zakończeniu licytacyi 
będą im zwrócone.

4) Nabywca będzie obowiązany w cią­
gu 30 dni po doręczeniu mu uchwały sądo­
wej, akt licytacyi prawomocnie żatwierdza- 
jącej, wykazać się przed sądem, iż wszelkie 
z licytowanej realności zachodzące należy to- 
ści rządowe, którym według ustawy pierw­
szeństwo przed wierzycielami hipoteeznemi 
przysłużą, zaspokojone zostały, a względnie, 
że takowe w złożonem wadyum lub też w 
kwocie na ten cel do depozytu sądowego 
złożyć się mającej zabezpieczenie znajdują, 
tudzież, że wierzytelność c. k uprz. gal. 
akcyjnego Banku hipotecznego z wszystkie- 
mi przynależytościami do kasy tegoż Banku 
w zupełności zapłacił, lub też po sp?ac«niu 
zaległych należytości tegoż Banku przyzwo­
lenie Banku na pozostawienie reszty wie- 
rzyteluośei bankowych przy hipotece licyto­
wanej realności uzyskał.

Suma przez nabywcę czy to na zaspo­
kojenie względnie zabezpieczenie należytości 
rządowych użyta, czy to c. k uprzyw. gal. 
akcyjn. Bankowi hipotecznemu w gotowiżnie 
zapłaconą, czy też przez ten Bank przy tej- ! 
że realności pozostawiona uważana będzie 
jako na poczet ceny kupna uiszczona.

5) Resztę ceny kupna, jaka po odtrą­
ceniu wadyum w gotowiżnie złożonego, za- j

L. 11375. (2244 2— 3)
O k. sąd powiat, w Czortkowie przed- 

Slęweźmie w zabudowaniu sądowem przymu­
sową publiczną sprzedaż realności pod liczbą _________   .. &.... „...... „„
konsk. 118 w Starej Jagielnicy wykazem j płaconych należytości rządowych lub sumy 
hipotecznym 207 objętej spadkobierców O- j do depozytu sądowego dla ich zabezpiecze-
^ufrego Marmus własnej, celem zaspoko- j nia złożonej i sumy c. k. uprz. galic. akcy.j-
Jęnia pretensyi Zakładu kredytowego włoś- nemu Bankowi hipotecznemu rzeczywiście 
ciańskiego we Lwowie a to 19cie rat po 6 zapłaconej, lub przez tenże Rank przy hi- 
zł zpn. w tem in aeh  dnia 24 kw ietnia, 20 poteee licytowanej realności pozostawionej, 
maja i 19 erwca 1884, każdym razem o będzie jeszcze należała, winien nabywca w
godzinie 10 rano z tem, że realność ta przy przeciągu dni 30 po doręczeniu mu uchwały
pierwszych dwóch terminach tylko za lub sądowej, porządek zaspokojenia wierzycieli 
wyżej ceny wywołania przy trzecim także hipotecznych prawomocnie ustanawiającej do 
11 i żej takowej sprzedaną będzie. depozytu sądu powiatowego w Chodorowie

Cenę wywołania stanowi suma 800 zł. złożyć lub też według postanowienia tego 
zadatek 80 zł. Resztę w&rnnków lieytacyj- sądu zapłacić — a dopóki to nie nastąpi, 
nych i ekstrakt tabularny w registraturze od tej reszty ceny kupna procent po sześć 
Przejrzeć można. od sta półrocznie z góry od dnia objęcia tej

Kuratorem niewiadomych wierzycieli realności w swe fizyczne posiadanie do de­
stan ó w . adw. dr. Czaczkowskiego w Czort- pozy tu rzeczonego sądu składać. 
k°wie. C. k. sąd powiatowy

Czortków', 5 grudnia 1883. 

L- 1988*

Wolno jednak będzie nabywcy wzglę­
dem zapłacenia tej reszty ceny kupna uło­
żyć się z przekazanymi do zapłaty wierzy- 

(2214 2—3) eielami, tudzież z hipotecznym dłużnikiem,
C. k. sąd powiatowy w Chodorowie gdyby dlań jaka kwota pozostała: lecz w ta- 

P°daje do powszechnej wiadomości, że sto- kim lazie winien będzie nabywca w powyź- 
0wfiie do prośby c. k. uprz. galic. akcyjne- szym terminie dowieść przed sądem zawar- 

banku hipotecznego we Lwowie z dnia cia tych układów. Wierzytelności hipotecz-
sierpnia 1883 1. 5419 w drodze wyko- ne, którychby przed umówionym terminem

J^nia odezwy c. k. sądu krajowego we Lwo- wypowiedzenia wierzyciele przyjąć nie chcie 
z dnia 27 sierpnia 1881 I. 37391, celem li, winien nabywca na poczet i w miarę ce- 

aspokojeuia następujących kwot: ny kupna na, siebie przyjąć.
. a) 35 złr. 56 ct. z 6 proc. odsetkami 6) Nabywca dalej winien będzie celem

jg ^7 listopada 1879 i prowizyą 1 zł. doręczenia mu uchwał sądowych, miejsce 
Ł‘D swego zamieszkania sądowi wcześnie wska-

0(j b) 113 zł. 40 ct. z 6 proc. odsetkami zać, a gdyby w Chodorowie nie mieszkał, 
17 ms.ja 1^80 i prowizyą 1 cł. 13 ct. tym celem pełnomocnika w Chodorowie sta- 

c) 1124 zł. B ci. z 7 pr. odsetkami od le mieszkającego ustanowić i tegoż sądowi 
bstops.da 1880.  ̂ oznajmić, inaczej przybicie każdej doręczyć

i d) kosztów sądowy eh 21 zł. 60 et. się mającej uchwały za kratami sądu, jako 
75 ' iẐ  ’ tudzież egzekucyjnych 23 zł doręczenie do rąk własnych uwaźanem bę-
ni eS  5 zł. 16 ct., niemuiej kosztów obec- dzie.

, w kwoc i e  24  zł. 15 ct. przyzna uych 7) Skoro się nabywca przed sądem

,)owych położonej, dłużników Ger- z tein żądaniem nie zgłosił, uważane będzie 
°Ila Deligtisch i masy leżącej po Pace objęcie kupionej realności w fizyczne jego

Oazeta L w o w sk a  N r. 8 8  z d n ia  9 k w ie tn ia  1 884 .

posiadanie, jako z duiem  w ykazania s i ę ’z 
dopełnienia 4go warunku dokonane i od te ­
go dnia w szelkie z posiadaniem  tejże połą­
czone dochody, tudzież w szelkie ciężary i 
niebezpieczeństw o na nabywcę przejdą jako 
też procenta od reszty ceny kupna liczyć  
się będą. Zarazem wydanym  będzie nabywcy  
na jego żądanie dekret w łasn ości, z mocy 
którego tenże za w łaściciela kupionej real­
ności jednakże tylko w tedy zaintabulo wanym  
zostanie, jeże li rów nocześnie nastąpi na ja ­
go koszt ziintabulow anie obowiązków w 
ustępie 5 niniejszych warunków wyrażonych  
w stanie biernym kupionej realności przy- 
czem w szystkie na niej zabezpieczone prawa 
i w ierzytelności z wyjątkiem  ciężarów gru n ­
towych i w ierzytelności, któreby c. k. uprz. 
gal. akcyjny Bank h ipoteczny lub inny w ie ­
rzyciel przy hipotece w m owie będącej real­
ności pozostawił w yekstabulow ane i na cenę 
kupna przeniesione będą.

8) W szelkie z przeniesien iem  w łasn o­
ści i z intabulacyi połączone należytości 
i koszta w inien nabywca bez potrącenia  
onych z ceny kupna w zu pełności po­
nieść.

9) W razie n ied opełn ien ia  któregokol­
wiek z powyższych warunków, nabyw ca  
utraci wadyum i w szystkie na poczet ceny  
kupna wypłacone kwoty, które na zaspoko­
jenie wierzytelności h ipotecznych  przypadną, 
a nadto w m owie będąca realność w  drodze 
licytacyi na koszt i stratę nabyw cy w jed ­
nym tylko term inie i to n aw et niżej ceny  
wywołania, jednak tylko za taką cenę sprze­
daną będzie, która na całkow ite zaspokojenie 
wierzytelności c. k. uprz. gal. akc. Banku  
hipotecznego i poprzedzających w ierzy tel­
ności wystarczy, a prócz tego nabyw cy za 
w szelkie szkody przez n iedotrzym anie w a­
runków wyrządzone, całym  swoim  majątkiem  
odpowiedzialnym się stanie.

10) Gdyby w powyższych term inach  
wymagana cena kupna uzyskaną być nie 
m ogła, natenczas dla u łożenia  ułatw iających  
warunków, w yznacza się term in na dzień  
10 lipca 1884, o 9 rano, na którym  in te re ­
sowani w sądzie tutejszym  pod tym  rygorem  
stawić się mają, iż n ie staw ający na term i­
n ie wierzyciele hipoteczni jako do w iększo­
ści głosów  stawającyeh przystępujący uwa­
żani będą.

11) W yciąg h ipoteczny powyższej real­
ności m ożna przejrzeć lub w pisać w t. s. 
registraturze.

O czem  się strony interesow ane ja ­
ko to:

1) C. k. Urząd podatkowy w Bóbrce.
2) C. k. Prokuratoryę Skarbu we L w o­

wie im ieniem  Skarbu państwa podatkowego  
i należytościow ego, tudzież uprzywil. w ie­
rzytelności.

3) Leona H eschelesa.
4) Leżącą masę spadkową po Salamo­

nie Czaezkies na ręce kuratora p. S tan isła­
wa D yszkiew icza.

5) Z życia i pobytu niewiadomego  
Izaka R ichtera, a w razie jeg o  śm ierci dla 
jego  z im ienia i nazw iska życia i pobytu 
niewiadom ych spadkobierców, tudzież tych 
w szystkich w ierzycieli, którzyby po dniu 2 
sierpnia 1883, jako dniu w ydania wyciągu  
tabularnego do tabuli w esz li, lub którymby 
uchw ała tę licytacyę rozpisująca, lub póź­
niejsze uchw ały w tej sprawie egzekucyjnej 
wydać się mające z jakiegobądź powodu 
wcale lub w cześnie przed term inem  dorę­
czone być n ie m ogły przez kuratora p S ta­
n isław a D yszkiew icza i edykta.

6) G erschona D eligtisch a  i
7) Masę 1 żącą po Pace czyli Paje 

D eligtisch  na ręce kuratora p. Franciszka  
M iihln się  zawiadam ia.

C. k. sąd powiatowy
Chodorów, 24 marca 1884.

Schullbaum, Leopoldowi Fleischer, Józefowi 
Maszek, J. Horn, Chaimowi Gltick jako z 
miejsca pobytu i życia niewiadomym, tudzież 
tym, którzyby po 20 lipca 1883 do tabuli 
weszli, lub którymby uchwała licytacyjna nie 
mogła być doręczoną, ustanowiono kurato­
rem adw dra Ornsteina w Brodach.

Brody, dni.a 31 stycznia 1884.

BD 3617. (2250 2 - 3 )
Saut (ErlaffeS be8 fjoljm f. f. ginanj* 

•JRtuifterinmS nora 7. £Jłdrj 1884, B 7573 
rourbe Die §erfteUung eiueź B ufmue3 an ba8 
neue SRagajin bei ber f f. SrabaLgabrtf irt 
Krakau mit bera Softenbetrage non 16,754 fl. 
491/* fr. unter iBorbeljalt ber berfaffung8maffi= 
gen ©enefjmigung beroilligt.

SBegen (sidjerfteHnng biefeS 93aue§ roirb 
fjiemit bie Śloncnrreng* Sierljanblung attSge* 
fdjrieben unb roerben UnternefjmungMuftige 
eingelaben, ifjre mit einer ©tempelmarfe non 
50 fr. berfefjetten unb mit ber SBabiaLOnih 
tung belegten Offerlen bis 24. Slpril 1. 3 . bei 
ber f. f. Siabaffabrif in Krakau, weljrenb ber 
getoóljnndjen Slmtsftnnben, ju  uberreidjen.

3)aS SSabinm ift mit 5 prc. ber SBan* 
fumme ju  berecfjneit unb bei etner f. f. ®affa 
jn  erlegen.
23on obigen Softenbetrage eutfaHen auf bie:

1. 23aumeifter= Strbeiten 57,746 fl. 08 fr.
2. ©teinme|« „ 1,376 fi. 31
3. ©ementgnjjtoaaren 108 fl. —
4. BircmermannS- Slrbeiten 3,901 fi. 88
5. <Śpengler=
6. ©cfjieferbecfer* „
7. £ifd)ler= „
8. ©djtofjerbefdjldg „
9. @d}loffergetoidjt&= „

10. ©ufjeifentoaaren* „
11. (§lafer= Slbeiten
12. Anftreidjer* Slrbeiten

599 fl. b9'lt 
802 fl. 42 V,
354 fl. 90 
246 fl. 20 

1,137 fl. -  
1,636 fl. 16 

80 fl. 92 7* fr, 
208 fl. 237, fr.

fr.
fr.
fr.
fr.
fr.
fr.
fr.
fr.
fr.

400 fl fr.

156 fl. 487, fr.

L. 20929. (2240 2 - 3 )
O. k. sąd powiatowy w Brodach podaje 

niniejszem do publicznej wiadomości, żednia 
28 kwietnia i 26 maja 1884 każdym razem 
o godz. 10 przed poł., odbędaie się w zabu­
dowaniu sądowem w biurze 2 egzekucyjna 
publiczna sprzedaż 2|4 części realności pod 
1. tab. 587 i 588 w Brodach położonych, 
małż, Mojżesza i Judyty Kobritz własnych, 
na zaspokojenie pretensyi 2000 złr. w. a. 
z pn Ernestyny ze Sobelów Derblich. tylko 
za lub wyżej ceny szacunkowej 5736 złr. 45 
ct. a. w. która jest oraz ceną wywołania.

Wadyum wynosi 573 złr. 64 ct. a. w.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny, można przejrzeć w sądzie 
tutejszym.

W razie niemożności sprzedania usta­
nowiono dzień 26 maja 1.884 godz. 4 po poł. 
do ułożenia warunków ułatwiających przy- 
czem niejawiący się wierzyciele jako do 
większości głosów przystępujący uważam 
będą.

Wierzycielom hipotecznym, małoletnim 
po Józefie Budziszowskim Aszkenazy i Der­
blich, Rubinowi Strizower, Liebmanni Scher- 
messer, Józefowi Dawidsohn, Heilpern i 
Frankel, Malce Derblich, masie konkursowej 
Chaji Katzenellenbogen, Izakowi Garfunkel, 
Jakóbowi Riessberg, Naftalemu Aszkenazy, 
masie konkursowej Racheli Riessberg, Minie

16,198 fl. 01 fr.
fjteju bie Sloften ber im 

llojtenuberfć&lage an= 
gefnljrten tran ber f. f.
SmbaLgabrif tn Krakau 
beijuftefienben Sretter
p e r ............................

weiterS:
bie im Slnljange jum 

ftenanfdjlage angefiiljr* 
ten aiłefjrarbeiten per.

BufammetT 16,754 fl. 497, fr- 
Slnbote fonnen anf bie Uebernaljme 

beS ganjen 23ane§ ober afier Slrbeitsfatfiego* 
rien mit Sluśnafjme ber ©n&eifenroaaren ober 
auf Uebernaljme ber le&teren allein lauten.

®ie Setrage in ben Offerten finb mit 
Biffern unb Sudjftaben 3U fdjreiben. 2 )ie f. f. 
©eneral* Sireftion ber £abaf* fRegie beljalt 
fidj bie 2luStual)l unter ben Offerenten unbe* 
bingt bor.

Sene Offerenten, toelcfje fiir bie f. f. 
baU fftegie nocfj feine 93auten beioercfftelligten, 
Ijaben iljre Offerte mit SRadjtoeifnngen fiber 
ifjre biSfjórige SEfjatigfeit im Saufacfje, inSbefom- 
bere uber bie aEfallige AnSfiiljrung bon offen= 
tlićfjen S3aufen, jn  belegen.

®ie iJSlane, baź Ś8oran$mafj, ber $often* 
uberfdjtag fammt Slnfjangung, bie Saubefcfjrei* 
bung, banit bie afigemeinen unb fpeciefien 93au* 
bebingniffe fonnen bei ber f. f. Śabaffabrif 
in  Krakau eingefeljen toerben, unb finb bon 
ben Dfferenten jum Beidjen beź (£inberftdn= 
bniffeS 3U unterfertigen.

®te feiner Beit ju  befteHenbe 93aufaution 
betragt 10 prc. ber ©rfteljungSfumme unb fann, 
tbie bei anberen ararifcfjen linterneljmuugen, 
im SBaaren, in nac^ bem ©efefce anne^mbaareu. 
(Sffecten ober audj ^ppotefarif^ geleiftet toerben.

$)ie Dfferten bleiben fiir bie (Sinreidjer, 
bom Betfpunfte ber Uiberrei^ung bis ju  ©nL 
fc^eibung ^ieriibir berbinblicfj unb roerben jjene, 
toel^e afceptirt toerben, bom B^tyunfte ber 
Anna^me anĄ fiir ba§ f. f. Slerar berpfTicfitenb 

Wien, ara 27. SRdrj 1884.

L. 5023. (2207 3 - 8 )
W dniach 8 iraja, 5 czerwca i 31 li­

pca 1884 o godzinie 10 rano przeprowadzo­
ną zostanie przymusowa sprzedaż realności 
pod nk 63 w Wadowicach górnych położo­
nej Jana Kawalca celem wydoDycia preten­
syi c. k. uprzyw. Zakładu kredyt, włościan.

Cena szacunkowa wynosi 930 złr. wa­
dyum 93 zł. wa. Akta oszacowania i warun­
ki licytacyjne można przeglądnąć w registra- 
turze. C. k. sąd powiatowy

Radomyśl, dnia 27 listopada 1883.

L. 8134. (2192 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Chodorowie 

ogłasza, że na zaspokojenie wierzytelności 
Saula Mareis w kwocie 32 złr. a. w. z pn. 
odbędzie się w tutejszym sądzie a to dnia 9 
maja, 10 czerwca i 10 lipca 1884 zawsze o 
godz. 10 rano przymusowa publiczna licyta­
cya łąki „W asylkowa“ zwanej, ciała tabular­
nego nie stanowiącej, dłużnika HryniaM ar- 
tynów własnej, w Demidowie pod lk. 27 
położonej z tem, że na pierwszych dwóch 
terminach łąka ta tylko powyżej lub za cenę 
szacunkową w kwocie 77 złr. a. w., zaś na 
trzecim terminie także poniżej tej ceny sprze­
daną zostanie.“ Wadyum 7 złr. 70 ct. a. w.

C. k. sąd powiatowy.
Chodorów, 19 stycznia 18S>k.



8
fc. 1482. (2261 1— 3)

C. k. starostwo w Czortkowie jako 
Administracya rządowa dóbr Czortkowa sta­
rego i Wygnanki należących do fundacyi 
ubogich ś. p Hieronima Sadowskiego, po­
daje niniejszem do publicznej wiadomości, 
że w celu wydzierżawienia:

a) cegielni znajdującej się w obrębie 
gminy Czortkowa starego na czas od 24 
czerwca 1884 do 24 czerwca 1887 r., tu­
dzież

b) sześciu murowanych sklepów tak 
zwanych jatek, znajdujących się w domu 
pod 1 27 w Czortkowie, odbędzie się pu­
bliczna licytacya w drodze pisemnych ofert 
w c. k. starostwie w Czortkowie dnia 29 
kwietnia 1884, od godziny 8 do 12 przed 
południem.

Jako cenę wywołania co do przedmio­
tu ad a) ustanawia się dotychczasowy rocz­
ny czjnsz w kwoeie 60 zł., a co do przed­
miotu ad b) w kwocie rocznej 40 zł., z któ­
rej każdy do licytacyi przystępujący 10 pr. 
od ceny wywołania jako zakłady do rąk ko- 
misyi licytacyjnej w gotówce złożyć jest 
obowiązany.

Oferty pisemne zaopatrzone we wadyum 
można wnieść w powyższym terminie n a j­
później do godziny 12 w południe.

Warunki licytacyjne można przejrzeć 
w tutejszym c. k. starostwie

ćzortków, 2 marca 1884.

L. 1749. (2245 1— 3)
C. k. sąd powiatowy w Wieliczce po­

daje do powszechnej wiadomości, że celem 
zaspokojenia pretensyi Józefa Birnbauma, 
jako cesyonaryusza Maryi Jankierowej, w 
kwocie 200 zł. z pn. odbędzie się w tutej­
szym sądzie powiatowym dnia 28 kwietnia, 
i 27 maja 1884, każdym razem o godzinie 
9 przed południem, publiczna egzekucyjna 
sprzedaż realności pod 1 191 w Wieliczce 
położonej, wyk. hip. 1. 191 objętej, Adolfa 
i Zofii Nawratilów własnej.

Cena wywołania stanowi cena szacun­
kowa 2.548 złr. 40 ct.

Zakład 10 procent złożyć się mający 
wynosi 255 zł.

Resztę warunków licytacyjnych oraz 
akt oszacowania i ekstrakt tabularny przej­
rzeć można w tutejszej registraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli i tych, 
którymby niniejszą licytacyą dozwalająca 
uchwała doręczoną być nie mogła, ustana­
wia się kuratora c. k. notaryusza Bra Przy- 
chockiego w Wieliczce.

C. k. sąd powiatowy.
Wieliczka, 17 marca 1884.

L. 867. (2227 1—8)
W tutejszym sądzie odbędzie się o go­

dzinie 10 rano, w dniach 1 maja i 5 czerw­
ca 1884, powyżej ceny szacunkowej, zaś 
dnia 10 lipca 1884, nawet poniżej takowej, 
licytacya realności lk- 54 w Gródku, według 
wyk. hip. 1.300 Łukasza i Franciszki Mi- 
siągów własnej, na rzecz gminy miasta 
Gródka pto 462 zł. 50 ct. z pn.

Cena wywołania 1.167 zł., wadyum 
117 zł.

Resztę warunków, akt oszacowania 
i wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. 
registraturze.

Gródek, 9 lutego 1884.

L. 5121. (2247 l r - 3 )
W dniach 8 maja, 5 czerwca i 31 

lipca 1884, o godzinie 10 rano, przeprowa­
dzoną zostanie przymusowa sprzedaż realno­
ści pod lk. 49 w Wapierzowie położonej, 
spadkobierców Jana Kuliga własnej, celem 
ściągnięcia pretensyi c. k. uprz. galic. Za­
kładu kredytowego we Lwowie.

Cena szacunkowa wynosi 1.000 złr., 
wadyum 100 zł.

Akta oszacowania i warunki licytacyj 
ne można przeglądnąć w registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Radomyśl, 27 listopada 1883.

rano, przeprowadzoną zostanie przymusowa 
sprzedaż realności pod lk. 6 w Izbiskach 
położonej, ciała tabularnego niestanowiącej, 
dłużnika Jana Węgrzyna własnej, na rzecz 
Zakładu kredytowego włościańskiego we 

[ Lwowie w kwocie 200 zł. z pn
Cena szacunkowa wynosi 1.200 złr., 

wadyum 120 zł.
Akt oszacowania i warunki licytacyjne 

można przejrzeć w tutejszej registratu­
rze.

C. k. sąd powiatowy 
Radomyśl, dnia 8 listopada 1888.

L. 3077. (2239 1—3)
Egzekucyjna licytacya realności Ju ­

liana Gomolińskiego 1. tab. 752 i 563 (kons. 
752 i 734) w Brodach, na rzecz galic. akc. 
Banku hipotecznego we Lwowie pto dwóch 
ra t po 506 zł. z pn. odbędzie się dnia 6 
maja 1884, o godz. 10 przed południom, w 
biurze nr. 2, sprzedaż nastąpi także i niżej 
ceny szacunkowej 2.250 zł.

Wadyum 5 pr.
Bliższe warunki i wyciąg hipoteczny 

można w sądzie przejrzeć.
Wierzycielom po dniu 17 lipca 1883 do 

tabuli wchodzącym, lub którymby uchwała 
licytacyjna i późniejsze nie mogły być do­
ręczone, ustanowiono kuratorem adwokata 
dr. Brauna.

Z c. k. sądu powiatowego 
Brody, 23 lutego 1884.

L. 1776. (2263 1—3)
W dniach 5 maja, 5 czerwca i 10 lipca 

1884, o godzinie 10 rano, odbędzie się w 
tutejszym sądzie przymusowa publiczna sprze­
daż realności pod lk: 285 wKulczycaeh, po­
wiecie Samborskim położonej, ciała tabular­
nego niestanowiącej, w sprawie c. k. uprz. 
Zakładu kredytowego włościańskiego przeciw 
Iwanowi Lenieć pto 100 złr. 12 ct. w. a. 
z pn.

Gena szacunkowa i wywołania wynosi 
600 złr., wadyum 60 złr.

Na pierwszych dwóch terminach real­
ność tylko za lub wyżej ceny wywołania, 
na trzecim nawet poniżej takowej, jednakże 
nie niżej jak za 500 złr. w. a. sprzedaną 
będzie.

Resztę waiunków licytacyjnych wol­
no w tutejszo-sądowej registraturze przej­
rzeć.

Dla z pobytu niewiadomych wierzy­
cieli i innych; ustanowiono kuratora adwo­
kata dr. F iternika z substytucyą adwokata 
dr. Ehrlieha w Samborze.

C. k. sąd powiatowy m. d.
Sambor, 9 marca 1884.

j. 8615. (2248 1— 3)
O. k. sąd powiatowy w Radomyślu za­

wiadamia, że w sprawie galicyjskiego Za­
jad u  kredytowego ziemskiego w Krakowie 
irzeciw Filipowi Getingerowi, celem ścią­
gnięcia 6 rat po 18 złr. i reszty kapitału 
161 zł- 98 ct z pn. odbędzie się publiczna 
przedaż realności pod 1. 7 w Woli Otałęz- 
:iej położonej, niestanowiącej przedmiotu 
siąg hipotecznych, Filipa Getingera włas- 
iej, na terminach w dniu 8 maja, 5 czerwca 

31 lipca 1884, każdym razem o godzinie 
0 rano z tem, że na pierwszych dwóch 
ylko za cenę wywoławczą lub powyżej, na 
rzecim także poniżej, jednakże nie niżej 
zk za 1 600 zł.

Cena wywołania 2.000 złr., wadyum 
00 zł.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
x. Konstanty Lipowski w Radomyślu.

Radomyśl, 28 stycznia 1884.

L. 3723. (2202 1— 8)
C. k. sąd powiatowy w Mikulińeach 

ogłasza, że celem zaspokojenia wierzytelno­
ści Zakładu kredytowego włościańskiego 11 
ra t po 12 zł. wa. z pn. odbędzie się w są­
dzie tutejszym w dniach 12 maja, 23 czerw- 
ća i 21 lipca 1884, o godzinie 9 z rana, 
przymusowa licytacya realności, wykazem 
hipotecznym gminy Nastasowa 1. 528, na 
pierwszych dwóch terminach tylko za cenę 
wywołania lub wyżej, na trzecim terminie 
za jakąbądż cenę.

Cena wywołania wynosi 1.000 złr., 
wadyum 100 zł.

Bliższe warunki licytacyi i protokoły 
zastawniczego opisania i oszacowania przej­
rzeć można w tutejszo-sądowej registra- 
tnrze.

Dla wierzycieli niewiadomych, lub 
tych, którymby uchwała licytacyjna dla ja- 
kiegokolwiekbądź powodu doręczoną być nie 
mogła, niemniej i tych, którzyby po dniu 
wystawienia wyciągu hipotecznego rzeczowe 
prawa zastawu nabyli, ustanawia się Kura­
torem Dmytra Dzyndzyrystego z N asta­
sowa.

C. k. sąd powiatowy 
Mikulińce, 12 października 1883.

L 4730. (2246 1 - 3 )
W dniach 8 maja, 5 czerwca i 31 

lipca 1884, każdym razem o godzinie 10

L. 907. (2264 1—3)
C. k. sąd powiatowy w Szczercu uwia­

damia, że celem zaspokojenia sumy 324 złr. 
■ z pn. przez Chanę Gelernter, cesyonaryuszki 
Majera Sarau-la Gelernter przeciw masie 
spadkowej śp. Karola Bechtloffa wywalczonej, 

' przedsięweźmie w tusądowej kancelaryi, w 
dwóch terminach, mianowicie: dnia 15 maja 
i 26 czerwca 1884, każdym razem o godzi­
nie 10 przed południem, przymusową prze­
targową sprzedaż połowy realności dłużnika, 
w gminie Dobrzany-Dornfeld, starostwie 
lwowskim położonej, wykazem hipotecznym
1. 32 objętej

1 Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 317 zł. 50 ct., zakład wynosi 31 
złr. 70 ct.

j Na tych dwóch terminach realność rze­
czona tylko za lub wyżej ceny szacunkowej 
sprzedaną zostanie, a gdyby takowej nie 
uzyskano, ustanawia się do ułożenia warun- 

, ków ułatwiających termin 26 czerwca 1884, 
! o godzinie 3 po południu, 
j Dla wierzycieli, którymby uchwała li­

cytacyjna doręczoną być nie mogła, lub 
którzyby prawo hipoteki na powyższej real­
ności po 25 czerwca 1883 uzyskali, ustana­

wia się p. Filipa Simona ze Szczerca kura­
torem.

Resztę warunków licytacyjnych, wy­
ciąg tabularny i protokół oszacowania przej­
rzeć można w tutejszo-sądowej reg istra­
turze.

Szczerzec, 20 lutego 1884.

L. 723. (2228 1 - 3 )
W sprawie egzekucyjnej kasy pożycz­

kowej gminy Horodenki przeciw Janowi 
Rybczakowi o 544 złr. odbędzie się dnia 13 
maja 1884, o 8 godzinie przed południem 
licytacya realności pod lk. 271 w Horoden- 
ce położonej, ciała tabularnego niestano- 
wiąeej.

Resztę warunków przeglądnąć można 
w registraturze.

Z c. k. sądu powiatowego 
Horodenka, 7 marca 1884.^

L. 1582. (2230 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Szczercu uwia­

damia, że celem  zaspokojenia sum y 85 złr. 
z pn. przez Berła M ischla ze Szczerca prze­
ciw  spadkobiercom  ś. p. Józefa W argala z 
Jastrzębkowa wyw alczonej, przedsięw eźm ie  
w tusądowej kancelaryi w dniach 24 kw iet­
nia, 15 maja i 26 czerwca 1884, każdokrot- 
nie o godz. 10 przed poł. przym usową prze­
targową sprzedaż 2/3 części realności d łużni­
ka w Jastrzębkow ie, starostw ie lw ow skiem  
położonej, wyk. hip. 1. 145 objętej i 2/3 częś­
ci realności w Srokach, starostw ie lw ow skiem  
położonej, wyk. hip. 1. 122 objętej

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa względem 2/3 części realności, w 
Jastrzębkowie położonej 141 złr. 331/* ct., 
zakład wynosi lOprc., zaś względem 2/3 częś­
ci realności w Srokach położonej cenę wy­
wołania stanowi wartość szacunkowa 112 
złr. 662/3 ct., zakład wynosi lOprc.

Na pierwszych dwóch terminach rze­
czone części realności tych, tylko za lub 
wyżej ceny szacunkowej, na trzecim zaś 
także niżej ceny szacunkowej sprzedane 
zostaną, jednakże za taką cenę, któraby 
wszystkie wierżytelnośei pokrywała, a gdyby 
takowej nie uzyskano, ustanawia się do uło­
żenia warunków ułatwiających termin na 10 
lipca 1884 o 3 godz. po poł.

Dla wierzycieli, którymby uchwała li- 
cytacyjua doręczoną być nie mógła, lub któ­
rzyby prawo hipoteki na powyższych częś­
ciach realności po 13 października 1883 u- 
zyskali, ustanawia się p. Maksymiliana Ki- 
nasza z Jastrzębkowa kuratorem

Resztę warunków licytacyjnych, wycią­
gi tabularne i protokoły oszacowania przej­
rzeć można w tusądowej registraturze.

Szczerzec, 10 marc 1884.

L. 5373. (2206 3—3)
O. k. sąd powiatowy w Niepołomicach 

przeprowadzi na zaspokojenie przynależącej 
się Mojżeszowi Rittermanowi wierzytelności 
w kwocie 100 zł. zpn. egzekucyjną publicz 
ną sprzedaż realności wyk. hipot I. 97 gm. 
Woli Batorskiej objętej własność tabularna 
małolet. Jana Biernata i Katarzyny Bierna- 
towej stanowiącej w trzech terminach licy­
tacyjnych a to dn;a 17 kwietnia, 19 maja i 
23 czerwca 1884 każdym razem o godzinie 
10 przed południem.

Cena szacunkowa i wywołania tej re- i 
alności wynosi 8322 zł., wadyum zaś 832 zł.

Wyciąg hipoteczny, akt oszacowania i i 
resztę warunków licytacyjnych przejrzeć m o­
żna w registraturze sądowej. !

Niepołomice, dnia 5 stycznia 1884. '

odbędzie się w gmachu sądowym w dniaeh 
9 czerwca, 9 lipca i 5 sierpnia 1884, o go­
dzinie 10 rano, egzekucyjna licytaeya real­
ności 1 2 w Grzegórzkach, Józefy i Anny 
małżonków Marzenów własnej.

Cena wywołania 8.690 zł., wadyum 
869 zł.

Resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w registraturze.

Ewentualnie do ułożenia lżejszych wa­
runków licytacyjnych wzywa się wierzycieli 
i strony na term in 9 września 1884„c o go­
dzinie 10 rano.

Kuratorem wierzycieli hipotecznych 
niewiadomych jest adwokat dr. Kazimierz 
Smolarski z substytucyą adwokata dr. Zyg­
munta Eibenschutza w Krakowie.

Kraków, 12 marca 1884.

(2060 3— 3)L 6384.
W dniu 20 maja 1884, o godzinie 10# 

przed południem, jako trzecim terminie li­
cytacyjnym sprzedaną będzie realność pod 
lk, 64 w Krzemienicy położona 1. wyk. hip. 
2 objęta — nieobjętej masy spadkowej po 
Zofii Szajnarowej własna, na zasĘokojonie 
pretensyi Zakładu kredytowego włościań­
skiego we Lwowie w kwocie 656 złr. 
30 ct.

Cena szacunkowa 1.400 zł 
Wadyum 70 zł.

C. k. sąd powiatowy 
Łańcut, dnia 28 stycznia 1884.

Upadłości.
L. 4071. (2132 3— 3)

W sprawie konkursowej M. J  E isen- 
klama kupca w Tarnopolu ck. sąd obwodo­
wy potwierdza dokonany przy terminie 2 Igo 
marca 1884 wybór Abrahama Hartmana kup­
ca w Tarnopolu na zarządcę masy zaś Mojże­
sza Dawida Liebergalla kupca w Tarnopolu 
na jego zastępcę

C k. sąd obwodowy 
Tarnopol, dnia 26 marca 1884.

Księgi gruntowe.
i

L- 1642. (2265)
C. k. sąd powiatowy w Wieliczce, za­

wiadamia, że celem założenia ksiąg grunto­
wych dla c. k. uprzywilejowej kolei Karola 
Ludwika linii Kraków, Podwołoczyska i bocz­
nej linii Bierzanów, Wieliczka, przedsiębiorst­
wo tejże kolei wniosło prośbę o rozpoznanie 
gruntów do kolei tej należących, .a w gm i­
nach Bierzanów, Bogucice/ Kokotów, Wie­
liczka, Węgrzce-wielkie położonych., Prośbę 
powyższą wraz ze spisami posiadłości i ko­
piami map katastralnych, składa się w tu­
tejszym sądzie powiatowym do powszechne­
go przejrzenia, a zarazem wyznacza sąd ter­
min od dnia 10 kwietnia 1884, (io dnia 10 
lipca 1884, r, i wzywa wszystkich-1 tych któ­
rzyby źądanem przeniesieniem gruntów ko­
lejowych, do wykazu hipotecznego w pra­
wach swoich byli pokrzywdzeni, aby w po­
wyższym terminie ze swojemi roszczeniami 
do tutejszego sądu się zgłosili. I- 

C. k. sąd powiatowj 
Wieliczka, dnia 23 marca £884.

-------------t

Konkursa.
81- 556. 2182 3 - 3 ) ;
2)a§ f. f. S8ejtrf§geridjt in Bolechów gibt be* ' 

fannt bafj ju r Stnbringung ber boti ber ©tabtge* 
nteinbe Bolechów gegen Moses Neuwirth crfteg* 
ten ^orberung pr. 400 fi o. 2B. (91®. bie ejetn* I 
tibe 23erfteigerung ber bem ©djulbner ge|ori= 
gen jftealitat ©9łr. 217 in Bolechów jjterge* 
ridjtS ant 15. iHpril 1884, 13. 3Jiai 1884 unb 
16. Suni 1884, jebeSmaljl um 10 Ut)r 3Sor* 
mitagS mit bem ftattfinben wtrb, bajj bie be* 
jagte jftealitat bei ben erften jwei £ertninen 
nur um ober uber ben @dja|ung§werllj bet bem 
britten Sermine audj unter bem ©djajjitngS* 
wetlje, jebod) nur um einen ijkei§ weldjer bem 
IBeirage alter auf obiger jftealitat Ijaftpnben 
©djulbeit gletdj fommt, toirb tyintangegeben 
werben.

©otlte biefe jftealitdt bei ben oben ge* 
badjten 3 Stermitten nidjt Oeriiufjert werben, jo 
wtrb befjnfg geftftefiung erleidjternber 93ebin= 
gungen ber te rm in  auf ben 16 Sunt 1884, 
um B Ut>r 9ład)ttuttag8 mit bem beftimmt, 
bajj bie ju biejer Sńgfart nidjt erfdjeinenben 
śftealglanbtgcr ais ben Stntragen ber SDłcljrijeit 
ber ©tfcfjeinenbeu ocitretenb angejetjen werben.

®en SlmltnfSpreiS bilbet ber ©ĄagungS* 
werfl) pr. 3560 ff. %)a$ SBabium 10 prc. baoon 

2)ie ubrigen SijitationSbebtngnifje, ber. 
Xabularej:traft unb ©djajjungSaft fonnen in ber 
fjiergeridjtltcfjen iRegiftratur eingejefjen werben. 

Bolechów, ben 21. gebruar 1884.

L. 7258. (2118 3 - 3 )
Krakowski sąd delegowany miejski 

ogłasza, iż celem zaspokojenia należytości 
Józefa Langrocka w kwoeie 300 zł. z pn.

L- 9380. 02260 1— 3)
K O N K U R S .

1. na pięć posad oficjałów, i dziesięć 
posad asystentów pocztowych z poborami 
Xtej względnie XI. klasy rangi za kaucyą w 
kwocie 600 względnie 400 zł. '

2. pocztmistrza w Podhajczykach obok 
Złoczowa, (powiat Przemyślany) za kontrak­
tem służbowym i kaucyą w kwocie 800 zł. 
z poborami r czneiui płacy 300 %ł., ryczałtu 
kancelaryjnego 80 zł., ryczałtu 500 zł., za 
codzienne jazdy posłańcze w Podhajczyk do 
Przemyślan, i systemizowanych należytości 
za jazdy eraryalne. Stacya pocztowa w Pod- 
hajczykach, obowiązaną jest utrzymywać sześć 
zdolnych do służby pocztowej koni, jeden 
całkiem, jeden półkryty powóz, dwa wózki 
i dwie torby na sztafety.

Podania o te posady należy wnieść, w 
przeciągu czterech tygodni do c. k. Dyrek­
c ji poczt, i telegrafów we Lwowie.

Lwów, dnia 6 kwietnia 1884.

81. 2822|pr. (2177 3— 3)
Unter 93ejug auf bie Sunbmadjung bom 

8. SRarj, 1884 tturb oerlautbart, bafj in bem 
nieber ofterr. ©taat£baubienfte, ebentuell audj 
93auabjuncten* ©tellen in ber X 9tang8flaffe 
unb abjutirte IBaupracticanten* ©tellen ju r 
SSefe^ung gelangen toerben.

IBewerber um biefe ©tellen Ijaben iljre 
gef)Brig belegten ©efudje im oorgefdjriebeneit 
2)ienftroeg bi§ langftenS 10. SDtai 1884 beim 
f. f. nieb. ofterr. ©tattljalterei* jjkafibiunt ju 
iiberreidjen.

Wien, 26. 3Rarj 1884.
SBom f. !. n. 5ft. ©tattf)alterei*iprdfibium.

f



L. 4321. (2186 3—3)
Przy sadach powiatowych w Grybowie 

i Sokołowie są do obsadzenia posady kan­
celistów do prowadzenia ksiąg gruntowych 
w XI. randze z płacami systemizowanemi.

Podania o te lub inne przy sądach 
powiatowych opróżnić się mogące posady 
kancelistów w myśl rozporządzenia M inister­
stw;), obrony krajowej z 12 lipca 1872 1. 98 
d. p. p. ułożone wnosić należy w czterech 
tygodniach od dnia 8 kwietnia 1884, o po­
sadę w Grybowie do Prezydyum sądu obwo­
dowego w Nowym Sączu, zaś o posadę w 
Sokołowie do Prezydyum sądu obwodowego 
w Rzeszowie.

Sąd wyższy.
Kraków, 19 maeca 1884.

gan socialne - revolueni strany ceske. Cisło
II . U nas, v mesici unoru 1884'' nad) ben 
; §§. 58 cr 63, 64unb 65 a ©t. ®., banit nad) 
j ben §§ 9 unb 134, 302, 303 unb 305 ©t. 

©. bfrboten.

L- 1625/IV. (2237 3—3)
W Priedorze w Bośnii, mieście liczą- 

cem około 5 000 mieszkańców, położonem 
fla stacyi kolejowej Banjaluka-Dobrlin, o- 
twarta jest posada lekarza miejskiego z płacą 
roczną 800 złr.

Honoraryum za jednorazowe odwiedze­
nie chorego w okręgu miejskim ustanowione 
jest na 5() et., zaś porada lekarska dla ubo­
gich miejscowych, ma się udzielać bez­
płatnie.

Same dochody poboczne, razem z sądo- 
wo-lekarskiemi, mogą wynosić rocznie około 
1-500 złr.

O posadę tę ubiegać się mogą doktoro­
wie medycyny, którzy prócz języka niemiec- 

’e?°> jeszcze drugi jaki słowiański język

Podania, z dołączeniem świadectw i 
metryki wieku, mają być nadsyłane do u- 
rzędu powiatowego (Bezirks-amt) w Priedo- 
rzp, najdalej do 25 kwietaia r b.

Urząd powiatowy.
Priedor, dnia 3 kwietnia 18~4.

Naczelnik powiatowy:
M  i k u l i.

L 700|pr. (2238 2 - 3 )
Celem obsadzenia przy sądzie powiato­

wym w Krynicy opróżnionej, względnie przy 
innym sądzie powiatowym opróżnić się mo­
gącej posady sędziego powiatowego, rozpisu­
je się konkurs z terminem 14 dniowym.

Podania wnosić należy do Prezydyum 
sądu w Nowym Sączu.

Prezydyum c. k. sądu obwodowego 
Nowy Sącz, 3 kwietnia 1884.

Wyroki prasowe.
(1725)

Spal f. f. 0berlanbe?gerid)t in $ rag fja t 
auf 9Iutrag bet {. f. ©taatlanwaltfdjaft mit 
beru ©rfenntniffe bom 19 gebruar 1884, 3- 
5902, bie UBeiteroerbreitung ber 2)ru<ffc£)rift 
»®igcnl)anbigel leftament. Serleger unb §e* 
tauggeuer ŚB. 3 imntennamb SUłorć^enfterri. 
®tud! mn ®art E£f)er, Sfłetcfjenberg" nad) §• 
303 ©t. (S). berboten.

m , 3-a§ t. f. 8teilgerid)t a ll $relgerid)t w
Jteicbep -rg [jat auf 2lntrag ber !. I ©taatl* 
antoall djaftmitbemSrfemuniffe bom 4. SOiarj 
18? 4 , 1046 ©tf., bie SBeiteterberbreitung ber 
o«tfdj ft 9łeichertberge=rgamilienjreinb“ SRr. 7 

2 i. gebruar 1884 wegen bel ®ebid)tel 
nKatjer Sojepb) II. (in ber tapu jinerg ru jt ju 
■®ten)“ nad) §. 302 ©t. ®. berboten.

® al f. f. ®reilgeridjt in 0 lm ii | £)at auf 
SIntrag ber !. £ @taatlamt>altfd)aft mit bem 
©rfentniffe bom 7. 2Jtarj 1884, 3 apf 2387 
©tf., bie SEBeiteruerbreitung ber3eitfd)rift „Po- 
zor“ 9lr 28 bom 4. SlZarg 1884 megen bel 
Slrtifell „Otazba zidovska“ nad) §. 302 ©t. 
®. berboten.

® a l f. I. flanbclgeridji a ll iprejjgeridjt 
in Baibadj £)at auf SIntrag bert. I ©taatlan* 
roaltfdjaft mit bem ©rfenntniffe bom 8ten 
M a ą  1884 3  2105, bie SEBeiterberbreitung 
ber 3eitfdjrift „Slovenski Naród" Jłr. 53 bom
4. SUidrj 1884 wegen bel ©orrefponbenjarti* 
fell „S slovenskega Stajerskega", beginnenb 
mit „Kako smo Ne reeem“ unb eubenb mit 
„listi javno mneuje" nad) ben §§. 300 unb 
309 ©t. @. berboten.

WattfĄaft mit bem ©rfenntniffe bom 18ten ge* 
bruar 1884, 3  5443, bie SEBeiterberbreitung 
ber „Sotek", 93eilage ju  ber 9lr 7
ber 3 eilfd>r ift „Palecek" bom 15. gebruar 
1884 wegen bel Slrtifell „Nauceni nasim 
Knezim zejmenav prazske areidiecesi", banu 
wegen ber Sflnftration mit ber Uebcrfdjrift 
„Opet jedna illustrace k znamemu vyroku“ 
nad) ben §§. 491 unb 493 ©t. ©. unb nad) 
Slrt V bel ©cfe|el bom 17. 2)ecember 1862 
berboten.

3>al t. f. £tdSgerid)t in îtmen  ̂ Jot
«uf Slntrag ber t. !. ©taatóanwcltfdjaft mu
bem ©rtenntniffe oom 27. gebruar ® rud= 
1180 ©tf. bie SEBeiterberbreitung ber 
W ń it n^ «  S ad , bet 9» 
wett unb heraulgegeben bon §einttd)

ben 122 a 63 64 303, 4 9 1 V2>*
unb « rt: V beS ©efefceS nom 17 . ©eccmber 
1862 bann naĄ §. 516 ©t. ®- berboten.

$al t. f. JlreiBąeriĄt all ^efegericfj1 m
^itfen  tjat auf Slntrag ber 1.1. ©taat«auwal _
id)aft mit bem ©rfenutniffe oom 4. a w js  
1884, 3 . 1709 © tf , bie SEBeiterberbreitungi 
2>tu<f jd)rift „Pomsta" Str. 1 nom 
uaĄ ben §§. 9 unb 58 a, c, 63, 64 9 unb
134, 166, 190 ©t. ® , bann naĄ ben §§•
122, 285, 300, 302 unb 305 ©t. ©.berboten.

SDa§ t. t. ®rei§gerid)t al§ S[5tê gettd)t in 
ŚSuttenberg bat auf Slntrag ber f. t. ©taatśam 
tbaltfchaft mit bem ©rtenntniffe oom lOten 
SJłdrj 1884, 3- 2200, bie SEBeiterberbreitung 
ber 3eitfdirift „Pravda“ Sdr. 19 bom 8 . SOcarj 
1884 wegen ber Słotij „Socialiste v Caslavi a 
v kutne Hore“ m ć)  §. 300 ©t. ®. berboten.

®a8 f. t r̂eiiSgericbt in 9łeulitfd)fin t>ąt 
auf Antrag ber t. t. ©taatśanwattf âft mtt 
bem ©rtenntniffe bom lOteu SUłarj 1884 bte 
SEBeiterberbreitung ber $)rudfd)rift „Pomsta Or­

(1569)
Sm SJłamen ©einer 9Jłajeftat bc§ ft'aifer§! 

35a§ f !. 2anbe§gerid)t SEBien al§ ^Bre^gericbt 
t)at auf SIntrag ber f. f ©taatśanwattfdjaft 
erfannt, ba^ ber Sntjalt be§ in 9łr. 61 ber 
periobifdjen SDrndfcbrift „SUuftrirteS SEBiener 
©ptrabiatt" bom 2 . SJidrg 1884 entJjaltenen 
Slrtifetl auf ©eite 2 unb 3 mit ber Siuffdjctft 
„SSerljaftnng eine§ Anardjiften. (0rig.-S3erid)t 
be§ iCuftr. SEBiener ©jtralllatt)" in ber ©telle 
bon , S)ie Slnwefenljfit ^ammererg" bi§ „aneb 
bereit§ crfolgt ift" baź SSergrljcn nad) Slrt. VII 
bei @ef. bom 17. ®ecember 1862, 9ł. ©. 18L 
iltr. 8 ex 1863 begriinbe, unb es wirb nad) §. 
493 ©t. S{5. 0 .  baS SSerbotber SEBeiteroerbret= 
tung biefer ®rudfd)rift auSgefprocben.

SBien, am 5. SJłarj 1884.

Sm Słamen ©einer IDtajeftdt beś ®aifer§! 
S)a§ t £. Sanbeggeridjt SBien al8 S3rcbgerid)t 
bat auf Sntrag ber !. !. ©taat?anwatifd)aft 
erfannt, baf) ber Snbalt be§ in ?tr. 13 ber 
ppriobifdjcn Ślrudfcbrift „Słabifal. Drgań ber 
©ocialiften UngarnS" ddo. SBubapeft, 1 Sitarj 
1884 entbaltenen SlrtifelS mit ber $lnffd)rtft 
„SInfrnf an bie ©enoffen SlUerortśl ben SE£jat= 
beftanb beś Slergeben nad) §. 300 ©t. @. unb 
Art. III. beś ©efe^eś bom 17. ®ecember 1862, 
SR. @. 93t Słr. 8 ex 1863 , ferner jener bel Str<= 
tilell „®ie SGBiirfel ftnb gefatlen!" bal SSer= 
bredjen nacb §. 65 a ©t. ®. unb bie Sler= 
gel)en nacb ben §, 300 unb 302 ©t. ©., unb 
^ugleid) in ber ©telle bon „SEBir fiubmd)tbon 
ber ©orte“ bil „bie SEBiirfel finb gefatlen" bal 
Serbredben nadi §§ 58 c unb 59 c ©t. ©,, ' 
unb f^lieblicb ber 3nl)alt ber beiben Sirtifel j 
mit ben Sluffdjriften „SDal Slulnabmlgefe^ in | 
Oefterreicb" unb „S)ic greibeit mie in littgarn" I 
bie SBergeben nad) ben §§. 300 unb 305 ©t i 
©. begriinbe, unb el wirb nad) ben §§ 486 !
unb 493 ©t. SP 0 .  b a l Slcrbot ber SE8eiter= , 
berbreitung biefer ®rud|d)rift anlgefprod)en. | 

SEBien, am 5. M a rg 1884.

® al £. £■ Saubelgericbt a£l sprefigeriebt 
in 3 ara bat auf Slntrag ber £. £. © taatlam  
waltfdjaft mit bem ©rfenntniffe bom 23ften 
gebruar 1884, 3- bie SEBeiterberbreitung 
ber 3 edfd)rift„ Narodni List" Str. 13 bom 16. 
gebriiar 1884 Wegen bel Slrtifell „Sloboda 
&tampe u Dalmaciji" nacb §■ 300 ©t. ®. 
berboten.

3 m Stamen ©einer Sltnjeftdt bel Jtaiferl! '
2)al £. £. Sanbelgerid)t SBien a ll Spre^geri^t 
bat auf Slittrag ber £. £. ©taaatlanwaltfdjaft 
erfannt, ba§ ber Sn^att bel in Sir. 9 ber 
periobifdjm ®rudfd)rift „Sielepbon, SCBo^em 
blatt fur bal gefammtc SSolf" ddo. S3ubapeft, 
ben 2. Sltdrj 1884, auf ©eite 1 mitgetbeilten 
©fbid)tel mit ber Slufjdjrift „©ocinliftifcbet • 
3 apfntftrfid). ('Bon einein beutfdjen spoeten)" 
bal $ergcben nacb § 305 ©t. ©., baj) ferner 
ber Snbalt bel in berfelben Slummer auf ©ei=

( te 2 entbaltenen Slrtifell mit ber SIuffd)rift 
| „3am  Slnlnabmljuftanb in 0efterreid)“ bal < 

SSergeljen naĄ §. 300 ©t. ®. begrunbe, unb . 
el wirb nacb §• 493 ©t. jp. 0 .  bal SSer&ot 
ber SEBeiterberbreitung biefer ®rudfĄrift au!ge= 
fproeben. i

SEBien, am 5. Sltarj 1884.

Sm Stamen ©einer Sltajeftat bel ^a iferl ! 
S a l  £. f Sanbelgeridjt SEBien all sprcfjgerid)t 
bat auf Slntrag ber £. f. ©taatlanwaltfdjaft 
erfannt, bal ber Snl)alt bel in Sir. 9 ber 
periobifd)en ®rudfd)rift BVestnik Casopis 
spolku cesko slovanskych ve Yidni" bom 29. 
jjebruar 1884 entbaltenen erften Slrtifell mit 
ber SIuffćĘjrifi „Bruder Michel" in ben ©teCen 
non „Ac neni nemecka" bil „nemecka nespra- 
vedlnost“, bon „K tomu osvojuje“ b il „prvn 
ujohu hrąje" unb bDn „Centralisace, ktere" 
bil_ „pro błaho j ej i ? “, fowie bel auf ber 3 
©eite eutbaftenen SKuffabel mit ber Sluffcbrift 
„Ceske posłance upozornujeme na provinost“ 
ben ^batbeftanb bel SSergel)en§ nadb §■ 302 ©t. 
©. begrunbe unb el wirb nadb §• 493 ©t. p̂.
0 . bal SSerbot ber SBeiteroerbreitung biefer 
®rudfdbrift aulgefprod)en.

SEBien, am 5. Slłdrs 1884.

w  dawniejszym 
obwodzie

z a j a z J y

extra poeztą
pocztą

zwyczajną

złr. c n t. złr. ent.
Wadowice, K-aków. 1 13 9 4
Rzeszów, Żółkiew, 

Tarnów, Sanok, 
Nowy Sącz. 1 10 92

Sambor, Przemyśl, 
Lwów. 1 4 87

Brzeżany,Stanisław ów 
Kołomyja, Tarnopol. 1 1 84

Stryj, Złoczów, 
Czorttów. 96 80

Ludwikę Wierzbicką zawiadamia się o 
tem przez niniejszy edykt z tem poleceniem 
aby się do rzeczonego kuratora zgłosiła i 
jemu potrzebnej informacyi udzieliła, lub in­
nego zastępcę sobie ustanowiła, i otem są­
dowi doniesła, inaczej dalsze uchwały sądu 
w tej sprawie zapaść mające, ustanowionemu 
niniejszem kuratorowi z prawnym skutkiem 
doręczane będą.

Brzeżany, 15 grudnia 1883.

® a! f. f. 3?rei!gericf)t a l l  jprejjgeiicbt in 
9łetd)enberg bot auf Slntrag ber f. £. StaatS* 
anwaltfd)afi mit bem ©rfeuntniffe bom 25tcn 
gebruar 1884, 3- 891, bie SEBeiterberbreitung 
ber 3Ńtfd)rift „$)er SRabifale" Słr. 12 bom 
21. gebruar 1884 Wegen ber Artifel „®ic 
^arteien in 0efterreidb„, grieblanb" „M* 
©dbouberg" unb „Slumenlefe an i bem SPoljem 
tl)ale“ nacb §- 302 ©t. ©., wegen bel Slrtifell 
„^rielborf" nad) §. 491 ©t. ©. unb Slrt. V 
bel ©efe^el bom 17. SDccentber 1862, enbliĄ 
wegen bel Slrtifell „SEBir miiffen fieaen" uai^ 
§. 305 ©t. ©• berboten.

2>a! f. f Sanbelgeridjt a ll Spre|gericbt 
in gara ^at auf Slntrag brr f. f. ©taatlan= 
waltfĄaft mit ben ©rfenntniffen bom 2 1 . unb 
25. gebruar 1884, 3 3 . 821 unb 895, bie 
SBeiteroerbreitung ber 9ir. 9 ber 3eit}Ąrift 
„Katolicka Dalmacija" bom 14. gebruar 1884 
wegen bel Slrtifell beginnenb mit „I drugi 
zamotak" uttb enbenb mit „drzavnimonopol“, 
bann wegen bel Slrtifell beginnenb mit „Prije 
da o mjeseca“ unb enbenb mit „Komentiraju“ 
naĄ §- 300 ©t ©., ferner ber Sir. 10 ber* 
felben 3 eitfd)rift boni 18 gebruar 1884 we* 
gen ber ©orrefponbenj „C. g. D. A. Brac", 
enbenb mit „sveta prava “ naĄ ben §§. 58 
c unb 59 c ©t. ®. berboten.

|L . 7968. (2152 1—3)
C. k. sąd krajowy we Lwowie ustana- 

’ wia dla niewiadomego z miejsca pobytu J a ­
na Pryhatnego calem doręczenia mu uchwa­
ły tabularnej z dnia 10 marca 1883 1. 7527 
zezwalającej na intabulacyę Michała Dudyda 
za właściciela 1/352 na imię Jana Pryhatne­
go zapisanej części dóbr Hauczowy kuratora 
w osobie adw. dr. Bobownika i o tem za­
wiadamia Jana Pryhatnego z wezwaniem, 
ażeby celem bronienienia praw swoich przez 
kuratora lub osobiście odpowiednie poczynił 
kroki, gdyż inaczej skutki szkodliwe sam so­
bie przypisać będzie musiał.

Lwów, dnia 1 marca 1884.

L. 5349. (2234)
W Imienin Jego Cesarskiej Mości!
C. k. sąd krajowy dla spraw karnych 

orzekł na mocy §§. 489 i 493 sp. k. §. 37 
up. za treść artykułu umieszczonego w nu­
merze 6 czasopisma „Nowe Zerkało" z dnia 
27 marca 1884 pod napisem: „Mykita Chruń“ 
i drugiego pod napisem : „Sit telefoniczna" 
zawiera znamiona występku z §• 491 u. k. 
zatem usprawiedliwioną jest z upoważnienia 
ks. biskupa Sembratowicza zarządzoną przez 
<k. Prokuratora rządowego konfiskata tego 
czasopisma

W skutek tej uchwały wzbronione je s t 
dalsze rozpowszechnianie tego artykułu, a 
zabrany nakład ma byó zniszczony.

Lwów, dnia 3 kwietnia 1884.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 8863. (2236 1 - 3 )

Ustanowienie jezdnego pocztowego na 
czas od 1 kwietnia do końca września 1884.

Jezdae od konia i miriametra ustana­
wia się na czas od I kwietnia do końca 
września 18'~4, jak  następuje:

© a l f. f. Sanbelgeridjt a ll ©xrafgerid)t 
in $ ra g  !Ę)at auf Slntrag ber f f. ©taatlau*

Należytość za wóz kryty wynosi poło­
wę, za niekryty czwartą część jezdnego za 
jednego konia i za miriameter.

Czestne dla pocztyliona i naleźytość 
za smarowanie wozu pocztowego, pozostają 
niezmienione.

Z c. k. Dyrekcyi poczt i telegrafów. 
Lwów, dnia 5 kwietnia 1884.

L. 10389. (2076 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Brzeżanach w 

sprawie egzekucyjnej Anny Eisenberg, prze­
ciw Ludwic'' Wierzbickiej i Aleksandrowi 
Wierzbickiemu, pto 650 zł. a. w. z pn. dla 
niewiadomej z miejsca pobytu Ludwiki Wierz­
bickiej, kuratorem p. dr. Gottlieba adwko- 
kata w Brzeżanach mianuje, i temuż uchwa 
łę egzekucyjna z dnia 7 czerwca 1883 1
h  G O r y  j __________

L. 11097. _ (2127 1—3)
C k. sąd krajowy we Lwowie na p ro ­

śbę Józefy Husak, wzywa niniejszem posia­
dacza wrzekomo zagubionej policy assekura- 
cyjnej przez Dyrekcyę byłego galicyj. ogól­
nego Towarzystwa ubezpieczeń z daty Lwów 
15 marca 1872 nr. 1468 wystawionej na i- 
mię Teresy Husak jako zabezpieczonej, a na 
kwotę 430 zł. opiewającej , ażeby takową w 
ciągu jednego roku, sześciu tygodni i trzech 
dni od dnia trzeciego ogłoszenia obecnego 
edyktu w urzędowej "Gazecie Lwowskiej" 
licząc, tein pewniej sądowi przedłożył, ile że 
po upływie tego czasokresu polica rzeczona 
za amortyzowaną uznaną będzie.

Lwów, dnia 15 marca 1884.

L. 7-3. ( (2216 1—3)
Wy dział Izby Adwokatów w Przemyślu

ogłasza, „że na podstawie wniesionego zgło­
szenia adwokat dr. E rnest Gaberle wpisany 
został w Przemyską listę adwokatów z sie­
dzibą w Jarosławiu".

Z Wydziału Izby Adwokatów. 
Przemyśl 4 kwietnia 1884.

L. 6089. (2106 1—3)
C. k. wyższy sąd krajowy Lwowski 

podaje w myśl ustawy z dnia 25 lipca 1871 
1. 96 dz. p. p. do powszechnej wiadomości, 
że w skutek prośby Juliusza Sochanika depr. 
31 grudnia 1883 1. 7420, o utworzenie no­
wego ciała tabularnego dla realności pod nr. 
1342 w Zbarażu powiecie sądowym Zbaraskim 
i w tamtejszej gminie podatkowej położonej, 
składającej się z parceli budowlanej nr. 637, 
i domu mieszkalnego z zabudowaniami.

C k. sądowi powiatowemu w Zbarażu, 
poleconem zostało, ażeby tenże wygotował, 
projekt otworzyć się mającego ciała tabularnego 
który to projekt w tymże c. k. sądzie powiato­
wym przejrzanym być może a od dnia 1 
czerwca 1884, za księgę gruntową uważanym 
będzie; również oznajmia się, że od dnia tego 
począwszy nowe prawa własności, zastawu i 
inne prawa hipoteczne na wyż opisanej nie­
ruchomości, jako nowe ciało tabularne, do 
księgi gruntowej wciągnąć się mającej, tylko 
przez wpis do księgi hipotecznej nabyte, 
ograniczone, na innych przeniesione i uchy­
lone być mogą.

Równocześnie wzywa c. k. wyższy sąd 
krajowy wszystkich, którzyby:

a) na zasadzie praw, przed dniem otwar­
cia tego nowego ciała tabularnego nabytych, 
domagali się zmiany wpisanych tamże sto­
sunków własności i posiadania, bez różnicy, 
czy zmiana ta, przez dopisanie, odpisanie, 
lub przepisanie, przez sprostowanie ozna­
czenia nieruchomości, lub połączenie c;ał 
hipotecznych, czyli też w inny sposób na­
stąpić m a;

b) już przed dniem otwarcia nowego ciała 
tabularnego na nieruchomości tej, lub na jej 
częściach, nabyli prawa zastawu, służebności 
lub inne prawa do wpisu hipotecznego przy­
datne, o ile prawa te, jako należące do 
dawniejszego stanu bierrego wpisane być 
mają, a przy założeniu nowego ciała tabular­
nego wciągnięte nie zostały, ażeby w c. k. sądzie 
powiatowym w Zbarażu swoje oznajmienie do 
dnia 3 i sierpnia 1884, włącznie tem pewniej 
wnieśli ile że w przeciwnym razie utracą prawo 
popierania oznajmić się mających roszczeń prze­
ciw osobom trzecim które na mocy nie zaprzeczo 
nycb wpisów w nowej księdze gruntowej 
zawartych, prawa hipoteczne w dobrej wie­
rze nabędą.

Nakoniec czyni się uwagę, że obowiąz 
ku zgłoszenia ta okoliczność nie zmienia, że 
prawo zgłosić się mające z księgi tabular­
nej, już do użytku służyć niemającej, lub 
z załatwienia sądowego widocznem jest, lub 
że jakie podanie stron, odnoszące się do te­
go prawa, do sądu wniesionem zostało, tu­
dzież, że restytucya lub przedłużenie powyż­
szego terminu, dla pojedynczych stron miej­
sca nie ma.

Lwów, dnia 18 marca 1884.
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L. 9585 (2126 8 - 3 )

G. k. sąd krajowy lwowski ustanawia 
p. adw. Dr. Krówczyńskiego kuratorem ad 
actum dla niewiadomego z miejsca pobytu 
Wincentego Fedorowicza, celem doręczenia 
mu tus. uchwały tabularnej z d 24 marca 
1883 1. 10170 dozwalającej na prośbę spad­
kobierców śp. Ignacego Wąsowskiego wykreś­
lenia prawa zastawu dla sumy 3500 złr m. 
k. zpn. z tytułu resztującj ceny kupna w sta­
nie biernym dóbr Stubienko, Janoszczyzna 
także Rajtarowszczyzna zwanych wedle Dom. 
p. 210 219 n. 19 on. na rzecz tegoż nieobec­
nego W incentego Fedorowicza intabulowanej 
i o tem nieobecnego p. Wincentego Fed <ro- 
wicza do właściwego zastosowania się zawia­
damia.

Lwów 8 marca 1884.

L. 26.

albo kuratorowi wyżej ustanowionemu środ­
ków obrony swej dostarczył, albo sądowi 
nnego zastępcę przedstawił.

Przemyśl, dnia 9 stycznia 1884.

(2257 2— 3)
Wydział Izby Adwokatów podaje do 

wiadomości, iż P. Dr. Aleksander Pomia- 
aowski wpisany został na mocy uchwały 
Wydziału z dnia 21 marca 1884 do 1. 179, 
ponownie w listę adwokatów z siedzibą we 
Lwowie.

Z Wydziału Izby Adwokatów.
Lwów, dnia 21 marca 1884.

(2149 3—3) 
C. k. sąd powiatowy w Tarnobrzegu 

zawiadamia niewiadomego z miejsca po­
bytu Franciszka Szewca, że przeciw ni mm 
wniósł Maciej Kwaśnik, pozew de pr. 2 sl mz- 
nia 1884 1. 26, o uznanie własności parcel 
gr. 3481/26, 3481/27, w gminie katastralnej 
Zupawa położonych, że dla niego kuratorem 
Franciszek Wilk ustanowionym, i term in do 
rozprawy na 31 marca 1884, wyznaczonym j 
został. Wzywa się zatem Franciszka Szewca, | 
ażeby się z ustanowionym dla niego k u r i to - ' 
rem porozumiał, lub innego zastępcę sądowi i 
przedstawił.

Tarnobrzeg, 28 stycznia 1884.

L. 445/pr. (2137 3—3)
Jego Ekscellencya prezydent c. k. wyż­

szego sądu krajowego zamianował dla dru­
giej dnia 16 czerwca 1884, o go Izinie 9 
rano rozpocząć się mającej kadencyi sądu 
przysięgłych, przy tutejszym c. k. sądzie 
obwodowym, przewodniczącym prezydenta 
sądu obwodowego Karola Pogliesa zastępca­
mi przewodniczącego radców Leopolda Szy- 
monowicza, Henryka Ailschera, Edwarda 
Sehaffera, Leopolda Knotha i Henryka Nitar- 
skłego.

Z Prezydyum c. k. sądu obwodowego.
Złoczów, dnia 31 marca 1884.

L. 2777. (1254 3 - 8 )
C. k. sąd krajowy w Krakowie wzywa 

każdego posiadacza losów pożyczki miasta 
Krakowa nr. 41601, 51699 i 52794, aby ta ­
kowe w przeciągu roku, sześciu tygodni i 
trzech dni licząc od dnia 3ego umieszczenia 
edyktu, tutejszemu sądowi przedstawili, gdyż 
inaczej losy te po upływie tego terminu za 
amortyzowane uważane będą.

Kraków, dnia 8 lutego 1884.

31. 3726. (2005 3—3)
S3om f. !. Sanbeggericffie a ll §anbel3ge» 

:idjte in Lemberg tutrb ber Snfjaber be£ itt 
jem berg ant 14 ©eptember 1883 iibec 200 
I. o. 28. bon Naftali Adler auggeftefiten uttb 
n bianco girirten, am 6. gebruar 1884 ju 
Lemberg ja ip a re n  unb bom M. P. Stark a!* 
epttrten 2Bed)felS aufgeforbert, biejen 28ed)fel 
nntten 45 £agen bom 6 gebruar 1884 an 
jeredjrtet, bem tjiefigen ©eridjte borjulegen u. 
eine SRedjte auSjutoeifen, ba fonft biefer 2Be= 

al3 unmtrfjam erflart toerben luttb- 
Lemberg, ben 1. ^ebruat 1884.

(2258 2— 3)
W ydział Izby Adwokatów podaje do 

wiadomości, iż P P. Dr. Dr. Teofil Srokowski 
i Euzebusz Paweł dw. im. Dąbrowski wpi­
sani zostali z dniem 5 kwietnia 1884, w 
listę adwokatów z siedzibą we Lwowie.

Z Wydziału Izby adwokatów.
Lwów, dnia 5 kwietnia 1884.

L.3101. (2195 2—3)
Zawiadamia się niewiadomego z miej - 

sca pobytu Jana Opica, że Towarzystwo za­
liczkowe w Gorlicach, wytoczyło pod dniem 
2 marca 1884 1. 3101, przeciw niemu i in­
nym pozew o zapłacenie kwoty 114 zł. 66 ct. 
w. a. z pn w skutek czego ustanowiona dla 
Jana Opica kuratora w osobie adwokata 
krajów, dr. Józefa Radomyskiego w Gorlicach 
i wyznaczono d> rozprawy drobiazgowej, 
termin na dzień 10 maja 1884, o godz. 9 1 ano.

Janowi Opicowi poleca się, ażeby na 
powyższym terminie albo osobiście stanął, 
lub ustanowionemu krratorowi potrzebnych 
mformacyj udzielił, lub wreszcie innego za­
stępcę sobie obrał, i o tem sądowi wczsśuie 
doniósł, w razie bowiem przeciwnym wszel­
kie złe skutki ze zaniedbania obrony pocho­
dzące sam sobie przypisać będzie musiał.

C. k. sąd powiatowy.
Gorlice, dnia 26 marca 1884.

L. 2881. (2194 2—3)
Zawiadamia się Antoniego Śliwę z 

miejsca pobytu niewiadomego, że Towarzyst­
wo zaliczkowe w Gorlicach, wytoczyło prze­
ciw niemu i innym pod dniem 26 lutego 
1884 1. 2881, pozew o zapłacenie 280 zł. 
w. a. z pn., wskutek czego został termin 
do rozprawy w sprawach drobiazgowych 
na dzień 10 maja 1884, o godz. 9 rano 
wyznaczony.

Zarazem ustanowiono dla Antoniego 
Śliwy kuratora w osobie adwokata kraj. dr. 
Józefa Radomyskiego w Gorlicach.

Antoniego Śliwę wzywa się, ażeby na 
powyższym termine, albo osobiście stanął, 
lub ustanowionemu kuratorowi potrzebnych 
informacyj udzielił, lub wreszcie innego zas­
tępcę sobie obrał, i o tem sądowi wcześnie 
doniósł, w razie bowiem przeciwnym skutki 
niekorzystne ze zaniedbania obrony pocho­
dzące, sam sobie przypisać będzie musiał.

C. k. sąd powiatowy.
Gorlice, dnia 26 marca 1884.

L. 10247. (1957 2—3)
C. k sąd krajowy we Lwowie ustana­

wia p. adw. dra Pająka, z substytucją p. 
adw. dra Skałkowskiego, z powodu wniesio­
nej na dniu 4 marca 1884 1. 10247 prośby 
Józefa Olpińskiego w imieniu własnem i nie­
letnich tegoż dzieci o wykreślenie odmownych 
uchwał przy realności pod 1. 3601/* zanoto­
wanych a to:
a) Dom. 9 pag. 420 n. 4 haer. uchwałę do 

1. 21656'833.
I)  Dom. 63 pag. 53 n. 6 haer. uchwałę do

1. 11830/834.
c) Dom. 63 pag. 54 n. 9 haer. uchwałę do

1. 19507/835.
d) Dom. 63 pag 56 n. 11 haer. uchwałę do

1. 869/841.
e) Dom. 63 pag. 57 n. 12 haer. uchwałę do

1. 8452/841. 
kuratorem ad actum dla nieznanych z życia 
i miejsca pobytu Wolfa Rosenbuscha, Lei 
Rosenbuschowej urodź. Miinzerównej, Józefa" 
Rosenbuscha, Jakóba Skarbka i Konstancyi 
Jaworskiej.

Udzielając uchwały tabularne z dnia 8 
marca 1884 1. 10247 ustanowionemu kura­
torowi, zawiadamia o tem powyższym edyk- 
tem tychże, wzywając ich, bydł a  strzeżenia 
swych praw u kuratora, lub w sądzie się 
zgłosili, lub też innego zastępcę ustanowili. 

Lwów, 8 marca 1884.

L. 152. (2058 2—3)
Podaje się do wiadomości, żo dnia 24 

kwietnia 1882 w Szczepańcowy zmarła Ka­
tarzyna Krzywda z pozostawieniem pisemne­
go kodycylu z daty 18 kwietnia 1882 i że 
według ustawy powołani są do dziedziczenia 
synowie spadkobierczyni Joachima, Waw­
rzyńca, Walenty i Feliks.

Ponieważ pobyt Feliksa Krzywdy nie 
jest sądowi znany, przeto wzywa się go, aby 
w przeciągu jednego roku zgłosił się do 
przyjęcia spadku w pnieciwnym bowiem ra­
zie spadek przeprowadzonym zostanie ze 
zgłaszającymi się dziedzicami i Jakóbem 
Szczurem kuratorem dla nieobecnego usta­
nowionym.

C. k sąd powiatowy.
Krosne, dnia 29 stycznia 1884.

L 1735. (2021 2—3)
C. k. sąd obwodowy podaje do wiado­

mości, że Mortko recte Markus Friedenbach 
zmarł 28 lutego 1883 w Bączatce z pozo­
stawieniem ostatniej woli rozporządzenia.

Sąd nie znając miejsca pobytu jednego 
z dziedziców, to jest Ryfki Siegfried, wzy­
wa ją, ażeby w przeciągu roku jednego od 
dnia ostatniego ogłoszenia w „Gazecie Lwow­
skiej" zgłosiła się w tymże sądzie i oświad­
czenie przyjęcia spadku wniosła, w prze­
ciwnym bowiem razie spadek byłby prze­
prowadzonym z dziedzicami zgłaszającymi 
się i z kuratorem adwokatem dr. Malawskim 
dla niej ustanowionym.

W Tarnowie, 7 lutego 1884.

L. 2056. (2164 2—3)
C. k. sąd obwodowy w Złoczowie za­

wiadamia z miejsca pobytu niewiadomego

Fiszla Nelkena, do właściwego zastosowania 
się, że na żądanie Towarzystwa kredytowego 
i zaliczkowego w Brodach, stowarzyszenia 
zarejestrowanego z ograniczoną poręką wy­
dano przeciw niemu tus. uchwałą z dnia 
9 lutego l w84 1. 1278 nakaz zapłaty na 
sumę 3.000 marek niem i takowy doręczono 
ustanowionemu dlań z podstawieniem adw. 
dr. Mijakowskiego kuratorowi dr. Hey- 
nemu.

Złoczów, 1 marca 1884.

L. 7952. (2161 2 - 3 )
C. 1. sąd krajowy jako handlowy w 

Krakowie zawiadamia z miejsca p-bytu nie­
wiadomego Owadię Eisenberga, że sod dniem 
28 marC i 1884 1. 7952 i 7953 firma M. 
Schoenfe d w Kraków;e wniosła przeciw 
niemu prośbę o nakaz zapłaty sumy 700 zł. 
i 700 zł. z pn. Doręczając nakazy zapłaty 
owych si.rn dla Owadii E isenberga przezna­
czone ustanowionemu dlań kuratorowi, wzy­
wa się Owadię E isenbega , aby dla strzeże­
nia swych praw albo z tym kuratorem się 
porozumiał, lub tut. sądowi innego pełno­
mocnika przedstawił, inaezej bowiem sam 
winien będzie ponosić skutki dlań wyniknąć 
mogące.

Kraków, 28 marca 1884.

L. 19681. (-2208 2—3)
Niniejszem podaje się do powszechnej 

wiadomości, że reskryptem wys. c. k. minis­
terstwa handlu z dnia 20 marca r .b .l .  8971 
zarządzoną została reambulacya, celem zało­
żenia wodociągu dla staeyi Stryszów odnogi 
Sucha i Skawina gal. kolei transwersalnej, 
i że z powodu tego wyłożone będą wykazy 
gruntów w tym celu zająć się mających, 
z dotyczącym planem w urzędzie gminnym 
a względnie u przełożonego obszaru dwor­
skiego w Stryszowie przez 14 dni do publicz­
nego przejrzenia.

Zarzuty przeciw zamierzonemu wywłasz­
czeniu, wniesione być mogą w przeciągu 
dni 14 w Wadowickiem c. k. starostwie, 
lub teź^ przy kom isji która się odbędzie w 
dniu 21 kwretnia o godzinie 9 przedpołud­
niem w Stryszowie.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 31 marca 1884.

L. 16789. (1494 2 - 3 )
C. k. sąd obwodowy jako handlowy 

w Przemyślu ustanawia dla nieznajomego 
z miejsca pobytu Mojżesza Schmutza, celem 
doręczenia mu nakazu zapłaty z dn; i 10 
października 1883 1. 13541, i dalszych u- 
chwał w sprawie wekslowej Chai Guttmann 
przeciw Mojżeszowi Schmutz, pto 40 ) zł. 
z pn. zapaść mających kuratorem adw. dr. 
Mendrochowicza, a zastępcą tegoż adw dr. 
Baumfelda, i wzywa Mojżesza Schmutza, by

L. 14234 ................ (2196 2— 3)
Kosowski c. k. sąd powiatowy zawia- 

Iwaua Kozłannika vel Kozłana syna Mykiety, 
że przeziw niemu wniósł Mortko K atanę, 
pozew  z dnia 11 listopada 1883 1. 14334, o 
uznaniu prawa własności do realności pod
1. k 43 w Pistyniu położonej i o intabula- 
/•yę prawa własności takowej, w załatwieniu 
którego wyznaczono termin do rozprawy na 
dzień 28 kwietnia 1884, o godz. 9 rano.

Gdy miejsce pobytu Iwana Kozłannika 
niewiadome, przeto w celu zastępowania 
pozwanego Dmytra Peczeuiuczuk z Pistrynia 
kuratorem nieobecnego ustanowiono., z którym 
spór wytoczony przeprowadzony będzie.

Poleca się pozwanemu, ai>y w oznaczo­
nym term ir ie albo stanął, lub potrzebne do- 
kumenta ustanowionemu zastępcy udziel ł, 
lub wrreszcie innego zastępcę sobie wybrał 
i tego sądowi wskazał, gdyż w razie prze­
ciwnym, sam złe skutki ponosić będzie j 

C. k. sąd powiatowy.
Kosów, 25 grudnia 1883.

L. 1026. (2167 2—3)
C. k. sąd powiatowy w Wojniczu za­

wiadamia, że termin jednoroczny rezolucją 
z dnia 30 grudnia 1882 1. 6839 w celu 
zgłoszeuia się niewiadomego dziedzica i le- 
gataryuszy do spadku po Tomaszu Bodzio- 
chu z Zamościa wyznaczony na dalsze 6 
miesięcy t. j. do d n a  15 września 1884 

! przedłużonym zostaje.
I Wojnicz, dnia 15 marca 1884.

L. 2314/pr (2079 3—3)
Na mocy §. 15 ordynacji wyborczej powiatowej, rozpisuje się nowe wybory do Rad 

powiatowych w Bochni, Borszezowie, Brzeżanach, Brzozowie, Chrzanowie, Cieszanowie, 
Dąbrowy, Drohobyczu, Gorlicach, Grybowie, Gródku, Horodence, Jaworowie, Kałuszu, 
Kamionee, Kołomyi, Kosowie, Krakowie, Krośnie, Limanowy, Lisku, Łańcucie, Mielcu, 
Mościskach, Myślenicach, Nisku, Nowyrasączu, Nowymtargu, Podhajcach, Rawie, Ropczy­
cach, Rzeszowie, Samborze, Skałacie, Sokalu, Staremmieście, Tarnobrzegu, Ta-nopolu, 
Wadowicach, Wieliczce, Zbarażu i Zydaezowie, i wyznacza się dzień wyboru dla grupy 
gmin wiejskich na 29 kwietnia, dla grupy gmin miejskich na 1 maja, dla grupy najwy­
żej opodatkowanych z kategoryi przemysłu i handlu na 6 maja, dla grupy większych 
posiadłości na 8 maja bieżącego roku.

Wybory te odbędą się w miejscach ustawą przepisanych (§. 12, 13, 14 ordynacyi 
wyborczej powiatowej).

Wyborcom wydane będą karty legitymacyjne, zawierające bliższe oznaczenie miejsca 
i godziny, w których wybory odbyć się mają.

Do Rady powiatowej wybierają członków:

P o w i a t

I. grupa

większe posia­
dłości ziemskie

II. grupa 
najwyżej opodat­
kowani z katego 
ryi przemysłu 

i handlu

III. grupa

gminy
miejskie

IT. grupa

gminy
wiejskie

Bochnia 7 — 7 12
Borszczów 10 — 4 12
Brzeżany 8 — 6 12
Brzozów 9 — 5 12
Chrzanów 10 1 4 11
Cieszanów 9 — 5 12
Dąbrowa 12 — 2 12
Drohobycz 7 2 5 12
Gorlice 7 3 4 12
Grybów 8 — 6 12
Gródek 6 — 8 12
liorodenka 9 — 5 12
Jaworśw 8 — 6 12
Kałusz 9 — 5 12
Kamionka 9 1 4 12
Kołomyja 5 1 8 z tych Kołom. 6 12
Kosów 6 — 8 12
Kraków 13 — — 13
Krosno 7 __ 7 12
Limanowa 11 — 3 12
Li 8 ko 10 — 4 12
Łańcut 9 — 5 12
Mielec 11 - 3 12
Mościska 10 — 4 12
Myślenice 8 — 6 12
Nisko 10 — 4 12
Nomysąi-z 5 - - 9 z tych Now. S. 6 12
Nowytarg 6 — 8 12
Podhajce 12 — 2 12
Rawa 8 . — 6 12
Ropczyce 9 — 5 12
Rzeszów 6 — 8 z tych Rzes/ów6 12
Sambor 6 — 8 12
Ss.ałat 9 — 5 12
Sokal 10 — 4 12
Staremiasto 7 — 7 12
Tarnobrzeg 11 — 3 12
Tarnopol 6 — LI ztychT arp . 10 9
Wadowice 9 — 5 12
Wieliezka 7 1 6 12
Zbaraż 11 — 3 12
Zydaczów 10 — 5 11

Z
w ó w , 25

Prezydyum o 
marca 1884.

k. Nam estnictwa.
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L- 452, (2147 1 - 3

8i«aiawski ek. sąd powiatowy zawiada- 
niia z miejsca pobytu niewiadomego Wolfa 
Laufra syaa Josla, że dla niego w sprawie 
egzekucyjnej Sieniawskiego Towarzystwa z a - 
nczkowego o 100 zł. w celu doręczenia mu 
uchwały z 6go sierpnia 1883 1. 4492 i dal- 

uchwał zapaść m ających, kuratorem 
Dawid Weiss ustanowiony został.

Sieniawa. 23 stycznia 1884.

Doniesienia prywatne.

Ogłoszenie.
Na dniu 28 kwietnia 1884, o go­

dzinie litej przed południem, odbędzie 
Slę W sali Rady powiatowej

Ogólne Zgromadzenie

stowarzyszenia zarejestrowanego z nie-
°graniczoną poręką

w Sanoka.
P o rzą d ek  d z ie n n y :

I. Zamknięcie rachunków za rok
1 Q oJoo3 i udzielenie Dyrekcyi absoluto­
rium.

II. Rozdział zysku.
III. Wybór członków do Rady 

N adzorczej.
i 2270 1' IRs(la Nadzorcza.

B a l s a m
n a  n ag n io tk i,

•iie/,av»odny i radykalny środek do 
usunięcia .ynhże w jak najkrótszym 
ezasie -  Cena z dokład-ym sposobem 
użyciu HO <;t. Na prowincję z opakowa­

niem 90 et.

$ 1  Balsam na odmrożenie
mi lepszy. — Cena flaszki 35 et. 

Skład główny w  aptece
J U L I U S Z A .  N A  H U K A

Wc LuHtirir, ul. H a lic k a , l.
(7877 27

■ 5.
*o m

r l i l

"'•ffersk ieW,.

D* świ

wytrawne
1 zł. i 1 zł. 20 et. flaszka.

— • J •* -A. , 11 (JUk7/J A cc.

staropolskie
c  arN, u  i t i  u  a  e  j

Markiewicza
LWOWIE, w Rynku, 1. 42.

L. 2159.

mmi
(1793)

999

SEAD KAWY WE LWOWIE
u lic a  Z irno row loza  1. 10 na dole,

(A rtu r  K ościck i)
sprzedaje dla tego dobrą i wydatną kawę tak 
tanio, albowiem sprowadza takową bezpośrednio 
od producentów z południowej Ameryki, gdzie 
lat dziewięć bawił i osobiście zawiązał stosunki. 

Kosztuje we Lwowie:
1 k i l o  I  z ł ,  5 5  c t ,  i  1  z ł ,  6 0  C t. 

Na prow inayi:
4 3/4 k i l o  8  z ł .  3 0  c t .  f r a n c o .

Co miesiąca świeży transport.
(1724 7 - 8 )

Do W pana Henryka Biumenfelda, 
aptekarza (pod Słoniem) we Lwowie.

Pańska Malaga z żelazem wywiera 
rzeczywiście skutki zadziwiające. W pa­
rę dni bowiem żonę moją postawiła na 
nogi. Lączac moje „Bóg zapłać", proszę 
o nadesłanie jednej flaszki pocztą.

Pełen szacunku i t. d.
Wola Adamowa, 15 sierpnia 1883.

Poczta Toporów. S t a w ,
(1307 12-?) kierownik chmielami.

W instytucie T l
w o j s k o w y m

ul. P ie k a r s k a  l. 21,
rozpoczyna się n o w y  k u r s  do egzaminów 
na j e d n o r o c z n y c h  o c h o t n i k ó w  i do
wszystkich c. k. Zakładów wojskowych z dniem 
Igo  m a r c a .  — Instytut utrzymuje także 
pensyonat.

W interesie własnym kandydatów leży, by 
się wcześnie zgłaszali, gdyż zgłaszającym się 
po rozpoczęciu kursu Instytut nie ręczy za do­
bry skutek egzaminu.

Z rozpoczęciem nowego kursu wszedł do 
grona nauczycieli Zakładu o. k. porucznik 
% y g m . F a n g o r ,  akademik Wied Neu- 
sfa-Jski.

F J t T n D o ł l i p h  dyrektor Zakładu, przyj- 
c S \U C O I3 lU * l>  inuje od 5 do 7 po poi.

(1104 21-151

L - 12722 811 i 992|84 (1246 6-24) i

O g ło s z e n ie .

w « d y  m in era ln e  
K r y n ic k ie ,

hfiieżące do szczaw-żelazis ty eh i ze 
^ ’e.j skuteczności w różnych słaboś- 
-dach powszechnie znane, utrzymnje 
^  yiechycinku Gąbezyńsld; w Husia- 
ŷme. Friedman; w Jarosławiu Wisłoc- 

17-’ T K;jowie Marcinczyk, Seidl; w 
akowie Goldwasser, Hawełka. Wentzl; 

e Lwowie Goldbaum. Mikotasch; w 
pJZeinj;śln Kozłowski; w Tarnopolu 
'^ g ie w ie z ;  w Tarnowie Traun; w 
rya's?;av>'ie Heinrich, Lilpopp, Kucha- 
tori'VS Ziemieński; w Wiedniu Mat- 

n> W Wilnie Gruszewski. 
na ’ ,r"''Zury i wyjaśnienia udziela 

ar;ie bezpłatnie c. k. Zarząd
R o jo w y  w Krynicy.______________

^  J 7T1  Święta!!!

W i n a

0978JSław,1*f'Dzyeli piwnic białe  
" 4) i czerwone:

austryackie, reńskie, bordeaux, 
hiszpańskie i różne deserowe. 

'F-onego szczególnie odpowiednie:

! ^ * eM*a k lw  et-» 1 Zł. i 1 zl

po wytrawne
1.60, i 1.80 flaszka

m iody
P  o  l 8 0 ’ Zf' 1 ,1  zŁ L 2 0  flaszk a  

*x h a n d e l

O
3
O
O
o
o

» ó o o o o o ło b o o # o o i

S z e m a t f z m  g

Królestwa G alicji i Lotlomeryi 
z W ici kiciu K » . Kirakowsklem

r o k

O
O

oo

onabyć można po cenie 2  z I . CO e t .  
w ekspedycyi 

„ G A Z E T Y  L W O W S K I E J "  8  
Zamiejscowi zechcą przesiać 2  set. -,if 
7 0  c t .,  z których prtypada 10 ct. 
na opakowanie i list frachtowy.

tiffiu |>r*®syłamy
ty lk o  /a n iw M u t e in  na leżyto  
Sc! x gAa*y. Z a  pobritiiłem  n a le  
żytoścl n ic  p rz e sy ła m y  Sterna  
tyzm u.

&

:8
8 iy z .u m ft q

O0OOOOaOCQQ0OOQ
H. 327. (2251 1— 3)

O R K t l ł l f H l f  K O H K ^ p ca

NA 04,n8 CTlineNĄTlO A a a  CAŚIHATEAEII 
npAK‘£ HA 105 3Ap. K7. r«A7ł II3Z ifiOHAd 
GA. n. KdpOAHNBI U AHN£ll,K0ti łlOMAKUlH 

OTŁ NEpGOrO KŚpCA c£ro TOAA 
TKeaaiohYh tśw  ctw iena Iw noAŚniiTii, 

AOA7KHII CKOH npOLUEHIA Ha(SaaAKIU£ A°
Aha 10 /Haa hob. ct. 1884 r. nocpEA-
CTKOMZ, Oy*HHG£pCHT£TCHHY* RAACTEll A° 
(xTAKpOnHriHCKOr© H hctiitŚta KO ABEOCfe 
BNECTII II OAHOBp£A\£HHO BklKA3ATH CA i

A) OKHA-hTEAlsCTBOAtŁ KpEipENIA ipO
c8tk rp. kat. E-hpoiicnoB-iiA^ *̂

g) GEHAkTEAKCTOATA npAECTGEMHOCTH 
M Lpo Â ÎKHOCTH CBOerO OGpAAA TOMNO 
HCHOANAIOT1Ł.

B) OGHA'hT£AkCTE0AłX CYBO/KECTEA ipO
B7> C T H ri£N A 'ińnoH  n o A A t p ^ u , '^  h Ś jk a a io t ił

CA.
r) £rKHA‘łiTEAIkCTKOAVŁ UlKOAKNhJAtTŁ IjiO 

NA KklÂ AfŁ ripAIllimiiH c8tK npHNATHAlH 
ii e ik ł bił n a ś k a ^ ł oycnłłBAioT*.

a) KoA\ri£T8lOqNH H3Ł II. rOAA 
npAKŁ Aoa3<NKI KblKA3ATIICh., ipO KOAOKKlŚMŁ
YOpOUlO OTGWAH A CZ III. II IV . rOAOBŁ
ipo U1TATCKIH HCIlklTŁ C% Â fipiUAt% Oycnił- 
YOAtK CAOJKHAH.

O tk  OTABponuriHCKoro HhcthtŚta 
Akeok7., aha 5 lyrhTNA 1884. r.

Ogłoszenie.
Dla wyjeżdżających na żętycę 

do S p a s a  korzystna 
wiadomość:

W Sp asł©  jest zaraz do wydzierża­
wienia lub sprzedania na przystępnych wa­
runkach realność, mogąca pomieścić w sobie 
kilka familij, i tamże na kilka pokoi są me- 

! ble również do wydzierżawienia lub sprze- 
! dacia wraz z realnością. — Wiadomość u 
j właściciela Jerzego K raskowskiego poczta 
t Radłów. — Pośrednictwa osób trzecich nie 
i przyjmuje. (1911 2—3)

Ma Święta!
Wyborne wino H e g e l a y e r  po 60 ct., 
flaszka, jako też wyższe gatunki w in w ę ­
g i e r s k i c h ,  f r a n c u s k i c h ,  1 a u ­

s t i n a c h a c h .

Świeże owoce południowe
MUSZTARDY francuskie, krymskie i 

krajowe; „Schmidta" OCET winuw 
O L I W A  prowanoka po cen zwykłych.

Rozolisy i Likiery
francuskie, hoilenderskie, gdańskie jako 
też łańcuckie i hlibowieckie, z fabryk J.
E. hr. A. Potockiego, poleca handel

Karola Klimowicza
L w ó w ,  ul. Wałowa 1. 11

(2129 5 5)

Gliny ogniotrwałej
przydatnej na cegłę ogniotrwała, na 
naczynia kamienne, na polewę garn­
carską i w ogóle na wszelkie wyro­
by ceramiczne, dostarcza w najkrót­
szym czasie, i dostawia do stacyi ko­
lei żelaznej w Zborowie

Zarząd dóbr w  Olejowie,
(?107 3—4) poczta w miejscu

i"
Ces. I król. $ wyłącz, uprz.

t
do farbowania siw ych włosów

wynalazku perfumera

A. MACZUSKIEGO
w W iedniu, K firutnerstrasse 90.

0. k. wyłącz, uprzyw. środek  ten do la r - 
bow an ia  w łosów, nadający siwym w ło ­
som trwałej barwy czarnej, brunatnej 
lub blond, sporządzony jest li tylko z sub- 
staneyi roślinnej, t. j. z łupy zielonych orze­
chów, nie jest przytem wcale szkodliwym ąn. 
zdrowiu ani włosom i farbuje włos w przecią­
gu 15 m innt pięknie i trwale na czarno, 
brunatno lut blond lak, że naw et przy umy­

waniu farba nie schodzi 
1 flakon ekstraktu orzechowego 

płynnego Sfc zł.
1 sło ik  pom ady orzeckowej 3 zł. 
1 flakon o le jk u  orzeckowogol zł. 

W prawdziwym gatunku nabyć można

i  w l M  Maczislieio,
w WIEDNIU, Karntnerstrasse 26,
we Lwowie u Zyg. Ruckera aptakarza, tudzież 
u kupców: Kamila StrzyżowsMego, Marcina 
Mullera i Leona Sedlaka.

________________(1914 3 -3 0 )

Zupełnie świeży transport
ze zb io ru  m a jo w eg o  1 8 8 3  r . 

przez ??S  U  e  Z** sprowadzonej

H e b b a t i
chińskie)

a mianowicie : ^  kilo
Nr. O. „Assam - Peeco -  M andarln “

najprzedniejsza mieszanka aromatyui. zł- «•— 
Nr. %. T a s i n .  Perła Chin, żółtokwiatowa zł. 4.40 
Nr. A J u n t o j c z a n  P e c k a ,  białokw zł. 4 — 
Nr. 3. n f a n d z y u ,  czarna moena . . . zł. 3.20 
Nr. 41 S o n e b o n g ,  mało n&rkot. . . - zł- 2.80 
Nr- 5. ł i o i i g o ,  familijna dobra . - zł. 2.—
Nr. 6. P r o s z e k  h e r b a c i a n y  zł. 1.50 
Nr. 7, W y s i e w k i  a najlepszych herbat zł. 1.70 
Nr. 8. S O IJ C S IO S G  najprzedniejsza w

oryginał, drewnianych skrzynkach, zł. *•— 
Nr 9. Soiiehong powyższa na wagę . zł. 3.— 
Nr. 10. Czarna karaw anow a Were-

szezenki, funt  ................................zł. 4.80
Nr. 1J. K w iatow a karaw anow a,

Wereszczenki funt  ..................... zł. 6.—
poleca i ro z s e ła  handel

St. Markiewicz
w e L w o w ie  Tłynek l. 42 .

(5889 2 7 -? )

Skład fabryczny farb, lakierów, poko­
stów, produktów chem icznych, oraz 

handel m ateryalów

we Lw ow ie, R ynek
poleca

F a r b y  o le ju ©
zupełnie do nżycia gotowe, do malowania 
drzwi, okien, podłóg, dachów, domów, sprzętów 
ogrodowych i gospodarskich, narzędzi rolniczych it.p ,.

F A R B Y
o le jn o -M ie iw e  i to rsz tynow o-la laerow e, 

masę do zapuszczania podłóg
własnego wyrobu, w najlepszym gatunku,

lak ier do podłogi,
lakier do tablic szkolnych,

najwyborniejsze
la k ie r y  p o w o zo w e  p r a w d z iw e

angielskie z fabryki Wilkinson, Heywood i Clark w 
Londynie,

wszelkiego rodzaju  lak iery j do robAt 
wewnętrznych, zewnętrznych, drzewa, 

że laza  i skAr.
F a r b y  suche, w szystk ie  gatunki
anilinowe, 
do farbowania jaj,

„ „ materyj,
drukarskie, bronzy (proszek złoty), złoto w arkuszach, 
roślinne w płynie, 
dla introligatorów,
tuszowe akwarelowe w guziczkach i laseczkaeh 
akwarelowe wilgotne w tubkach i muszelkach, 
do malowania poroelau, 
olejne w tubkach do robót artystycznych.
Środki do retuszowania, olejki i werniksy do ro­
bót artystyczuych, pendzle, płótna malarskie, palety, 
stalugi i wszelkie przybory do malowania i rysowania.

Artykuły dla folwarków
Smarowidło do osi żelaznych, 
oliwa do maszyn,
teer gazowy, (2233 1—6)
cement, gips, 
kit, asfalt, 
antimerulion,
kwas karbolowy i inne środki desinfekcyjne.

Przyrządy piwniczne :
Szpunty i czopy do beczek,
korki do butelek,
kapsle do butelek,
masa do lakowania butelek,
maszyny do korkowania butelek,

„ i> beczek, 
korkociągi,
maszyny do mycia flaszek, 
pipy do beczek.

Artykuły gumowe:
kiszki gumowe do gazu i do ściągania wody, wina, 

piwa, kwasu, płyty gumowe i t. p. 
prześcierad ła  gumowe.

P asy  do maszyn i m łocard  z najlepszych 
skór belgijskich we wszystkich szerokościach. 
Gurty do maszyn, węże konopne, 
K ury cynowe i ołow iane.
$rA(, lotki i kule.
P roszek  na owady i mole, tyuktura na owa­

dy , kamfora i pieprz biały.
A r tykały  toaletowe, mydła toaletowe, Ext- 

raits d’odeur, Eau de Cologne, olejki i pomady. 
Ł a k  do pieczętowania.
Atram ent do pisania, do hektografii czerwony, 

niebieski, czarny, do znaczenia bielizny i autogra- 
ficzny.

F a rb y  do stampilji, guma i karug rozpuszczony. 
K it  do szkła i porcelany.
Sm arow idło  n ieprzem akalne na skórę. 
Sm arow id ła  na kopyta  ze sposobem użyoia. 
Tłuszcz do broni.
L a k ie r  do bnclkAw czarny, złoty, i mie­

niący.
Ceern ld ło  do skAr.
Apretura- do konserwowania skóry i t. p.

W szystko  p o  najtańszych  cenach.
Cenniki specyalne na żądanie g ratis I fra n c o .

jjaST" Przy zamówieniach za zaliczką upra­
sza się o przysłanie pewnej kw oty, któraby przynaj­
mniej wystarczała na opłacenie tam i napowrót 
kosztów pocztowych w razie nieodbrania przesyłki.

© d Jesieni roku 1884 we 
własnym domu R ynek  I, 38.

Konkurs.
L. 350. (2179 3—3)

Celem obsadzenia posady inżynie­
ra powiatowego przy Wydziale powia­
towym Czortkowskim, z roczną płacą 
1200 zlr. i ryczałtem na objazdy w 
kwocie 200 zł. rozpisuje się konkurs 
z terminem do 1 maja 1884.

Posada nadaną będzie na ra­
zie prowizorycznie.

Kompetenci winni się wylegitymo­
wać uzdolnieniem do kierowania i pro­
wadzenia budowy dróg powiatowych.

Bliższych warunków udzieli se­
kretarz Wydziału powiatowego Czortko- 
wskiego.

Z Wydziełn powiatowego 
Czortków, dnia 29 marca 1884.

14937472
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Porcelany, Mi i toierów i l p u i c l i  ~Wi
W© L w ow ie, u lica  T rybunalska 1. II,
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Bazyli Bielański,
cieśla budowniczy z miasta Bełza, w powie­
cie Sokalskim, zawarł umowę z nami o posta­
wienie nowej cerkwi w Korczowie i robotę tę 
rozpoczął, ale jej dalej nie prowadzi, przez co 
materyały do budowy uszkodzeniem zagrożone. 
Żona Bielańskiego oznajmiła nam, że w dniu 
lity m  lutego 1884 z domu wyszedł do sąsie­
dniej wsi i więcej nie powrócił, a wszelkie za 
nim poszukiwania nie dały ani o życiu, ani o 
śmierci jego żadnej wiadomości. Wzywamy za­
tem niniejszem Bazylego Bielańskiego, ażeby 
najdalej do dnia 15go kwietnia 1884 do dal­
szej budowy tutejszej cerkwi przystąpił, lub o 
przeszkodzie nas uwiadomił, albowiem po bez­
skutecznym upływie tego terminu, oddamy 
przedsiębiorstwo budowy cerkwi komu innemu. 
Upraszamy także każdego, ktoby wiedział o 
życiu lub śmierci Bazylego Bielańskiego, aże­
by nas o tem łaskawie uwiadomić raczył.

Komitet cerkiewny w K orczowie, po­
wiat Rawski, poczta U hnów . (2249 2 —3)

XXXXXXXXSXXXXXXX
H a n d e l

towarów korzennych

w e Ha-L W O W I E ,  ulica 
licka 23 —  poleca

przy zbliżających się świętach oprócz zu 
pełnie świeżych towarów korzennych, o 
woców południowych, win, t t.. p.

Drożdże
■ - s* . as « »  ~wmr m .  <*-

jedynie pewne i niezawodne w roze.zynie 
z fabryki p p. AD. IGf. MAFTNERA 

i SYNA w WIEDNIU.
Zwyż lat 20 utrzymuję wyłączny 

główny skład tych drożdży dla całej Gra- 
licyi, a niebyło dotąd wypadku, żeby kie­
dykolwiek zawiodły i dały szanownym 
paniom gospodyniom powód dc skarg i 
zażaleń.

Zamówienia z prowinoyi upraszam 
wcześnie poczynić, żeby posyłki pocztowe 
w żądanym czasie do rąk wielce szanow 
nych odbiorców wysłane być mogły.

(2011 0 — fi)

O g ł o s z e n i e ,
Niżej podpisany ma zaszczyt zawiadomić 

Szanowną P. T. Publiczność, iż z dniem 15go 
marca b. r. otworzył

Nową szkołę kroju i szycia  
u b r a ń  d a m s k i c h ] ,

z zastosowauiein całkiem nowej i najpraktycz­
niejszej metody, zdobytej długoletnią praktyką 
w zawodzie krawiectwa damskiego. .

Niemniej też uwiadamia, 
że opuściło prasę drukarską wypracowane i 
wydane przez podpisanego dzieło (w jęz., kaeh 
polskim, niemieckim L francuskim) pod tytuł.

„Nauka kroju i szycia ubrań 
d a m s k i c l i “

wraz
z zm y tm n  rysunkowym  in for­

m acyjnym
(zawierającym 83 tablic a 220 figur kroju) 
Dziełko to wraz z zeszytem rysunkowym jest 

do nabycia w pomieszkaniu u podpisanego wy­
dawcy po cenie 5 zł.
Przybory do kroju ułatwiające rysunki za cenę 

3 złr.
Lekcyj z zastosowauiein m e­
tody w dziełku  streszczonej,
udziela przez 3 godziny za wynagrodzeniem 
miesięcznem 8 zł, od osoby w własuem pomie­

szkaniu przed południem lub po południu. 
Na żądanie udziela lekcyj także w domach 

prywatnych za wynagrodzeniem 80 ct. za go­
dzinę od osoby, 1 złr. 20 et. od 2 osób, zaś 
1 50* et. za udzielanie lekeyi jedno-godzinnej 
trzem osobom.

Tusząc sobie, że PT. Publiczność jak do­
tychczas tak i nadal zaszczycać będzie wzglę­
dami i uznaniem firmę podpisanego, uprasza 
o przychylność i poparcie w obecnych jego u- 
siłowaniaeb.

Z głębokim szacunkiem i poważaniem

F .  G ó r a l s k i
krawiec damski: i nauczyciel kroju 

pod 1. 25 ulica Wałowa.
(1604 10-3)

obiiiH jnmitMiy z 
j l i iunipi ib ł yą f.j 

d wą, /, dobrem pism * jn, po­
szukuje umieszczenia jako dy- 

etaryusz. Adres; R. g. Oświęcim, dworze'*.
2155 3—31

1 8 8 4 : .
! V s , y  *  aa 1 s io .

L&C.Hardtmuth
8 K Ł A B

pieców
w e  L w o w i e .

Akademicka 3 .

KIELISZKI do WIM szampańskiego
płaskie czarki ze szkła gładkiego rzniętego lub grawirowanego, 

wysokie (flety) gładkie rznięte.
SZKLANECZKI do szampana (modne)

gładkie i deseniowane.
       __

» x x : ^ x x W x * x x x x x

DyetaryuszRymanów,
%sikłiitl k ą p ie lo w y
otwarty z dniem 1 czerwca b. r. — 
Komunikacya ułatwiona przez kolej 
Transwersalną, stacya Rymanów.
Sól i  wody m ineralne rozsyła 
na żądanie Zarząd. (2iso 3—io)

oooooooooo— ~o

z ośmioletnią praktyką, obznajomiony wszech­
stronnie z manipulacya sądową.oraz około za­
kładania ksiąg gruntowych, poszukuje zaraz 
umieszczenia

Zgłoszenia H. W. poste restante C z o r t -  
t ó w .  (2185 2—3)

TOOUOOOJCO
O

l  B r o m u 1 ! !  s o l i d i n c a t u m  i

D l ?  ? « .  B ^ b - s ®  S B  i - i S B -

Jedyny środek do prawdziwej desinfekeyi izb chorych 
po przebytych chorobach zaraźliwych, jak szkarlatyna, ospa, 
dyfterya i  tyfus, tudzież dla ochronienia osób z takimi 
chorymi podczas chorób się stykających, znajduje się na

s k ł a d z i e  g ł ó w n y m  d l a  k a l i c y l
w drogueryi

Piotra Mikoksclia we Lwowie.
Cena słoika 2/4 funtowe I złr. 50 ct.

(1788 10 -24 )
   o  Q Q  5 0 0 0 0 0 0 0 0ooooo ooc>

ooooo

C.k. uprzyw. nadworna fabryka powozów
S C H U S T A L A  i  S P —

W NES8ELSD0RF zaopatrzyła, swój skład w© tw o n  ie, przy ulicy ' Karola
L u d w ik u  N r. 5 ., w najnowsze powozy jako to: bryczki, faetony, powozy „coupees1-, 
landauery, karety do powożenia., węgierskie powozy, tarantasy i t,. p. po ile możności 
niskich cenach. Zarząd magazynu przyjmuje także wszelkie zamówienia na pewozj, 
uprzęż, siodła i wszystkie przyrządy do jazdy powozom lub konno i wykonywa takowe 
sumiennie i w najkrótszym czasie. (2170 2 - ?)

8PE0YALNA FABRYKA MASZYN PAROWYCH
Poziome i Prostopadłe o sile I-go do 20-tu koni. i

M aszyny  poziom e |
kocioł o prostem płomieniu o 

o sile 3 do 50 koni

M a sz y n y
p r o s to p a d łe

o sile od 1 do 20t.n 
koni

Maszyny poziome
kocioł

o płomieniu obrotowym 
o siło O do 50 koni

aq

Dom J. HERMANN LACHAPELLE.
•T. B O I J L I S T  e t  C o a ip .  Następcy—Inżynierowie Mechanicy.

J * a r y ż .|
 (1632 4 - 4 )  |

Dobiod Nr. 31—33 (Boulevard Ornano Nr. 4 -6 ). Dawniej 
s*  ulica Naubourg Poissonniere.

0 € >  o o o o e  C O O W 5 O O 0  

Powietrze lasów glastych w pokoju !!!
otrzymuje się prze/, rozpylanie

Kadzidła sosnowego!
Prócz miłego, orzeźwiającego zapa lni posiada nieoszacownne własności

hygitniczne.
Oczyszcza i odświeża powietrze mieszkań w tak wysokim stopniu, że 

jest powszechnie polecane przez 1-karzydo od dychania osobom cierpiącym na
choroby piersiowe.

Flakon 00 cn i., rozpylacze od 24 cnt. do 3 zlr.

vT an  IłarAsitoNAT:
Fabryka we Lwowie ulica Kopernika 1. 3., Fili 

i w Krakowie Sukiennice 1. 2

Z drukanni Wł. Łozińskiego ul. Czarneckiego L 12 doia Wernera.
_PO"€H3m€3,< AV01[BJJ

arircnnrmTfT mxt ‘c\ miniar aach

Schióglmulii.


